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Wychodzi codziennie © godzinie $ po połu- 


AF 
CN £ wyjątkiem dni poświątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 10 hai 
> pojedyńczy Rosutuje w miejseu zal. 
A JE hal. — Biura Redakegi i Administracyi 
w ĉa Czarnieckiego 1. 12, — Ekspedyeya miejscowa 
HacageUeri dzieuników St. Sokołowskiego. Pasaż 
üsmanna |. 9. —- Listy należy frankować. 
Rekłamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi ur. 8. 


Przedpłata na „Gazetę Lwowska“ 
Wynosi za drugie półrocze (od 1 lipca 
do 31 grudnia) w miejsce 12 K., po- 
cztą 16 K., ćwierórocznie (od i lipca 
do końca wrześzis)j w miejscu 6 K, 
pocztą 8 K; miesięcznie (od 1 do koń- 
ta każlego miesiąca) w miejseu 2 K. 
pecztą 2 K. 70 h. 

Prenumeratorowie półroczni, (któ- 
rzy prenumeruja od igo lipca do 
końca grudnia), otrzymują  Przewo- 
dnik naukowy i literacki, dodatek mie- 
Sięczny do Gazety Lwowskiej bez- 
přatnie; óćwieróroczni zaś i mie- 
sięczni za dopłatą: pierwsi 1 K. 50 h., 
drudzy 60 h. Przewodnik, prenumero- 
wany osobno, kosztuje rocznie 8 K., 
półrocznie 4 K., ćwierórocznie 2 K. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
0 wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


— 


Obwieszczenie. 


Niniejszem rozpisuje się uzapałniający 
wybór jednego posła na Sejm krajowy, z cia- 
ła wyborczego większych posiadłości byłego 
obwodu krakowskiego, na dzień 4 września 
1900 r. 

Wybór żen odbędzie się w Krakowie 
w godzinach i w lokalnościach, o których wy- 
bercy zawiadomieni będą kariami legityma- 
cyjnemi. 
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ELIZA ORZESZKOWA. 
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KEDY U NAS O ZMROKU. 


NOWELA. 


(Ciąg dalszy). 


Własnie W chwili pauzy pomiędzy dwoma 
robrumi, kiedy jednemu z partnerów swoich 
o czemś powoli, gładko, kwieciście opowiadać 
zaczął i z okrągłym ruchem ręki, która mignęła 
złotym błyskiem. Kosztowne) spinki u mankieta, 
wypowiedział frazes, w którym  zamigotał 
dowcip, — przyskotzył do niego ktoś roześmia- 
ny, rozczerwieniony, rozbawiony, tak spieszą- 
cy, że aż prawie ZZiajany od pospiechu, z wo- 
łaniem: A 

-— Pan tu sobie wintujesz ; wintujesz, 
a nie wiesz, co tam W sali Zona pańska doka- 
zuje! Ot, wesoła kobieta! 1 doweipna! Umie- 
rać ze śmiechu! Damy za mężczyzn, męż- 
czyźni za damy! Wprost umierać ze śmiechu! 
Chodźcie zobaczyć! Chodźcież ! | 

Ponieważ działo się to w czasie pauzy 
pomiędzy robrami, gracze powstali i w kie- 
runku sali do tańca pociągnęli. Na suchej i 
połyskliwej twarzy Cycerona rozlewał się 
uśmiech ukontentowany, może nieco lekcewa- 
ący; ten zaś, kto z wieścią 1 wezwaniem 
przybiegł, w drodze objaśniał : 


talnie 6 K, miesięcznie 2 K. — Prsnum 


Listę wyboreów tego okręgu wyborcze- 
go ogłasza się jednocześnie w „Dzienniku u- 
rzędowym* Gazety Lwowskiej. 

Z Prezydyum e. k. Namiestnietwa. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów 12 lipca. 


Russyfikatorowie w Petersburgu, uporawszy 
się ze swoją pracą w Królestwie polskiem 
i krajach nadbałtyckich, i pełni zadowolenia, 
że powiodło się im nadać tym ziemiom pokost 
„narodowy“, zabrali się obecnie gorączkowo do 
„obrusiemia* Finłandyi, której ustrój autono- 
miczny odbierał już od dawna sen i apetyt 
szowinistom nad Newą. Do szeregu różnych 
zarządzeń przedsiębranych od pewnego czasu 
celem pozbawienia Finlandyi jej odrębnych 
praw i przywilejów, a dzięki którym mogło 
tam tak bujnie rozwijać się życie społeczne, 
kulturne i narodowe; po znanym nam już z dni 
ostatnich ukazie wprowadzającym do admini- 
strącyi i sądownictwa w miejsce języków fin- 
skiego i szwedzkiego język rossyjski; po skrę- 
powaniu prasy i zupełnem zdławieniu kilku 
dzienników, przybyło w ostatniej chwili nowe 
zarządzenie, które zadaje eios stanowczy prawu 
o związkach i stowarzyszeniach. Według no- 
wego rozporządzenia, zebrania publiczne w spra- 
wach spożecznych i ekonomizznych, nauko- 
wych i t. p., tudzież zebrania urządzane dla 
wygłaszania mów, odczytywania komunikatów 
i wszelkie publiczne uroczyste obchody mogą 
się odbywać jedynie za zezwoleniem generał- 
gubernatora lub władz miejscowych, przez ge- 
nerał - gubernatora do udzielania pozwoleń upo- 
ważnionych. 

W chwili, gdy dla odrębności Finlan- 
dyi ostatnia wybija godzina, będzie może na 
czasie kilka szczegółów o tym malo znanym, 
a przecież z wielu względów zasługującym na 
podziw, szmacie ziemi. 

Wciśnięty pomiędzy zatokę Fińską a 
Botnicką, upstrzony labiryntem jezior i smu- 
gami bagnisk, wrzynający się skrajem półno- 
enym w sferę polarną a graniczący na wscho- 
dzie z mroźnem pustkowiem gubernii arehan- 


— Uparła się sama prowadzić kotyljo- 
i prowadziła, no! aż wszysey dech tra- 


pa. 
jcili; ale najlepsze to już na koniec wymy- 


śliła. Oho, filntka! Pewno z gospodarzem 
w zmowie, bo zkądżeby odrazu tyle czepków ? 
Czapki i kapelusze to od mężczyzn pobrali, 
ale zkąd czepki? A jak oni w tych czepkach 
wyglądają! Umierać ze śmiechu! wprost 
umierać... 

Sala do tańca przedstawiała istotnie wi- 
dok tak niezwykły, że na pierwszy rzut oka 
trudno było zrozumieć, co się tam działo: 
jarmark? maskarada? najście cyganów, czy 
karnawału ulicznego? Paryzka cour des mira- 
cles, czy rozhulana trapa operetkowych arty- 
stów ? Na głowach kobiecych kapelusze mez- 
kie formy eylindrowej, czapki wojskowe z ko- 
lorowemi opaskami, czapki futrzane małe i 
ogromne, a na głowach męzkich czepee ko- 
biece, duże, białe, z szerokiemi garnirowania- 
mi, z olbrzymiemi kokardami na brodach. 
Oprócz tego mężczyźni w kobiecych pelery- 
nach i mantylach, kobiety zaś z męzkiemi la- 
skamı i parasoiami w rękach. Ze zinianą ubio- 
i rów postacie i poruszenia uległy zmianie. Plecy 
mężczyzn pod pelerynami i mantylami przy- 
garbiały się, nabierały pozoru Żebraczego, 
a kroki ich były zdrobniałe, podskakujące; 
kobiety przeciwnie, chodziły i poruszały się 
zamaszyście, w sposoby najrozmaitsze mane- 
wrując laskami i parasolami. Kilka parasolów 
było rozpiętych w całej szerokości, jak od 
ulewnego deszczu; kilkadziesiąt wachlarzy, 
wśród przedziwnych wykrzywiań głów i po- 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półroeznie i8 K. 
nie 8 K. miesięcznie 2 K. 70 k. — W miejscu: roeznie 24 R., półrocznie 12 K„ kwar- 


29 h. miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K. 80 ù. miesięcznie. 


„Przewodnik naukowy i literacki", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają eało- 
i półreezni sbonenci bezpłatuie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 styeznia do końca czerwca 
lub ed 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroczui i miesięczni za dopłatą pierwsi | R. 5© h., drudzy 60 h, 
„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


| | 


erata zagrunieczna: W Niemczech 3 K 


gielskiej, kraj ten nie należy do rozkosznych 
siedlisk ludzkich. Jego stosunki klimatyczne, 
pominąwszy juź geologiczne, nie sprzyjają, Z 
wyjątkiem wybrzeża zatoki Fińskiej i eypla 
południowo-zachodniego, rozwojowi mieszkań- 
ców, a jednak jest tam życie i ruch, rozwój 
i kultura tak wyseka, iż pod niejednym wzglę- 
dem mogłaby zawstydzić ludy, żyjące w wiele 
przyjaźniejszych warunkach. Tutaj mamy przy- 
kład eo naród twardy i pracowity w krótkim 
stosunkowo czasie może zdziałać w bardzo 
trudnych warunkach bytu naturalnego, jeżeli 
przyczyny zewnętrzne nie powstrzymują gwał- 
tem jego rozwoju. Przyczynami takiemi były 
dla narodu fińskiego nieustanne wojny, które 
toczyły się pomiędzy Rossyą a Szwecyą, i za- 
kończyły się włączeniam Finlandyi do pań- 
stwa rossyjskiego. Nastąpiło to w r. 1808. 

Wchodząc w skład imperium rossyjskie- 
go, Finlandya, jako kraj zamknięty w sobie, 
posiadający odrębną fizyonomię etnograficzną 
i kulturalną, oraz tytuł W. Księstwa, zatrzy- 
mała szeroki samorząd wewnętrzny, ograni- 
czony wszakże prawami korony. Przed otwar- 
ciem pierwszego sejmu w r. 1809, cesarz 
Aleksander I. wydał do narodu fińskiego ma- 
nifest treści następującej: „Z woli Boga, 
wszedłszy we władanie W. Ks. Finlandzkiem, 
uznajemy za słuszne niniejszem ponownie za- 
pewnić i stwierdzić, że uznajemy święcie re- 
ligię, dawne prawa, oraz te przepisy i przy- 
wileje, z których każdy stan tego Księstwa 
w szczególności i wszyscy poddani zamie- 
szkujący je, bez różnicy wieku, według ich 
konstytucył. dotychezas korzystali, przyrzeka- 
jąc zachowywać je w niewzruszonej ich sile 
i działania; na dowód czego niniejszy mani- 
fest własnoręcznym podpisem naszym potwier- 
dzamy*. 

Naród fiński posiadając własną konsty- 
tucyę i własne urządzenia autonomiczne robił 
olbrzymie postępy i stanął na stosunkowo 
bardzo wysokim poziomie oświaty i dobroby- 
tu. Lasy trzebione i odwadni»ne bagniska za- 
mieniły się na rolę orną, przynoszącą plony 
nienadzwyczajne, ale więcej niż średnie. Po 
miastach zakwitł przemysł, budzące żywy ruch 
handlowy i przynosząc ogromne zyski. Kraj 
pokrył się siecią koleii linii telegraficznych ; 
powstały tysiące szkółek ludowych, szkół wyż- 
szych i zawodowych, oraz zakładów dobro- 
czynnych, liczne towarzystwa naukowe, spo- 


kwartal- | 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po {2 bal. od miejsca 1 wiersza miarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne I liczkewe pa 
20 kal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzieuników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanną l. 9.; we Francpi 
w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama, Boule- 
vard Raspail Nr. 105 bis. 
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łeczne, literackie, zawodowe, liczące łącznie 
setki tysięcy członków ; oświata przemiknęła 
do wszystkich warstw ludu, a nauka, litera- 
tura i sztuka podążają za rozwojem mate- 
ryalnym. , 

Kilka cyfr na scharakteryzowanie tego 
rozwoju: W roku 1858 w przemyśle było za- 
trudnionych ogółem 5.862 robotników ; w ro- 
ku 1898 zaś liczba ich wynosiła już 58.238, 
a wartość produkcyi przemysłowej w tym sa- 
mym czasie wzrosła z 8 do 170 milionów 
marek. Obrót handlowy kraju, który w roku 
1886 wyrażał się w sumie 175 milionów, w 
roku 1898 dosięgnął 880 milionów, a więc 
podwoił się prawie. W tym samym stosunku 
wzrosły siła podatkowa ludności i dochody 
państwowe. Zważyć przytem trzeba, że jest 
to kraj słabo zaludniony i liczy ogółem nieco 
po nad 2'/, miliona dusz. Odpowiednio temu 
rozwojowi przemysłowemu i bandlowemu ruch 
pocztowy i kolejowy jest wielki. Gdy w Ros-- 
syi jeden urząd pocztowy przypada na 3.582 
kilometrów kwadratowych, a 18.896 mieszkań- 
ców, w Finlandyi na 675 kilometrów a 
4.497 milionów ludności. Liczba posyłek, li- 
cząc procentowo, jest większą tam 3 razy, niż 
w Rossyi. 

Więcej jeszcze zadziwiają liczby, odno- 
się do oświaty, szkolnictwa i prasy. Mały ten 
naród posiada 186 wydawnictw peryodycz- 
nych, z którycz wiele liczy po kilka, nawet 
kiikanaście tysiecy prenumeratorów. Na 13.000 
osób przypace jedno wydawnictwo! Nauka 
szkolna nie jest obowiązkową. Mimo to 
istnieje w Finiandyi 1273 szkół ludowych i 
średnich, oraz 118 szkół zawodowych. Analfabe- 
tów nie ma prawie wcale. Każdy niemal umie 
tam czytać. Pod tym względem Finlandya zaj- 
muje jedno z pierwszych miejsc w Europie. 
Dodać wreszcie wypada, że Finowie wydają 
stosunkowo olbrzymie sumy na opiekę nad 
biednymi. W roku ostatnim, z którego posia- 
damy dokładne sprawozdania. gininy wydały 
na ten cel przeszło pięć milionów marek. Pod 
względem dobroczynności publicznej Finlan- 
dya przewyższa wszystkie kraje. Nie trzeba 
jednak mniemać, że szafuje lekkomyślnie za- 
pomogami. Wsparcia pieniężne lub opiekę w 
przytułkach otrzymują tylko ei, którzy potrze- 
bują rzeczywiście pomocy i z jakichkolwiek 
przyczyn nie mogą zarabiać na swe utrzyma- 
nie, Są to przeważnie starcy, chorzy i kale- 


kończącej się już figury kotylionowej, aż tuż | głośno, eo z grzmotem hucznej muzyki, z sze- 


przedemną zaszumiała i przebiegła fala ogni- 
stej sukni: pani Celina, w przeehylonym nieco 
na bok cylindrze, z laską, jak buławą, obró- 
eoną w górę nagłówkiem, psią głowę wyobra- 
żającym, bardzo głośno wykrzyknęła : 

Valse! i 

Wykrzyk to był wskutek podniesienia 
głosu tak wycieniony, że wświdrowywał się 
w uszy nutą piskliwą. Kulka innych głosów 
kobiecych, temu z pomocą przybiegając, w po- 
dobny sposób ten sam wyraz powtórzyło; mu- 
zyka z innej jakiejś melodyi wpadła w me- 
lodyę walca i około stu par poczęło obracać 
się dokoła sali, zrazu zwykłem tempem wal- 
cowem, lecz bardzo prędko z pomiędzy tan- 
czących strzeliły te same, eo pierwej głosy 
wytężone, wycienione, piskliwe, wołające do 
muzyki : 

— Prędzej! Prędzej! 

Wtedy stało się coś szalonego, coś przy- 
pominającego ilustracye do bajek czarodziej: 
skich i zabawnych. W muzyce nuty wlaty- 
wały na nuty, takty wskakiwały na takty, 
aw wieńcu tańczących, par pojedyńczych 
rozróżnić było już nie podobna; zlał się on 
w jedną masę wirującą, kotlującą, migo- 

| caca ubiorami najdziwaczniejszymi, twarzami, 
zalanemi szkariatem i potem. Laski sterczały 
na wszystkie strony, peleryny miotały się jak 
wściekłe, cylindry opadały prawie na oczy, 
czapki futrzane wyglądały, jak porwane w ta- 
niee kosmate grzyby, czepki wykrzywiały 
s nad wąsatemi twarzami, rozpięte para- 


staci, poruszało się przed wąsatemi twarzami, | sole wirowały... Sarabanda, sabat, obrząd- 
ujętemi w ramy ezepków. Wszystko to ujrza- | kowy szał konwulsyonistów. Widzowie, stło- 
em zrazu w zamięszaniu i bieganinie jakiejś | czeni w drzwiach i pod ścianami, śmieli się 


lestem stóp tańczących, z okrzykami rozwese- 
lenia i podziwu wytworzyło rodzaj wieloton- 
nego krzyku, prawie ryku. Długo przecież 
trwać to nie mogło, bo tańczącym nie wy- 
starczało sił, płue i mięśni; to też wkrótce 
rozległ się ten sam, co wprzódy głos niewie- 
ści, od wytężenia i wycienienia aż uszy świ- 
drujący : 

— Wszystkie pary na swoje miejsca ! 

W mgnieniu oka rozkaz spełnionym zo- 
stał, i przez minutę jakąś wieniec par po- 
rozdzielanych w nieruchomości zupełnej ota- 
czał wielką salę. Wszystkim tchu brakowało. 
Wszystkie piersi ciężko i głośno pracowały. 
Po wielu twarzach pot strumieniami spływał, 
inne płonęły w rumieńcach krwistych. Do 
ostatnich należała pani Celina, której ognista 
suknia była punktem przyciągającym wszystkie 
oczy. Białość twarzy jej zuiknęła pod falą 
krwi, która od brzegów wykrzywionego na 
czole cylindra rozłewała się aż na szyję, do- 
koła której brylanty, miotane oddechem przy- 
spieszonym, wydawały się wężem, wyrzuca- 
Jącym z usek ognie tęczowe. Oczy jej wyrzu- 
cały blaski wesołości rozszalalej. Gorzała cała 
w sukni swej, we włosach ognistorudych, 
w rumieńcach, w brylantach i w szale za- 
bawy. Podniosła wysoko nagłówek laski z psią 
głową, wyrzeźbioną w słoniowej kości i wy- 
krzyknęła : 

— Damy przed panami na kolana! 


(Dokończenie nastąpi). 
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cy, niezdolni do pracy, wdowy, sieroty it. d. | w aresztanekich oddziałach poprawczych. Tym 


I próźniacy znajdują schronienie w przytuł- 
kach, ale muszą tam pracować i odmawiać 
sobie różnych przyjemności, n. p. palenia ty- 
toniu lub picia kawy, i dlatego znajdują się 
w nich tylko wyjątkowo. 


Z Królestwa Polskiego. 


AANA 


(Car w Chełmie). 


Dniewnik Warszawskij podaje dalsze 
szczegóły z pobytu cara Mikołaja w Chełmie, 
oraz z jego pobytu w Brześciu Litewskim. 
W soborze prawosławnym powitał cara ar- 
chirej Herman dłuższą przemową, w której 
starał się wysunąć na plan pierwszy prawo- 
sławie i russycyzm. Oto główny ustęp tego 
przemówienia: „Z rozrzewnieniem serca i 
najezulszą miłością Ruś Chełmska ma szczę- 
ście po raz drugi witać waszą cesarską mość, 
samowładny monarcho, pod stropami tej świą- 
tyni. W waszych najmiłościwszych odwiedzi- 
nach Chełma i w waszej monarszej troskli- 
wości o to stare ognisko Rusi Czerwonej, 
Chełmszczyzny i Zabuża, o tę wysuniętą na- 
przód twierdzę prawosławia i rossyjskich pod- 
staw państwowych na naszych kresach za- 
chodnich, my wszyscy ludzie „russcy*, powo- 
łani wolą monarszą waszej cesarskiej mości 
do pracy nad odrodzeniem tego kraju, znaj- 
dziemy dła siebie siły do nowej, nieopiesza- 
łej służby w myśl monarszych wskazań wa- 
szej ces. mości”. 


Nazajutrz, dnia 6 b. m. przed południem 
o godzinie pół do 11 odbyło się w obecności 
cara poświęcenie sztandaru pułku moskiew- 
skiego i parada pułkowa. Potem było śnia- 
danie, na którem car wzniósł toast za po- 
myślność pułku i rozmawiał z wielu oficera- 
mi. Po południu odbył się przegląd 14 pułku 
piechoty i 7 dywizyi jazdy, a godzinie 10 
wieczorem car odjechał z Chełma do Brześcia 
Litewskiego. W Brześciu car odbył przegląd 
wojsk, zwiedził forty i szpital wojskowy. Na 
śniadaniu wzniósł toast za zdrowie wojsk, a 
następnie za zdrowie szefa konsystującego w 
Brześciu pułku czarnomorskiego w. ks. Mi- 
chała Mikołajewicza. O godzinie 1 po połu- 
dniu dnia 9 b. m. car odjechał z Brześcia 
Litewskiego do Białegostoku, gdzie wzdłuż 
linii kolejowej ustawione były szpalerami puł- 
ki 16 dywizji. 


Z pod berła carskiego. 


(Ograniczenie kary zesłania na Sybir). 


Ukaz cara Mikołaja II. z d. 28 czerwca 
b. r. ograniczający deportacyę na Sybir i wpro- 
wadzający w to miejsce inne rodzaje represyi 
karnej, bardziej odpowiednie duchowi czasu 
i celowi jaki powinna zawierać każda kara, 
spowodował szereg zmian w obowiązującem do- 
tychczas w Rossyi prawodawstwie karnem. 

Przedewszystkiem przy przestępstwach 
pozbawienie wszystkich praw stanu i zesłanie 
na osiedlenie na Sybir będzie odtąd zastąpione 
pozbawieniem wszystkich specyalnych, oso- 


sposobem nowa ustawa znosi w wielu wy- 
padkach istniejącą dotychczas w Rossyi śmierć 
cywilną, za jaką należy uważać pozbawienie 
winowajcy praw majątkowych i rodzinnych. 
Natomiast wprowadza zapożyczoną z Za- 
chodu instytucyę ograniczenia praw obywatel- 
skich z pozostawieniem ogólaych praw cy- 
wilnych. 

Oprócz tego nowa ustawa dozwala są- 
dowi w razie uznania okoliczności łagodzących 
i stwierdzenia konieczności obniżenia kary 
o kilka stopni, przechodzić od ciężkich robót 
do zamknięcia w oddziałach poprawczych, pod- 
czas gdy dotychczas sąd mógł tylko skrócić 
termin ciężkich robót, lub w wyjątkowych 
wypadkach skazać na osiedlenie na Sybir. 

Dalej nowe prawo znosząc karę zesła- 
nia na Sybir tych włościan i mieszczan, 
którzy będąc skazani na zamknięcie w are- 
sztanckich oddziałach poprawczych lub w wię- 
zieniu z ograniczeniem praw, nie zostali po 
odbyciu kary przyjęci napowrót przez właści- 
wą gminę, pozostawia gminom włościańskim 
jedynie prawo wydalania tych osób, „których 
dalszy pobyt może zagrażać miejscowemu do 
brobytowi i bezpieczeństwu*, n. p. koniokra- 
dów, przyczem w każdym oddzielnym wypad- 
ku musi być wydana odpowiednia uchwała ; 
gminom mieszczańskim prawo to odjęto. 

Na Sybir mogą być odtąd wysyłane 
tylko osoby: 1) uznane specyalnie na mocy 
postanowień gmin włościańskich za szkodliwe 
dla bezpieczeństwa publicznego; 2) skazane 
wyrokiem sądu za przestępstwa przeciwko re- 
ligii, za rozszerzanie herezyj, za przestępstwa 
państwowe, polityczne i wyzwanie na pojedy- 
nek, jeżeli wynikiem jego była śmierć czy 
to wyzwanego czy wyzywającego ; wreszcie 
8) zasądzone przez władze administracyjne 
na mocy specyalnych praw zr. 1879 i 1881, 

Nowe prawo chociaż nie znosi zu- 
pełnie kary deportacyi, ma  bezwątpienia 
doniosłe znaczenie dla kraju syberyjskiego, 
który dzisiaj poczyna zaludniać się spokojny- 
mi i pracowitymi Żywiołami, podczas gdy 
dawniej panował w nim system przymusowej 
kolonizacyi przestępcami i włóczęgami wszel- 
kiego rodzaju. Znaczenie takie wskazują wy- 
raźnie słowa ukazu z dnia 28 czerwca b. r.: 
„Uznaliśmy, że uchwała Rady państwa od- 
powiada naszej chęci zdjęcia z Syberyi cięż- 
kiego brzemienia miejscowości, zapełnianej od 
wieków przestępcami“. 


Wypadki w 


PPL 


Chinach. 


Urzędowy organ rossyjski, Prawitel- 
stwennyj Wiestnik, ogłasza artykuł, zawiera- 
jący pogląd na rozwój ruchu Bokserów, na 
pierwsze objawy wybuchu powstania i na ca- 
ły przebieg wypadków do chwili obecnej. 
W oficyalnym tym komentarzu rządu rossyj- 
skiego czytamy : 

„W miarę napływania ze Źródeł urzę- 
dowych szczegółowych doniesień o powstaniu 
i dalszym rozwoju obecnego wzburzenia w 
Chinach, coraz bardziej robi się widocznem, 
że ruch antichrześcijański w tem państwie 
oddawna i systematycznie był przygotowywa- 


biście i na mocy pochodzenia nabytych praw | ny przez miejscowe partye ludowe, które wy- 
i przywilejów i zamknięciem na pewien czas 'rażały niezadowolenie z powodu popierania 


przez rząd przemysłowej, a zwłaszcza misyo- 
narskiej działalności cudzoziemców. Główny- 
mi kierownikami tych partyj byli niektórzy 
z dygnitarzy chińskich, pragnący obalić rząd 
legalny i pochwycić władzę w swoje ręce. 

„Przedstawiciele zagraniczni w Pekinie, 
jakkolwiek byli powiadomieni o wynikłym 
ruchu, lecz, sądząc z posiadanych informacyj, 
nie przypuszczali, że przybierze on tak gro- 
Źne rozmiary, tembardziej, że podobny ruch 
w r. 1899 był bardzo szybko stłumiony przy 
pomocy surowych zarządzeń rządu central- 
nego. 

„Po otrzymaniu wiadomości o napadach 
na misyonarzów i krwawej rozprawie z nie- 
którymi obcymi poddanymi, zamieszkałymi w 
prowincyach, posłowie przez czas długi po- 
przestawali na zwykłych przedstawieniach do 
Tsung-li-Jamenu, widząc w tych smutnych 
wypadkach odosobnione fakty starcia pomię 
dzy fanatykami Chińczykami a chrześcianami, 
corocznie powtarzające się w miejscach dzia- 
łalności misyonarskiej Huropejezyków. 

„Jeszcze 26 maja poseł rossyjski zawia- 
domił rząd cesarski, że przedstawiciele zagra- 
nieczni w Pekinie nie widzą podstawy do te- 
go, aby uważać chiński rząd centralny za 
bezsilny do stłumienia powstania Bokserów. 
Wysłana nieco przedtem do Taku rossyjska 
łódź kanonierska, na wypadek niezbędnej o- 
brony poddanych rossyjskich, odesłana była 
z powrotem do Port-Arturu, przyczem żaden 
z przedstawicieli europejskich nie żądał na- 
desłania statku. P. Giers, jak i wszyscy jego 
koledzy, pomimo to wezwali do Pekinu zało- 
gi po 75 ludzi, co w r. z. było zupełnie do- 
statecznem do obrony poselstw. 

„Tymczasem ożywiona korespondencya 
posłów z Tsung-li-Jamenem trwała w dalszym 
ciągu, Ministrowie zapewniali o swej gotowo- 
ści stłumienia powstania i istotnie przedsię- 
brali ku temu możliwe środki. 

„Niestety jednak buntownikom udało się 
skłonić na swoją stronę kilku bardziej nieza- 
leżnych wicekrólów prowineyj, którzy w zna- 
eznym stopniu ułatwili im osiągnięcie wystę- 
pnego celu, zachęcając do tegoż i pozostające 
w ich rozporządzeniu wojska rządowe. 

„Tsung-li-Jamen oczywiście okazał się 
bezsilnym w walce z rozpowszechnionem w ca- 
łym kraju powstaniem. Pomimo to od posła 
naszego w Pekinie d. 2 czerwca otrzymano za- 


że „rola posłów skończona i rzecz przejść musi 
w ręce admirałów. Tylko szybksć przybycie 
silnego oddziału może uratować cudzoziemców 
w Pekinie*. , 

„W obec tego poseł był niezwłocznie 
uprzedzony telegrafem, że naczelnikowi okręgu 
kwantuńskiego polecono wydać do rozporzą- 
dzenia poselstwa oddział z 4000 ludzi, na 
pierwsze jego żądanie. 

„Telegram ten, jak okazuje się z ogło- 
szonych w komunikacie rządowym danych, 
nadszedł, niestety, zapóźno;  buntownikom 
udało się w wielkiej liczbie otoczyć stolicę, 
zburzyć wszystkie komunikacye z Pekinem i 
posunąć się do Tientsinu, punktu zognisko- 
wania wojsk międzynarodowych“. 

Następnie przytacza artykuł znane szcze- 
góły o losach wyprawy admirała Seymoura, 
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„Medal zasługi” , nowella Edmunda de Amicis. 


RAPP OPPA 


(Ciąg dalszy) 


RANO 


— Nic nie słyszę. Co mówi? 

— Oto wypadek był taki: Żołnierz, 
który ma otrzymać medal, był dnia pewnego 
napadnięty przez trzech rozbójników, którzy 
jednocześnie wystrzelili do niego z trzech ka- 
rabinów. Nie był trafiony i nie przestraszył 
się; skierował szybko karabin do jednego z 
trzech i położył go trupem; drugiemu zapa- 
kował bagnet w brzuch; trzeciemu wyrwał 
sztylet z rąk i przeciął mu gardło. 

— Och mój Boże! 

— Czy to nie piękny czyn? 

— I dali mu za to medal? 

— Zaraz mu go dadzą. 

Będzie kontent, biedny chłopak ? 
Możecie sobie wyobrazić. Jego towa- 
rzysze przepadają za nim; przełożeni traktują 
go jak syna; wszyscy go szanują, kochają, i 
wart jest tego, wiecie? zasłużył na to na 
prawdę. Jest to jeden z najdzielniejszych żoł- 
nierzy w pułku; mało jest takich, jak on, wie- 
rzajcie, ja wam to mówię. 

— Ale gdzież jest ten żołnierz ? 

— Za moment, pułkownik go wywoła 
z szeregów. 


Pułkownik milczał. 


Na krzyk pułkownika, czterech majo- 


— Patrzcie | patrzcie! — zawołał nagle |, rów pułku przybiegło każdy do swego ba- 
ordynans, obracając starą kobietę do domu, | talionu i powtórzyli rozkaz gromkim głosem. 


przed którym stali — patrzcie, ile ludzi pcha 


Na ten rozkaz, jakby poruszone jedną 


się do okien! Zaraz będą bili brawa, zoba- | sjją, tysiąc dwieście karabinów podniosło się 


czycie ! 


z nagłym błyskiem z ziemi i zachrzęściło 


Tymczasem żołnierz wyszedł z szeregów, | poruszone tysiąc dwustu rękami; wszystkie 


zbliżył się do pułkownika i obrócił się fron- 
tem do pułku. Kobieta, która cały pułk także 
miała przed sobą, 
tylko plecy. 

— On już tam jest, ten żołnierz ? 

— Już jest. 

— I co teraz robią ? 


— Nie widzicie? Pułkownik mu przy- 


pina medal na piersiach. 

— O święta Panienko! serce mi za nie- 
go bije. Jaki on musi być kontent, 
dziecko! A teraz co robią? 

— Teraz cały pułk broń mu prezentuje. 

— Doprawdy? — zapytała kobieta z o- 
gromnem zadziwieniem i zachwyceniem. 

— Tak, tak! 

— Och, co za honor! — zawołała stara 
kobieta, składając ręce i patrząc w osłupie- 
niu na tę ceremonię. a na ustach jej i w 
oczach błąkał się uśmiech, w którym było za- 
dowolenie, podziw i rozrzewnienie. 

Pułkownik zwrócił się do pułku i gło- 
sem doniosłym, brzmiącym silnie, którego 
echo rozniosło się po całym placu, krzyknął. 

— Prezentuj broń! 

Kobieta uczuła dreszez, który przebiegł 
ją od stóp do głowy i zbliżając się do ordy- 
nansa uczepiła się jego ubrania obydwoma 
rękami, jakby się bała czegoś. 


biedne 


oblicza stały się nieruchome, wszystkie oczy 
zwróciły się na żołnierza udekorowanego. 


nie widziała jego twarzy, | Oficerowie salutowali pałaszami. Tłu:n widzów 


zgromadzony na placu bił brawa wydające 
radośne okrzyki; muzyka grać zaczęła. 

— Ale któż jest ten żołnierz? — sze- 
pnęła biedna matka zachwycona, zdumio- 
na, prawie przerażona tym nadzwyczajnym 
widokiem. 

Ordynans obrócił się. popatrzył na nią, 
otworzył usta, wydał jakiś okrzyk niezrozu- 


i miały zwrócił oczy na żołnierza a potem zno- 


wit na kobietę... 

Muzyka ciągle grała, a pułk stał za- 
wsze na miejscu, nieruchomy. 

— 'lo wasz syn! — zawołał ordynans, 

Stara kobieta krzyknęła, stała chwilę 
nieruchoma z otwartemi ustami i nierucho- 
mym wzrokiem, a potem podniosła ręce do 
siwej głowy, uśmiechnęła się, westchnęła, 
załkała... te oklaski, ta muzyka brzmiała jej 
w głębi duszy, jak rajska harmonia... tysiące 
luf błyszczących skupiło się w jej wzroku w 


|jedno olbrzymie światło... w głowie się jej 
, pomieszało nagle i oczy mgłą się zasnuły; za- 
|chwiała się na nogach... Omdlała. 


(Dokończenie nastąpi). 


"l 


o wypadkach w Taku i Tientsinie, o pogłosće: 
jak się następnie okazało fałszywej, jakoby 
posłom powiodło się wyjechać ze wzburzonego 
Pekinu i t. d. Następnie czytamy w artykule 
dalej : 

„Jak się obecnie okazuje, poseł nie- 
mieeki baron Ketteler był zabity przez bun- 
towników w d. 5 czerwca, pozostali zaś wi- 
docznie zdążyli schronić się w gimashu jedne- 
go z ocalonych przed spaleniem  poselstw, 
wytrzymując tam oblężenie licznego tłumu 
buntowników. 

„Wszystkie kroki i zabiegi wojsk mię- 
dzynarodowych od chwili wstąpienia ich na 
terytoryum chińskie, były zwrócone w tym 
kierunku, aby uratować przedstawicieli mo- 
carstw i wszystkich zamieszkałych w stolicy 
cudzoziemców od zwierzęcego rozbestwienia 
oszalałych buntowników. 

„Według otrzymanych wszakże ostatnich 
wiadomości od admirałów, liczba wszystkich 
wojsk zagranicznych w Tientsinie i Taku do- 
chodzi zaledwie 20.000; liczba zaś powstań- 
ców chińskich na obszarze między wspomnia- 
nymi punktami a Pekinem wynosi przeszło 
150.000 ludzi. W takich warunkach budzi 
się poważna wątpliwość, czy można będzie z 
powodzeniem posunąć oddział międzynarodo- 
wy do Pekinu przed nadejściem znaczniej- 
szych posiłków. 

„Ponieważ obecnie legalny rząd chiński 
siłą rzeczy nie jest w możności wstrzymać 
ruchu rewolucyjnego, rozumie się samo przez 
się, iż cała ciężka odpowiedzialność za wszel- 
kie możliwe następstwa spada na buntowni- 
czych dygnitarzy chińskich i ich zbrodniczych 
wspólników, którzy zagarnęli władzę w swoje 
ręce“. 

Tyle oficyalny komunikat rossyjski. Jak 
z depesz wiadomo, petersburski Herald do- 
niósł, jakoby w zeszłym roku między Rossyą 
a Niemcami przyszedł był do skutku tajny 
układ w sprawie chińskiej, dający się zasto- 
sować także do obecnych wypadków. 

Kóln. Volksztg. donosi w tej sprawie z 
Petersburga: Układ niemiecko-rossyjski, za- 
warty w listopadzie roku zeszłego w kwestyi 
wschodnio-azyatyckiej, ma znaczenie także w 
czasie obecnych chińskich zamieszek Wedle 
tego układu, żadnemu z obu państw nie wol- 
no rozpoczynać kroków bez powiadomienia i 
przyzwolenia drugiego państwa. Zanim Niem- 
cy znaczniejszy oddział swej floty skierowały 
ku Chinom, upewniły się, jak się na to za- 
patruje Francya, przyczem rossyjska dyploma- 
cya czuła się w możności przynajmniej za to 
dać rękojmię, że Niemcy żadnego nieprzyja- 
znego kroku wobec Francyi się nie dopuszczą, 
weuług zapatrywania się rossyjskiej dypio- 
macji, Francya jest skłonną raczej przyłączyć 
się do umowy rossyjsko-niemieckiej. Okręty 
wojenne obu zjednoczonych mocarstw organi- 
zują silną straż, aby przeszkodzić dowozowi 
broni i amunicyi do Chin. 

Wbrew jednak tym doniesieniom z Pe- 
tersburga, telegrafują z Berlina, że wiado- 
mość o niemiecko -rossyjskim traktacie co do 
wschodnio - azyatyckiej polityki, uważają w ber- 
lińskich poinformowanych kołach za bezpod- 
stawną. W obec przyjaznych stosunków mię- 
dzy Berlinem a Petersburgiem, polegających 
na wspólności politycznych interesów w Azyi 
wschodniej, a przeto wymagających niemiecko- 
rossyjskiej kooperacyi we wszystkich wscho- 
dnio - azyatyckich kwestyach, wyrażne sformu- 
łowanie specyalnego traktatu byłoby nawet 
zbytecznem. Natomiast potwierdza się wiado- 
mość, iż toczą się między mocarstwami roko- 
wania o ograniczenie dostaw broni i amunicyi 
do Chin. 

Wogóle dyplomatyczna sytuacya co do 
Chin i wypadków w Chinach jest w obecnej 
chwili już o tyle wyjaśnioną, że wszystkie 
mocarstwa zgodziły się na wybitny udział Ja- 
ponii w wojskowej interwencyi w Chinach. 
W skutek tego wyszle Japonia nie tylko już 
zmobilizowaną mieszaną dywizyę do Chin, ale 
w razie potrzeby jeszcze ją wzmocni. Ta akcya 
Japonii obraca się w ramach kooperacji z 
wojskowymi oddziałami innych mocarstw. 
Osobnego odszkodowania Japonia ani nie żą- 
dała, ani jej mocarstwa odszkodowania tego 
nie przyrzekły. Alarmujaca depesza Biura 
Reutera o wytoczeniu przez Japonię z okazyi 
wypadków chińskich kwestyi koreańskiej oka- 
zuje się równie bezpodstawną, jak depesza 
tego Diura o rzekomej rzezi w Pekinie i wy- 
cięciu w pień posłów i członków poselstw eu- 
ropejskich w stolicy © in. 

Także Polit. Corresp. donosi ze źródła 
rossyjskiego, że nieprawdziwą jest pogłoska, 
jakoby Japonii, jako kompensatę za współ- 
udział przy stłumieniu powstania w Chinach, 
ofiarowano obsadzenie Korei. Podobna propo- 
zycya, rzecz prosta, stoi poza wszelką dla 
Rossyi kombinacyą. 

(o się tyczy wypadków w samym Pe- 
kinie, dotychczas nie ma żadnych faktycz- 
nych wiadomości o losie posłów; niepewność 
trwa zatem dalej. Tyle tylko zdaje się być 
pewnem, że walka pomiędzy ks. Ozing a ks. 
Tuan rozgrywa się ciągle jeszcze na ulicach 
Pekinu. Również zdaje się nie ulegać wątpli- 
wości, że tak cesarzowa jak cesarz żyją. 

Biuro Reutera donosi z Tientsinu, z d- 
3 b. m: Według wiadomości z chińskiego 
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Żródła, cudzoziemey w Pekinie znajdują się 
W H . r . x Ę 

pałacu książęcym, który umieszczony jest 
laprzeciw poselstwa angielskiego. Tam schro- 
nili się również chrześciańscy Chińczycy. 

Wezoraj w angielskiej Izbie gmin za- 
Pytał dep. Bartlett, czy już na początku chiń- 
skich zamieszek zawarła Japonia z Rossyą ja- 
kąś umowę co do niewysyłania wojsk rossyj- 
skich. Sekretarz stanu Brodrick odpowiedział, 
że rząd nie o tem nie wie. Na dalsze zapy- 
tania oświadczył, że Japonia nie postawiła 
żadnych warunków co do posłania swoich 
wojsk do Ohin. Od angielskiego posła w Pe- 
kinie, Mac Donalda nadchodziły od dnia 28 
imaja regularnie depesze. Mac Donald w je- 
dne] Z ostatnich depesz doniósł o rozmowie 
Swej z ks, Ozing, w której tenże zapewniał 
50, IŻ osobiście podejmuje się ochrony eudzo- 
Ziemców, Mimo tego oświadczenia rząd an- 
Bielski postanowił wysłać wojsko dla ochrony 
SWojej ambasady, chociaż nie wiedział jeszcze, 
14 projektowany jest jakikolwiek zamach. 

Ze wszystkich interesowanych państw 
europejskich, obok zmobilizowania przez Ros- 
syę jej sił zbrojnych we wschodniej Syberyi, 
Przedsięwzięły największe uzbrojenia Niemcy. 
Jak wiadomo, wysyłają względnie już wysłały 
Niemcy na; wody chińskie największą flotę. 
jaką w ogóle dotychczas kiedykolwiek wysta- 
wily; Niemiecka brygada zaś przeznaczona 
do Chin, ma się składać z ośmiu batalionów, 
a mianowicie: Bawarya, Saksonia i Wirtem- 
bergia wystawią po jednym, Prusy zaś pięć 
batalionów. Do złożenia tej ochotniczej bry- 
gady zgłosili się bardzo licznie tak oficerowie 
jak żołnierze. Brygada odjedzie między 20 a 
27 lipca. Komendę obejmie prawdopodobnie 
teraźniejszy generał-major hr. Kirchbach, ko- 
mendant 71 brygady piechoty, który ma się 
udać do Chin na wyrażne życzenie cesarza. 

Pester Lloyd, nawiązując do zaprzeczo- 
nej już wiadomości jego o rzekomem wysła- 
niu wojsk lądowych austro-węgierskich do 
Chin, przyznaje, iż wiadomość ta była co naj- 
mniej przedwczesną. — Austro-Węgry tylko 
w takim razie zdecydowałyby się na wysła- 
nie wojsk, gdyby mocarstwa w pozytywnej 
formie tego zażądały. Na razie jednak przez 
wysłanie dwóch okrętów uczyniła Monarchia 
zadość temu, czego wymagać od niej mogą 
obowiązki państwa cywilizowanego. 


KRUNIKA 


Lwów 12 lipca. 


— Radca Dworu p. Maryan Sokołow- 
ski, profesor historyi sztuki na Uniwersytecie 
Jagiellońskim, otrzymał od króla Humberta, z 
okazyi jubileuszu uniwersyteckiego komandoryę 
orderu korony włoskiej, y ús 


— Henryk Sie R 
siedzeniu z H 30 nkiewiez został na po 


; czerwca jednogłośnie mia 
m członkiem czeskiej Aka- 
w Pradze, 


y 

a Uniwersytetu. P. Salomon Gold- 
berg, rodem ze Stryja, otrzymał na Uniwersy- 
tecie lwowskim stopień doktora praw. 


— Zastanowienie ruch 
Dyrekcja kolei państwowych R ie 
donosi nam pod dniem 11 b. m. 

W skutek podmycia i usunięcia się toru 
został ruch kolejowy na szlakach : Stryj-Stani- 
sławów, Kołomyja-Słoboda rungurska-Nadwór- 
niańskie przedmieście- Szeparowce-Rniaźdwór Za- 
leszczyki-Ozortków, Stanisławów-Kerósmóz6, Do- 
lina-Wygoda i Delatyn-Kołomyja, aż do odwo- 
łania zastanowione. 


— Mianowania. Na wczorajszem tajnem 
posiedzenin zamianowała Rada miejska starszymi 
nauczycielami : pp. Mikołaja Budzanowskiego 
(przez aklamacyę), Leona Stachonia i Mikołaja 
Haraszkiewicza dla szkół ludowych, oraz pp. 
Emila Moniaka i Tomasza Markowskiego dla 
szkół wydziałowych. 

wydział krajowy zamianował p. Dyonizego 
Howartha inżynierem I klasy, zaś p, Władysła- 
wa Zgorlakiewicza inżynierem II klasy krajowego 
binra melioracyjnego- 


— Tegoroczny Zjazd członków Towa- 
rzystwa leśnego odbędzie się w Sbryjn w dniach 
12, 13, 14 i 15 sierpnia w połączeniu z wy- 
cieczką do Suchodołu dla zwiedzenia kolejki le- 
śnej. ' 

— Egzamin dojrzałości w c. k. Se- 
miuaryum nauczycielskiem żeńskiem we Lwowie 
odbywał się: A) dla eksternistek od d. 14 maja 
do 19 czerwca włącznie pod przewodnictwem 
c. k. radcy szkolnego p. Bolesława Baranow- 
skiego. 

Egzamin złożyły : Aleksandrowicz Jadwiga, 
Bajewska Franciszka, Bandrowska Marya, Bar- 
telmus Franciszka, Bilińska Helena, Bodyńska 
Zofia, Borkowska Marya, Duńczewska Olga, Haus- 
man Debora, Kaczmarek Cecylia, Ledwożyw Ma- 
rya (z odzn.), Lehnert Marya, Mańkowska Zofia 
(z odzn.), Manasterska Helena, Marynowska Ma- 
rya, Muszkiet Marya, Rozborska Jadwiga, Rut- 
kowska Marya, Steffel Marya, Wojtowicz Jadwi- 
ga, Zawadzka Kazimiera. 


B) Od dnia 20 do 28 czerwca włącznie 
odbywał się egzamin dojrzałości dla abituryentek 
prywatnego Seminaryum nauczycielskiego p. Zofii 
Strzałkowskiej, również pod przewodnictwem c. k. 
radcy szkolnego p. B. Baranowskiego. 

Egzamin złożyły: Bissinger Michalina, Bo- 
dnar Stefania, Bombach Felicya, Chotiner Roza- 
lia, Dembińska Zofia, Demetczuk Joanna, Do- 
brzańska Stanisława, Dumin Helena, Glazer Ma- 
rya, Górał Stanisława, Herasymowicz Olga, Hille 
Jadwiga, Jaworska Marya (z odzn.), Kazecka 
Marya, Kessler Regina, Kowałska Jadwiga, Krell 
Fani, Krzyżanowska Justyna, Lawner Henie, Li- 
pnicka Marya, Matkowska Marya, Oxińska He- 
lena, Oxińska Wanda, Pokorny Zofia (z odzn.), 
Rudzińska Marya, Sadtlberger Władysława, Se- 
gel Hendel, Serafińska Wiktorya, Słobodzian 
Olga, Sprecher Rikel, Stipal Marya, Szenderowicz 
Stanisława, Wojnarowska Helena, Zaleska Aniela. 

C) Abituryentki zakładu składały egzamin 
dojrzałości od dnia 80 czerwca do 6 lipca włą- 
cznie, pod przewodnictwem członka e. k. Rady 
szkolnej krajowej prof, dr. Teofila Ciesielskiego. 

Następujące kandydatki złożyły egzamin: 
Budzińska Rozalia (z odzn.), Chołoniewska Bro- 
nisława, Chumińska Antonina, Czapran Marya 
(z odzn.), Danilewicz Seweryna (z odzn.), De- 
long Klementyna, Dorosz Helena, Dubicka Emilia, 
Diill Marya, Gofryk Bronisława (z odzn.), Greiss 
Amalia (z odzn.), Hawran Eleonora (z odzn.), 
Hecker Blanka (z odzn.), Hukecka Marya, Ilni- 
cka Aleksandra (z odzn.), Kołowska Aniela 
(z odzn.), Kołychanowska Sabina (z odzn.), Ko- 
nopka Zofia (z odzn.), Kostkiewicz Wanda Ma- 
rya (z odzn.), Kowalska Helena, Krymidowicz 
Marya (z odzn.), Ledwina Marya, Lewicka Ja- 
dwiga (z odzn.), Meixner Romana (z odzn.), 
Łeśków Katarzyna, Marczak Marya (z odzn.), 
Michałowska Józefa (z odzn.), Misków Katarzy- 
Ra, Müller Marya (z odzn.), Nemeth Janina 
(z odzn.), Olesiak Ludmiła (z odzn.), Podlasze- 
cka Eugenia (z odzn.), Pajak Helena (x odzn.), 
Pokorny Augusta, Pordes Emilia, Pulikowska 
Marya (z odzn.), Pyłypeć Janina, Scheiblich 
Marya, Schmidt Marya (z odzn ), Seja Wanda 
(z odzn.), Siatecka Gabryela, Skowrońska Józefa 
(z odzn.), Śliznik Marya, Słupska Marya, Smyk 
Jadwiga (z odzn.), Sojkowicz Fryderyka (z odzn.), 
Sośnicka Klementyna, Stein Karolina, Stolba Emi- 
lia, Świtalska Anna (z odzn.), Szadkowska Euge- 
nia, Szarek Adela, Szubert Julia (z odzn.), Szwe- 
dziecka Janina (z odzn.), Szybalska Kamila 
(z odzn.), Tańczuk Marya, Turzańska Wiktorya, 
Tychowicz Janina (z odzu,), Wierzbowska Marya 
(z odzn.), Zeniuk Józefa (z odzn.), Zielonka Zofia 
(z odzn.), Żulińska Barbara (z odzn.). 

Język wykładowy tylko polski przyznano 
19 skster. i 82 abit. pryw. Seminaryum; język 
wykładowy polski i ruski 2 ekster., 1 abit. 
pryw. Semin. i 62 uczenicom zakładu. 

Pozwolono składać po feryach egzamin po- 
prawczy z jednego przedmiotu 34 eksternistkom, 
6 abituryentkom pryw. Seminaryum i 2 uczeni- 
com zakładu. Reprobowano 30 eksternistek. 


— Walne zgromadzenie członków To- 
warzystwa literackiego im. A. Mickiewicza od- 
będzie się w piątek, dnia 18 b. m. o g. 7 wie- 
czorem w gmachu Uniwersytetu. 


— Poświęcenie ołtarza w kaplicy PP. 
Benedyktynek ormiańskich na Pohulance odbyło 
się wczoraj przed południem. Poświęcenia tego 
ołtarza, roboty fabryki stolarskiej Braci Wczela- 
ków, dokonał Najprz. ks. Arcybiskup Issakowicz 
w asystencyi ks. Manugiewicza. W uroczystości 
wzięli udział: pani wiceprezydentowa Michalska 
i radny miasta p. Janowicz. 


— Zarząd zakładu kąpielowego św. Anny 
prosi nas o zanotowanie, że łażnia parowa za- 
kładu zamkniętą będzie od 15 b. m. na czas 
krótki z powodu restauracyi. O ponownem otwar- 
ciu ogłosi zakład. 


== Ogień powstał wczoraj wieczorem w 
mieszkaniu p. Grzegorza Nahirniaka, zamieszka- 
łego przy ul. Jagiellońskiej 18. Zajęła się t. zw. 
pruska ściana, przytykająca do kuchni. Przybyła 
wkrótce straż pożarna, wyrąbała ścianę i ogień 
stłumiła. < 


, — Walne zgromadzenie Towarzystwa 
wzajemnej pomocy kupców i młodzieży handlo- 
wej odbyło się wczoraj wieczorem pod przewo- 
dnictwem dyrektora p. Markiewicza. 

Na wniosek adwokata dr. Kulczyckiego 
uchwalono uzupełnienie i zmianę statutu kasy 
zapomogowej, kasy dla chorych oraz płacy ubez- 
Pieczeń na wypadek bezrobocia. Na wniosek p. 
Markiewicza przyjęto zapis po ś. p. Lechbickim, 
kupcu ze Stryja, w kwocie 450 zł. Ostatecznie 
na wniosek p. Jahla wyznaczona 100 K. dla 
kandydata wybranego przez Izbę handlową na 
wyjazd do Paryża na wystawę, natomiast wnio- 
sek wydziału, aby na ten sam cel uchwalić za- 
pomogę w kwocie 400 K. walne zgromadzenie 
odrzuciło. 


— Do Rabki przybyło od 21 czerwca 
lipca rodzin 103, osób 352. 


— Centralna stacya elektryczna we 
Lwowie otrzyma, w niedługim czasie dwie ma- 
szyny, obie o sile 2000 koni, t. j. 2 razy sil- 
niejsze od „dotychczasowych. Maszyny te wraz z 
istniejącemi obecnie mają wystarczyć do utrzy- 
mania ruchu na projektowanej rozszerzonej sieci 
kolei elektrycznych i do oświetlenia śródmieścia 


a nawet lokali i mieszkań prywatnych, jakoteż 
do poruszania motorów. 
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— Wystawa przeglądowa i premio- 
wanie bydła i koni włościańskich odbyły się w 
Rawie w dniu 2 lipca b. r. Przy pięknej po- 
godzie, na starannie przystrojonym placu wysta- 
wy zebrała się niebywała, jak na Rawę, liczba 
hodowców w sukmanach. Spędzono ogółem 286 
sztuk bydła rogatego i 42; koni. Nagród pienię- 
żnych rozdano 52 w łącznej wartości 715 ko- 
ron — i przyznano 7 listów pochwalnych. Po 
wystawie rozlosowano między hodowców 36 
przedmiotów gospodarczych i zwierząt domowych 
zarodowych, uzyskanych drogą darowizny od 
członków rawskiego oddziału Towarzystwa go- 
spodarskiego — co przyczyniło się niemało do 
osiągnięcia właściwego celu wystawy, t. j. za- 
chęty hodowców. 

Pod względem oceny spędzonego materya- 
łu wystawowego, uwydatnia się bardzo wybitny 
postęp ku lepszemu. Urządzeniem wystawy zaj- 
mowali się pp.: Jan Tabaczyński, weterynarz z 
Rawy i Jan Sołowij, dzierżawca dóbr Kamionka- 
Lipnik. 

— Zmarli w ostatnich dniach: W Kra- 
kowie, Stanisław Górski, znany w mieście z mi- 
łosiernych uczynków, b. prezes konferencyi mę- 
skiej Towarzystwa św. Wincentego 4 Paulo, 
umarł po kilkuletniej chorobie, w 81 roku życia. 
Zmarły był ojcem p. Piotra Górskiego, posła na 
Sejm krajowy i do Rady państwa, p. Franci- 
szka, właściciela ziemskiego w Królestwie Pol- 
skiem, oraz p. Antoniego, profesora Uniwersytetu 
Jagiellońskiego. 


= Samobójstwo. Do hotelu Pragskiego 
przybył wczoraj rano o godzinie pół do 5 męż- 
czyzna, a zająwszy pokój, polecił zbudzić się o 
godzinie 10. Gdy kelner na pukanie o godzinie 
10, 12 i2 nie otrzymał żadnej odpowiedzi, przy- 
puszczając jakiś wypadek, zawiadomił władze, a 
po otwarciu pokoju przemocą skonstatowano, że 
nieznajomy leżąc na łóżku popełnił samobójstwo, 
postrzeliwszy się dwukrotnie w piersi. Na szafie 
znaleziono karteczkę, na której denat skreślił o- 
łówkiem : „jestem Rappak, — bez przyczyny, 
dość tego życia“. Skonstatowano następnie, że 
jest to ten sam czeladnik piekarski, który dwa 
dni przedtem strzelał do ludzi, w skutek roz- 
drażnienia nerwowego. 


= Nicbezpiecznego gościa w osobie 
notowanego złodzieja Jana Michnowskiego przy- 
trzymał wieczorem dozorca domu ped l. 15 ul. 
Szeptyckich w chwili, gdy tenże otworzywszy 
już witrychem jedne drzwi lokatora G., zabierał 
się do drugich. Michnowskiego, przy którym zna- 
leziono też inne aparaty złodziejskie, oddano pod 
opiekę policyi. 

= Wyręczył przyjaciela i odwrał z 
naprawy bicykl niejaki W. Kohlminzer, lat 26, 
mały brunet, przygarbiony. Widocznie dwu- 
kolina maszyna uniosła go w nieznane strony, 
gdyż właściciel bicyklu p. Johson nie zdołał go 
we Lwowie odszukać, 


— Jan Reszke, słynny tenor, miał, 
według doniesień londyńskich dzienników, sku- 
tkiem choroby stracić wiele ze swojego głosu. 
Times pisze o tem: „Po tylu rozczarowaniach 
co do Reszkego było prawie niespodzianką, gdy 
we czwartek nie nastąpiła zmiana w obsadzie 
roli, lecz rzeczywiście wystąpił jako Walter w 
„Meistersingerach* p. Reszke. Ale innego ro- 
dzaju niespodzianka spotkała publiczność, gdy 
po podniesieniu zasłony stało się jasnem dla 
wszystkich słuchaczy, że wspaniały jego głos 
nie był już takim, jak dawniej, że siła tonów 
znikła; miejmy nadzieję, nie na zawsze“. O ile 
recenzent Timesa ma słuszność, nie możemy 0- 
czywiście stwierdzić, wyrażamy tylko nadzieję, 
że po krótkim wypoczynku p. Reszke odzyska 
swój głos w całej pełni. 


— „Ognisko“, polskie Stowarzyszenie 
akademickie w Wiedniu przenosi swój lokal z 
dniem 1 sierpnia b. r. z ulicy IX. Sechsschim- 
mel-gasse 16 na VI. Magdalenenstrasse 4. 


— Sprzeniewierzenie. Na szkodę p. 
Krzysztofa Janowicza sprzeniewierzył portyer ho- 
telu „Metropole“ Jan Meder, kwotę 400 K. 
i drapnął w nieznane krainy. Policya wysłała 
za zbiegiem listy gończe. 


— Klęski elementarne na Węgrzech. 
Węgierskie biuro korespondencyjne donosi z wszyst- 
kieh stron o niesłychanych szkodach, jakie wy- 
rządziły burze i upały w ostatnich dniach. Z wa- 
żniejszych wypadków wymienić należy tragiczny 
wypadek w miejscowości Nyusztya, gdzie utonęło 
z powodu zerwania mostu 14 osób, które przy: 
patrywały się burzy. W miejscowości Igló uto- 
nął w wezbranej rzece wóz z mlekiem, na któ- 
rym siedziały dwie osoby. — Spustoszenia w 
zbożach są tak wielkie, że w wielu komitatach 
nadzieje dobrych urodzajów zupełnie znikły. Szcze- 
gólnie tyczy się to doliny Popradu, gdzie rzeka 
Poprad wystąpiła z brzegów i wyrządziła wielkie 
szkody. 


— Katastrofa kolejowa. Z Charkowa 
donoszą o wykolejeniu się pociągu, wlozącego 
emigrantów, na stącyi Zosimowsza, w skutek 
czego 8 osób zostało na miejseu zabitych a 82 
ciężko ranionych, Z czego 20 dotychczas już 
zmarło. Ze służby kolejowej zginęło dwóch lu- 
dzi. Wielu podróżnych dotychczas nie odszukano 
a znalezionych trupów nie można rozpoznać, bo 
przedstawiają tylko nieforemne masy mięsa. 


— Ubezpieczenie kobiet od staro- 
panieństwa. Jedno z peterskurskich Towarzystw 


ubezpieczeń wprowadza u siebie nowy rodzaj 
ubezpieczeń, a mianowicie: pragnie ubezpieczać 
kobiety od staropanieństwa. Towarzystwo peters- 
burskie wprowadza tę nową operacyę na wzór 
już istniejącej w Kopenhadze. Rodzice mogą ubez- 
pieczyć swoją córkę, dopóki nie skończyła lat 10, 
z warunkiem, że jeżeli nie wyjdzie zamąż do 50 
roku życia, to będzie otrzymywała stałą pensyę 
roczną do samej śmierci. 


— Nowe 50-rublowe banknoty puszczono 
w obieg w Rossyi w dniu 10 b. m. 


— Paryską wystawę zwiedza dziennie 
przeciętnie 200.000 osób; w niedzielę cyfra ta 
się conajmniej podwaja. 


— Wystawa w Petersburgu. Dzien- 
niki petersburskie donoszą, że ministerstwo rol- 
nictwa wyjednało 60.000 rubli na urządzenie 
w roku 1901 w Petersburgu wystawy drobnego 
przemysłu domowego z całego państwa. 


— Morderstwo. Z Odessy donoszą, że 
onegdajszej nocy zasztyletowano w śródmieściu 
w domu własnym w zamiarze rabunku bogatego 
kupca Paraskiewa Borisowa. Ofiara, broniąc się, 
zraniła jednego z dwóch zbójeów. Obu schwy- 
tano. 


— Trzęsienie ziemi dało się uczuć 
onegdajszej nocy w Symferopolu. 


— Suknie ze słomy. W pałacu tkanin 
na wystawie paryskiej znajduje się od dni kilku 
suknia ze słomy, która budzi powszechną uwagę 
pań. Oczywiście współpracownik Figara pospie- 
szył interwiewować wynalazcę tej najświeższej 
nowości, krawca Schubatza, który pokazał mu 
tylko co skończone bolero z tego samego mate- 
ryału. „Słoma — objaśniał krawiec — jest nie- 
słychanie łatwa do obrobienia i przybiera wszel- 
ką formę, jaką chcemy jej nadać. Wszak od 
dawna już nosimy kapelusze słomkowe, dlacze- 
gożby nie można robić sukien z tego samego 
materyału?* Następnie pokazywał p. Szubatz 
dziennikarzowi cały zbiór gotowych sukien ze 
słomy, wykonanych według ostatnich modeli. 


— Szyldy chińskie stanowią oryginalną 
mieszaninę reklamy z poezyą. Tak n. p. w Pe- 
kinie czyta się napisy tego rodzaju: „Skład her- 
baty o niebiańskich pierwiastkach", „Uczciwy 
skład piór Li“, „Wyroby stalowe pod ospowatą 
szczęką“. Handel win i oleju nazywa się: „Są- 
siedztwo wyrafinowanej piękności*. Lokal do pa- 
lenia opium nosi nazwę: „Pod trzykrotnie rze- 
telnym*, na jednej z restauracyj widnieje napis: 
„Baranina zorzy porannej“. 


— Kobiety rabusiami. Miejscowość 
Irbingtou w Ameryce była niedawno widownią 
rabunków, popełnianych przez dwie córki stra- 
żnika kolejowego Hawdona, 10-letnią Jenny i 
20-leinią Franciszkę. Obie uzbroiwszy się w 
sześciostrzałowe rewolwery, wtargnęły w biały 
dzień do mieszkania pewnego farmera i zaczęły 
podezas nieobecności gospodarza rozbijać szafy 
i biurka szukając kosztowności i gotówki. Owo- 
cem poszukiwań było 400 dolarów, które farmer 
dzień przedtem otrzymał za sprzedany owies. 
Ośmielone powodzeniem, obrabowały tego samego 
wieczora dwóch młodych farmerów. Zastąpiły 
im mianowicie drogę, gdy wracali z pola i za- 
groziwszy rewolwerami, pozbawiły zegarków i 
saklewek. Tu jednak odwróciło się szczęście od 
awanturniczych dziewcząt. Młodzi farmerzy, 0- 
ehłonąwszy z pierwszego strachu, odebrali dzie- 
wczętom rewolwery, a je same uwiązawszy Na 
lassach, zaprowadzili do policyi, gdzie je na- 
tychmiast uwięziono. 


Dzieła Adama Miekiewicza. Nakła- 
dem Towarzystwa literackiego imienia Adama 
Mickiewieza, wyszedł drugi (w porządku wy- 
dawniczym) tom dzieł największego naszego 
Wieszcza w pomnikowem wydaniu tego Towa- 
rzystwa. Tom ten stanowi bezpośredni łącznik 
pomiędzy wydanymi Już. poprzeduio tomami I. 
i IJI. Jestto potężne dzieło, blisko 600 stron 
druku liczące, a pomieszezono tu: Wiersze pi- 
sane w Petersburgu i Odessie 1824—1825 r.: 
Sonety erotyczne i krymskie; Wiersze pisane w 
Moskwie i pe ae 1825—1829; Wiersze 
isane po wyjeździe z Rossyi 1829—1855: 
Urywki 1824— 1855; Wieryze zi 13 
Mickiewiczowi 1824—1855. Tom ten zdobi 
umieszczony na czele portret Adama Mickiewicza 
według litografii Walentego Wańkowicza ze 
zbiorów Zakładu im. Ossolińskieb, przy końcu 
zaś dodano podobiznę autografu „Larysa“; po- 
dobiznę autografu wiersza „Podróżni*; i podo- 
biznę autografu „Reduty Ordona“. Podobnie, 
Jak poprzednio wydane, także i ten tom jest ze 
stanowiska wydawniczego dziełem wzorowem. 
Redakcyę tomu tego przeprowadził dr. Wilhelm 
Bruchnalski. 

Tom rozpoczyna wstęp (od str. 8 do 85), 
pióra dr. W. Brnchnalskiego; zawiera on po- 
gląd na działalność poetycką Miekiewicza z czasu, 
w którym powstały utwory w niniejszym tomie 
zamieszczone, oraz charakterystykę tych utworów. 
Jestto studyum napisane z głęboką znajomością 
przedmiotu a w wytwornej formie. Następują 
wymienione poprzednio utwory poety, — 4 po- 
tem zebrane nadzwyczaj dokładnie i pracowicie 


odmiany tekstu i uwagi wydawcy; te dwa osta- | sił 2'10 m.; następnie opadła woda do 1:85 


tnie działy zajmują niewiele mniej jak połowę 
książki. W „odmianach tekstu“ 
szczegółowo podstawa tekstu dla każdego z wy- 
danych utworów, przyczem uwzględniono także 
wszystkie ważniejsze wydania, przedewszystkiem 
zaś te, które wychodziły z pod rąk samego poety 
i przedstawiają wartość autentyków. Niepomi- 
nięto także czasopism, różnego rodzaju dzieł i 
książek, które ogłosiły poszczególne utwory 
przed okazaniem się ich w zbiorowych wyda- 
niach poezyi Mickiewicza, wreszcie kopii, podo- 
bizn autografów oraz samych autografów, o ile 
one były dostępne wydawcy. Dr. Bruchnalski 
wylicza autografy i kopie, które miał sposobność 
sam widzieć i zużytkować ; nadmienia zaś, że 
oprócz tego zwracał się do wielu innych osób 
z prosbą o odpisy autografów lub wypożyczenie 
ich do użytku, aby edycya niniejsza była peł- 
ną, dokładną i poprawną; niestety jednak listy 
jego albo pozostawały bez odpowiedzi, albo otrzy- 
mywał odpowiedź odmowną lub wymijającą! — 
Wymowne to i zarazem smutne. 

Obszerne i wyczerpujące uwagi wydawcy 
stanowią bogate źródło objaśnień do poszczegól- 
nych utworów i szczegółowy komentarz do nich, 
do ich genezy, autografów i t.d. Same „uwagi“ 
zajmują 176 stron druku. 

Ponieważ strona typograficzna (dzieło wy- 
dane jest w drukarni E. Wimiarza we Lwowie) 
odpowiada zupełnie ważności i powadze wyda- 
wnictwa, przeto całość przedstawia się istotnie 
w sposób pomnikowy. 

Wydawnictwem kieruje prezes Towarzy- 
stwa, prof. Roman Pilat. ab. 


Z teatru. P. Władysław Floryański, po- 
żegnawszy się z Pragą, przybył na kilka dni 
do Lwowa do swej rodziny, poczem jedzie na 
miesiąc do Ziakopanego a ztamtąd do Warszawy, 
gdzie, jak wiadomo, został na 3 lata angażowa- 
ny. Artyści naszego teatru, korzystając z pobytu 
p. Floryańskiego we Lwowie, uprosili go na 
trzy występy w operze, które się odbędą w so- 
botę w „Żydówce“, w niedzielę w „Halce*, we 
wtorek w „Daliborze*, a które to opery p. Flo- 
ryański śpiewa znakomicie Premiera „Sposób 
na mężów“ odłożona na czwartek. 


Repertoar teatru hr. Skarbka. 
(Ceny miejsc zniżone). 


Dziś we czwartek „Cavalleria rusticana“, 
opera Piotra Mascagni'ego. Debiut p. Rojeków- 
nej w partyi Santuzzy. Partyę Turrida śpiewać 
będzie po raz pierwszy p. Malawski. 

Rozpocznie: „Dziady*, znakomite dzieło 
muzyczne w % odsłonach Stanisława Moniuszki. 

W piątek wieczór humorystyczny Gustawa 
Fischera. Program nowy. 

W sobotę „Żydówka*, wielka opera w 5 
aktach Halevyego. Pierwszy gościnny występ 
Władysława Floryańskiego, artysty opery war- 
szawskiej. 

W niedzielę „Halka“, opera narodowa w 
4 aktach Stanisława Moniuszki. Drugi gościnny 
występ Władysława Floryańskiego, artysty ope- 
ry warszawskiej. 

W poniedziałek nie będzie przedstawienia. 

We wtorek „Dalibor*, wielka opera hi- 
storyczna w 4 aktach Smetany. Trzeci i ostatni 
gościnny występ Władysława Floryańskiego. 

We środę (wznowienie) „Palestrant*, ope- 
ra komiczna w 4 aktach Karola Millóckera. 

We czartek po raz pierwszy „Sposób na 
mężów*, wodewil w 4 aktąch Marsa i Henne- 
quina, muzyka Wiktor Rogera. Przekład polski 
Adolfa Kitschmana. Akt I. Mąż nad przepa- 
ścią. Akt II. W garderobie artystki. Akt III. 
En petit comité. Akt IV. Wszystko dobrze. 


Stan Wód W Galicji. 


O stanie wód w kraju nadesłano w dal- 

szym ciągu następujące doniesienia : 
Wisła w Szezucinie 10 lipca 3:43 m. 
Skawa w Wadowicach 7 lipca 2'15 m., 

ipca 1-95 m., 9 lipca 1:90 m., 10 lipca 
5 m. 
Poprad pod Starym Sączem 7 lipca 
5 m., 8 lipca 1°93 m., 9 lipca 1:20 m., 
lipca 1:05 m. 

Dunajec w Gołkowicach 7 lipca 1:35 
m., 8 lipca 2:05 m., 9 lipca 1:15 m., 10 lip- 
ca 085 m; w Żabnie 10 lipca 275 m., 11 
lipca 801 m.; w Siedliszowiewch 8 lipca 
3:20 m., 9 lipca 3:43 m., 10 lipca 199 m.. 
11 lipca 185 m. 

Wisłoka w Gawłuszowicach dnia 10 
lipca 201 m. 

łŁukiew, Bystrzyca sołotwińska 
inadwórniańska wezbrały bardzo zna- 
cznie i zalały niżej położone części Halicza, 
Załukwi, Opryszowie, Qzernijowa i Bratkowic. 
Komunikacya wozowa z Haliczem przerwana. 
Ruch pociągów na wszystkich liniach kolejo- 
wych do Halicza wstrzymany. Komunikacya 
między Bohorodczanami i Sołotwiną przerwana. 
W Nadwórnej woda wzniesiona o 3:50 m. 

Stryj. Pod miastem Stryjem bardzo 
znacznie podniesiony, najwyższy stan wyno- 


m. Miasto Stryj w dolnej części i gościńce 


podana jest | w obrębie miasta pod wodą. Komunikacya 


między Stryjem i Skolem na trakcie podbe- 
skidzkim w km. 71 i 81 w skutek uszkodze- 
nia mostów przerwana. Most nr. 86 na Stry- 
ju i nr. 103 i 121 w Skolem zerwane. Przy 
ujściu do Dniestru spowodował Stryj pod- 
niesienie wody na moście w Zaleścach o 
465 m. 

Swica 
kołów. 

Prut- Dełalyn zagrożony powodzią; ko- 
lej Kołomyja-Delatyn uszkodzona na 350 m. 
długości, 1 osoba utonęła; woda o pada. 

Z powyższego zestawienia wynika, że 
stan wody na Wiśle pod Szczacinem podnosi 
się, na Dunajcu pod Siedliszowica:ni opada; 
na Wisłoce w Gawłuszowicach podnosi się. 


bardzo wezbrana zalała So- 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z dmia 11 lipca). 

Na wczorajszem posiedzeniu kady, które 
prezydent dr. Małachowski otworzył po 
godzinie 7 wieczorem, udziełono przed przy- 
stąpieniem do porządku dziennego 6-tygodnio- 
wego urlopu r. Bielańskiemu. 

Z porządku dziennego na wniosek r. 
Szwejkowskiego przyjęła Rada w drugiej 
uchwale emisyę obligów, celem pokrycia stra- 
ty w kursie. Uchwalono również sfinansowa- 
nie uchwalonej pożyczki w kwocie 6,500.000 
koron. 

Z kolei referował r. Gołąb sprawę od- 
dania w przedsiębiorstwo konserwacyjnych ro- 
bót murarskich w budynkach miejskich i 
przy kanałach. Ofert wniesiono ogółem 5. Po- 
nieważ oferta p. Antoniego Kunickiego była 
najkorzystniejszą, przeto Rada nchwaliła oddać 
mu te roboty w przedsiębiorstwo za opustem 
Spre. z cen fiskalnych na 2 i pół lat t.j. do 
końca r. 1902. 

Następnie uchwalono po dłuższej dysku- 
syi na wniosek referenta r. dr. A. Lisiewi- 
cza przyjąć do wiadomości zrzeczenie się p. 
Młodniekiej praw do grobowca Grottgera na 
cmentarzu Łyczakowskim ; przyjąć ten gro- 
bowiec imieniem gminy pod opiekę z obo- 
wiązkiem utrzymywania go na wieczne czasy, 
uwolnić p. Młodnicką od taksy gminnej w 
kwocie 204 koron za miejsce pod wybudo- 
wać się mający grobowiec dla ś. p. Karola 
Młodniekiego, a wreszcie w uznaniu zasług 
$. p. Karola Młodniekiego przyczynić się do 
kosztów budowy jego grobowca kwotą 600 
koron. 

Na wniosek r. Rawera uchwaliła Ra- 
da prowizoryczną reorganizacyę (z dodaniem 
jednej klasy) szkół żeńskich im. św. Marcina 
i im. Mickiewicza; nie zgodzono się natomiast 
na przemianę 4-klasowej szkoły męskiej im. 
św. Antoniego na 6-klasową. 

Na tem o godzinie 830 wieczorem 
zamknął dr. Małachowski posiedzenie jawne, 
zarządzając tajne. 


<a: 


GOSPODARSTWO | 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych 
donosi, że stacya Grulich miasto na kolei lo- 
kalnej Mahrisch-Schildberg-Grulich, w obrę- 
bie c. k. Dyrekcyi kolei państwowych w Oło- 
muńcu położona, a dotychezas tylko dla ru- 
chu osobowego i pakunkowego urządzona, 
otwartą została z dniem L lipca b. r. dla ru- 
chu ogólnego z wyjątkiem materyj wybucho- 
wych. 


Komisya krajowa dla spraw rolni- 
czych. Wczoraj odbyło się w Wydziale kra- 
jowym pod przewodnictwem posła hr. Stadni- 
ekiego posiedzenie krajowej komisyi dla spraw 
rolniczych. 

P. Brykczyński przedłożył projekt ustawy 
lasowej, opierający się na zasadzie podziału 
lasów nie według ich właścicieli (obszarów 
dworskich, małych gospodarstw, gmin, Pań- 
stwa etc.) ale według właściwości lasu. Pro- 
jekt ten dzieli lasy na: a) zamknięte, b) 
ochronne, c) podległa przymusowi, d) lasy 
wolne. Władzami, do których należy wyko- 
nanie ustawy i orzekanie w sprawach Z 
ustawy tej wynikłych, są: krajowa kowmisya 
lagowa i okręgowe komisye. Obie złożone być 
mają z reprezentantów Rządu, autonomii i To- 
warzystw rolniczych. 

Oprócz powyższego projektu nstawy prze- 
dłożył referent dwie rezolucye, z których 
pierwsza doradza Wy iziałowi krajowemu, aby 
na tych zasadach opracował projekt ustawy 
i wprowadził do projektu, możność dla człon- 
ków komisyi okręgowej prowokowania uchwały 
komisyi krajowej o uchwale komisyi okręgo- 
wej — i drugą, żeby o tym projekcie zasię- 
gnął opinii Rządu. Obecnie zaś należy doma- 
gać się od Rządu powiększenia w administra- 
cyi liczby sił technicznych lasowych i przy- 
spieszenia sporządzenia katastru lasowego. 


W dyskusyi, jaka się nad tym referatem 
rozwinęła, zabierali głos pp.: dr. Wereszczyń- 
ski, dr. Pilat, baron Brunicki, dr. Struszkie- 
wiez, Romanowicz i Milewski. Podnosili głó- 
wnie braki projektu w tym kierueku, iż nie 
określa weale miar ograniczeń, jakim poszcze- 
gólne kategorye lasów mają podlegać, poczem 
pierwszych pięć artykułów projektu przyjęto 
z nieznacznemi tylko poprawkami. Przy arty- 
kule VII. rozwinęła się znowu obszerna dysku- 
sya nad ustępem orzekającym, że „miary ogra- 
niczeń, jakie się w każdym wypadku okażą 
potrzebne, nie może podawać ustawa*. Podnie- 
siono mianowicie wątpliwość prawną, czy ze 
stanowiska prawnego jest dopuszczalne, ażeby 
ustawa nie określała przynajmniej maximum 
tych ograniczeń. 

W głosowaniu uchwalono projekt zasad 
ustawy lasowej z bardzo nieznacznemi zmia- 
nami i obydwie rezolucye. 

Na po południowem posiedzeniu komi- 
syi, które rozpoczęło się o godzinie 5, p. T. 
Langie przedstawił projekt ustawy o tępieniu 
myszy polnych. Projekt ten opiera się na za- 
sadzie przymusu tępienia myszy polnych, gdzie 
się pojawią w takich warunkach, że zagra- 
żają plonom. Obowiązek tępienia ciężyć ma 
na gminach i na obszarach dworskich, a na- 
czelnicy gmin, względnie przełożeni obszarów 
dworskich, mają o pojawieniu się myszy pol- 
nych donieść natychmiast starostwu i wydzia- 
lowi powiatowemu i podać równocześnie osoby, 
któreby się do kierowania akcyi nadawały, 

W Wydziale krajowym utworzony bę- 
dzie stały fundusz tępienia myszy polaych 
z grzywien i ze stałej dotacyi Państwa i kraju. 
Wydział krajowy ma prawo przez delegatów 
przekonywać się o skuteczności akcji. 

Ustawę tę uchwalono z małemi po- 
prawkami. Prócz tego uchwaliła komisya po 
dłuższej dyskusyi dalszy wniosek p. Langiego, 
zmierzający do tego, aby zarządy kolejowe tu- 
dzież zarządy dróg wszelkiej kategoryi, z wy- 
jątkiem gminnych, miały obowiązek tępienia 
myszy polnych corocznie. Powodem tego po- 
stanowienia jest, że myszy w bardzo wielkie 
ilościach gnieżdżą i mnożą się w nasypach 
kolejowych i przy drgach. 

Radca Struszkiewiez poruszył sprawę u- 
łatwienia akcyi melioracyjnej, przyczem nad- 
mienił, że Rząd gotów jest przyjść tej akeyi 
w pomoc, przez przyznanie gminom i w 0- 
góle niezamożnym gospodarzom zasilków na 
opłacanie przez jakiś czas procentów i annu: 
itetów od pożyczek melioracyjnych. Odnosi 
się to przedewszystkiem do melioracyi łąk 
torfowych. 

Polecono Wydziałowi krajowemu sko- 
rzystać z tego oświadczemia”i-rozpocząć—nai 
tej podstawie energiezniejszą akcyę. 

Dr. Milewski, wyraził życzenie, żeby w 
sprawie ustaw agrarnych, przez Sejm Wydzia- 
łowi krajowemu przekazanych, Wydział kra- 


jowy przed ulożeniera projektu ustawy przed- 


łożył komisyi zasady projektu ustawy, i żeby 
przed posiedzeniem komisyi członkom jej ro- 
zesłano projekt tych zasad. 

Radca Onyszkiewiez oświadczył, w odpo- 
wiedzi poprzedniemu mowcy, że Wydział kra- 
jowy już się zajmuje opracowaniem tych pro- 
jektów. 

Na tem o godzinie pół do 8 wieczorem 
zamknął przewodniczący posiedzenie. 


Petersburg, 11 lipca. Wczoraj nastą- 
piło wydanie nowych banknotów rossyskich, 
mianowicie biletów kredytowych po 50 rubli. 


Wiedeń, 12 lipca. Cukier (spokojnie) 
2940. Nafta niezmieniona. Spirytus (nie- 
zmieniony) 4% — do 4440. 


Wiedeń, 12 lipca. Targ zbożowy. (Kursa 
w koronach i po 50 kłg.). Pszenica na je- 
sień 810 do8'11. na wiosnę —— do ——. 
Zyto na jesień 7:24 do 7:25, na wicsnę — — 
do —'—. Kukurudza na czerwiec lipiec —— 
do ——, na lipiec-sierpień 604 do 6 06, na 
sierpień-wrzesień -—*—, na wrzesień-paździer- 
nik 6:15 do 6-16, na maj 1901 —— do — —. 
Owies na jesień 557 do 5:58, na wiosnę 


—— do —'—. Rzepak na sierpień- wrzesień 
1360 do 18:70, na  wrzesień-październik 
—— ào —'—, na styczeń-luty 1901 —— 
du ——. Olej rzepakowy na wrzesień -gru- 
dzień —*— do ——. Tendeneya: silna. Po- 


goda: pochmurno. 


Budapeszt, 12 lipca. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica na 
paździeruik 7:87 do 788. Żyto na październik 
682 do 698. Owies na październik 5-24 do 
525. Kukurudza na lipiec 5:20 do 562, 
na sierpień. 582 do 583, na maj 1901 
482 do 484. Rzepak na sierpień 1380 do 
13:40.3 Oferty na pszenicę: żywe. Chęć ku- 


piu: ograniczona. Tendencya: silna. Po- 
goda: piękna. ; 
Berlin, 12 lipca. Banknoty austrya- 


ekia (podług obliczenia procentowego) 8440, 
Spirytus —'—. 

Paryż, 12 lipca. Trzyprocentowa renta 
99:97. Mąka 27:40. 

Frankfurt, 12 lipca. Anstryackie Kre- 
dyty 212.30, Koleje państwowe 14210, 


Alpiny —*—, Disconto 176-80, Laura 21625, 
Montany ——. Tendencya: —, 


OSTATNIA POCZTA 
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Najd. Areyksiążę Ludwik Salwator przy: 
ją we czwartek w Tryeście na audyencji 
admirała angielskiego Fischera. 


Przebywająca obecnie w porcie tryesteń- | 


skim eskadra angielska składa się z okrętów 
ftagowych: „Renown*, okrętu komendanta 
eskadry admirała Fischera i „Ramillies“, o- 
krętu wiceadmirała lorda Bereeford; z 6 o- 
krętów bojowych; z 9 krążowników, z jedne- 
go okrętu transportowego, z jednego okrętu 
warstatowego. z 7 torpedowców i 18 okrętów 
do niszczenia torpedów ; razem 39 okrętów. 


. Wezoraj odbyła się w Wiedniu Rada 
gabinetowa pod przewodnictwem P. Prezy- 
denta Ministrów dr. Koerbera. 


N. Tiroler Stimmen, omawiając ewen- 
tualność połączenia się katolieko - ludowego 
stronnictwa z wiedeńskimi antysimitami, o- 
świadczają, że stronnictwo dr. Luegora po- 
winno przedtem złożyć dowód, że jest rzeczy- 
wiście katoliekiem, a dowód ten złożyć może 
przy traktowaniu kwestyi szkoły wyznanio- 
wej. „Nie wystarcza bowiem przemawiać za 
rozdziałem w szkole chrześcian od żydów, ale 
domagać się trzeba zasadniczo rozdziału po- 
między niekatolickiemi wyznaniami a katoli- 
ckiemi w ogóle“. 

Hlas Naroda zaprzecza, jakoby istniał 
projekt zwołania sejmu czeskiego na koniec 
sierpnia lub we wrześniu. 


__ Austryacki oddział na wystawie pary- 
skiej zwiedził w d. 6 b. m. prezydent Repn- 
bliki francuskiej p. Loubet, oraz P. Minister 
spraw zagranicznych hr. Gołuchowski z mał- 
żonką. Generalny komisarz szef sekcyi dr. 
Exner powitał prezydenta Loubata i oprowa- 
dzał go oraz innych dostojnych gości po au- 
stryackiej wystawie wyrobów sukienniczych 
i wełnianych. Prezydent Loubet wyraził się 
z wielkiem uznaniem zarówno o wystawionych 
przedmiotach, jakoteż o pełnem smaku urzą- 
dzeniu wystawy. Omówiano przy tej sposobno- 
ści wielkie znaczenie austryackiego eksportu 
w-dzialesubcań=i bielienv, oraz" rookwit "by 
dowy maszyn w Austryi dla tego działu prze- 
inysłu. Prezydent Loubet zwiedził także au- 
stryacką wystawę przemysłu jedwabniczego. 

P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Gołuchowski wraz z małżonką, przybył w 
tyraże dniu w towarzystwie radcy legacyjnego 
Móreya do głównego pawilonu austryackiego 
i zwiedził wystawę przemysłu artystycznego. 

Jak depesza donosi, franeuski minister 
spraw zagranicznych Deleassó wydał wczoraj 
na cześć hr. Gołuchowskiego obiad, w któ- 
rym wzięły udział najwybiiniejsze osobistości 
francuskie, między innymi także prezydent 
ministrów Waldeck - Rousseau. 


Znany nam już komentarz pewnego szo- 
wipisty niemieckiego, wedle którego ustawy 
zasadnieze Rzeszy niemieckiej istnieją jedynie 
i wyłącznie dla narodu niemieckiego „a nie 
dla narodu francuskiego, duńskiego, polskie- 
go, żydowskiego“ it. d., nazywa Köln. Volks- 
zeitung godnym skarcenia wybrykiem. Organ 
ten zaznacza, że w takim razie należałoby 
inne narodowości w Niemczech traktować ja- 
ko obcokrajowców i nie podciągać ich pod 
żadne obowiązki wedle zasady: „Równe pra- 
wa, równe obowiązki“. 

W dalszym toku przeprasza Kölnische 
Volksetg. swych czytelników, że przeciwko 
takiej kołowaciźnie bezsensowej polemizuje, 
ale raz trzeba, jak pisze, wykazać niepopra- 
wnyia szowinistom ich złośliwą przewrotność. 
Takie artykuły zjadliwe muszą wywołać wstręt 
i oburzenie, a przecież hakatyści żądają, aby 
ich Polacy kochali i miłość tę z entuzya- 
mmein objawiali. 


Z powodu zwołania na dzień wczorajszy 
konferencyitych członków niem. Rady związk., 
którzy tworzą wydział dla spraw zagranicznych 
przypuszczają dzienniki, iż zanosi się w Niem- 
czech na ważne wypadki. Nadmieniamy tu, 
że według artykułu 8 konstytucji rzeszy, wy- 
dział ten składa się z przedstawicieli Ba- 
waryi, Saksonii i Wirtembergii oraz dwóch 
innych państw wcielonych do Rzeszy niemie- 
ckiej, wybieranych co roku. W roku bieżą- 
cym reprezentowane są w wydziale Badenia 
i Meklemburg-Schwerin. Prusy nie mają w 
nim w tym roku swoich reprezentautów. Pra- 
wo zwołania wydziału dla spraw zagranicz- 
nych przysługuja tylko cesarzowi i to na 
mocy artykułu 12 konstytucyi Rzeszy. Artykuł 
zaś 14 opiewa, że zwołanie następuje na żą* 
danie trzeciej części członków wydziału po” 
siadających prawo głosu. 
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Niektóre dzieniki niemieckie głoszą, że 
Tząd Rzeszy zażąda teraz od parlamentu nie: 
mieckiego tych okrętów, które mu skreślona 
Z ostatniego projektu flotowego. Teraz, zda- 
niem tych gazet, nadarza się do tego najlep- 
szą sposobność, z której rząd powinien sko- 
Izystać. — Inne pisma nie wierzą jednak, 
aby rząd w chwili, kiedy ma pełno kłopotów 
w Azyi, chciał rozpoczynać nową kampanię 
Z parlamentem. Zresztą uchwalenie nowych 
okrętów nie miałoby żadnego znaczenia już 
dla tego, że upłynęłoby kilka lat, zanim no- 
we statki wojenne możnaby spuścić na mo- 
rze. W Ohinach zresztą wcale nie brak okrę- 
tów, lecz wojska lądowego. 


Z Rzymu donoszą: Według depeszy, 
nadeszłej do Kongregacyi de propaganda fide 
zamordowano w Mukden apostolskiego wika- 
tyusza, Guillona, dwóch francuskich misyona- 
lzy i dwie Siostry miłosierdzia. 


Paryż odetchnął i odetchnął zwłaszcza 
gabinet francuski, któremu już nie grozi Za- 
dne niebezpieczeństwo. Obecnie ma już bo- 
wiem pewność, że dotrwa!do końca wystawy, 
Nosząc w historyi miano ministerstwa wysta- 
wy. Paryż zaś pozbawiony widoku skandali- 
cznych znowu scen, odgrywających się w Pa- 
lais Bourbon, będzie mógł niepodzielnie i spo- 
kojnie oddawać się uciechom wystawowym i 
przyjmowaniu obcych, których napływ jest 
teraz ogromny z powodu wakacyi, urlopów i 
zbliżających się różnego rodzaju kongresów. 

rzedwczoraj została zamknięta sesya parla- 
menterna. W ostatniej chwili nacyonaliści 
próbowah jeszcze wywołać burzliwą dyskusyę 
I spowodować upadek rządu, ale ten zamach 
in extremis nie powiódł się. Izba rozeszła 
się z okrzykiem: Niech żyje rzeczpospolita. Dal- 
szy ciąg posiedzeń odbędzie się dopiero 
z końcem listopada t. j. po zamknięciu wy- 
stawy. 


7 Tientsinu donoszą, że sprzymierzone 
wojsko nie ma wody. Rzekę obsadziły zjedno- 
czone wojska. Wskutek deszczów ziemia jest 
tak rozmokłą, że żołnierze na metr głęboko 
zapadają się w błocie. Działa chińskie są świe- 
tnie obsługiwane, tak że prawie każdy strzał 
trafia. Wskutek tego wyrządzone szkody są 
znaczne. Niemey mają już 250 rannych i cho- 
rych, a co do innych narodowości zachodzi 
ten sam stosunek. 

Daily Express donosi z Czifu, że Ros- 
syanie stoją w sile 80.000 ludzi na połu- 
dniowym wschodzie od Girin na linii kolejo- 
wej, która z tej miejscowości prowadzi do 
Cziczikar. Chińczycy zniszczyli wszystkie mo- 
sty na południu i w całej południowej Man- 
dżuryi rozszerzają ogromny teroryzm. W ar- 
senałach wpisuje się cała tłuszcza pospólstwa 
na listę żołnierzy. Władze zwracają głównie 
*WĄ Uwagę na okręg Yangcze. 


Mrena, 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIE! 


Stanisławów, 18 lipca. (Tel. pr 
F : , ; . pryw.) 
Rzeki Fe „obie A Łukiew i 
wszystkie porn elsze dopływy wczoraj nagle 
znacznie wezbrały i spowodowały powódź. 
(Patrz wyżej „Stan wód w Galieyi“. P. R.) 
Mosty dotychczas trzymają się, O rozmiarach 
klęski nie ma jeszcze dotychczas szczegóło- 
wych wiadomości. Do Halicza wyjechał w no- 
cy urzędnik a dzisiaj rano udał się tam, na 
maszynie, osobiście starosta, radea Dworu Pro- 
kopczyc. Dla Halicza zarekwirowano pomoc 
wojskową. W nocy woda w Bystrzycach opa- 
dła, w Dniestrze natomiast przybywa. 
Stanisławów, 12 lipca. (Tel. pryw.) 
Dyrekcya kolei państwowych komunikuje : 
W ciągu nocy z 11 na lipca zastanowiono aż 
do odwołania z powodu uszkodzeń torów, W 
skutek nieustannych deszezów ruch pociągów 
także na szlakach Ohodorów. Kołomyja, Stryj- 
Chodorów, oraz na bukowińskieh kolejach lo- 
kalnych Niepołokowce - Wyżnica - Hadikfalwa, 
Karlsberg, Putna, Iwanie puste, rossyjska 
Mołdawica. (Patrz Kronika. P. R.). 
Halicz, 12 lipca. (Tel. pryw). Skon- 
statowano na razie następujące rozmiary klę- 
ski w Halicza w skutek powodzi: 100 domów 
zalanych, 10 zupełnie zniesionych, przeszło 
500 osób bez chleba 1 dachu. „Pośród innych 
gmin okolicznych niewątpliwie wielka klę- 
ska. Straty na razie w obec przerwanej ko- 
munikacyi trudno ocenić. Hnergiczna akcya 
burmistrza Halicza, Sawickiego 1 pomoce woj. 
ska godne uznania. "la WSE 
Komunikacya możliwa jedynie łodziami. 
Radca Dworu Prokopczye bawi w Haliczu i 
kieruje osobiście akcyą ratunkową. Koneepi- 
sta Stroński wyjechał konno do innych gmin. 
(Prezydyum e. k. Namiestnictwa na wiado- 
mość o klęsce wysłało telegraficznie do Hali- 
cza 600 K. dla powodzian. P. R.) 
Stryj, 12 lipca, (Tel. pryw.). Komuni- 
kacya kolejowa Stryj - Ławoczne, Stryj- Cho- 
dorów, Stryj- Stanisławów i Stryj- Drohobycz 
przerwana. Klęska powodzi w Stryju, w mie- 


ście i w najbliższej okolicy, bardzo znaczna. 
Część Stryja zalana, mieszkania delożowano. 
Komunikacya gościńeem rządowym niemożliwa 
w skutek zniesienia mostu i zalania gościńca. 
Wojskowość bierze bardzo czynny i skuteczny 
udział w akeyi ratunkowej, która jest w całej 
pełni. 

(Prezydyum c. k. Namiestnictwa na wia- 
domość o klęsce wysłało sekretarza Namiest- 
rietwa p. Strzelbiekiego na miejsce. P. h.). 

Nowy Sącz, 12 lipca. (Tel. prywatny). 
Szkody wyrządzone przez wylew Dunajca są 
dosyć znaczne. Restauracya t. zw. „Wene- 
cya“, o której podmuleniu donoszono, zawali- 
ła się. Park Jordana do tego stopnia jest zni- 
szezouy, że trzeba go będzie zupełnie rekon- 
struować. 

Nowy Targ, 12 lipca. (Tel. prywatny). 
Cyklista Stanisław Bocheński, który podczas 
wyścigów w Nowym Sączu upadł i zranił się 
w głowę, zmarł tutaj. 


Berno mor. 12 lipca. Wczoraj po po- 
łudniu odbyło się posiedzenie subkomitetu 
dla spraw szkolnych nieustającej komisyi ugo- 
dowej sejmu morawskiego. Referent dr. Fuchs 
uzupełnił swój wniosek eo do rozdziału rady 
szkolnej krajowej. Dr. Perek wniósł wydanie 
ustawy do Morawii stosownie do lex Kvtczala. 
Po dłuższej dyskusyi uchwalono zwołanie na 
dziś pełnej komisyi celem zdania sprawy. 

Tryest, 12 lipca. Oficerowie eskadry 
angielskiej zwiedzali wczoraj po południu w 
towarzystwie oficerów eskadry austro- węgier- 
skiej dworską stadninę w Lipicy, gdzie na 
rozkaz Najj. Pana zgotowano im nadzwyczaj go- 
ścinne przyjęcie. Podezas obiadu wydanego 
dla gości wznoszono toasty na cześć Najj. 
Cesarza Franciszka Józefa i królowej Wikto- 
ryi a toastom tym towarzyszyły grzmiące o- 
krzyki. 

Warszawa, 12 lipca. (Tel. pryw.). Wi- 
ceprezes teatrów warszawskich, Vaequert, ob- 
chodził dziś 50-letni jubileusz zawodowej 
służby. Kierownictwo teatrów warszawskich 
objął w roku 1895. 

Warszawa, 12 lipca. (Telegr. pryw.) 
W sprawie daru jubileuszowego dla Sienkie- 
wieza donosi Kuryer Warszawski, że posia- 
dłosć Oblęgówek, która będzie darowaną Sien- 
kiewiczowi, leży w powiecie kieleckim o 13 
wiorst od Kielc, w gminie Niewachlów i obej- 
muje 810 morgów. Komitet czyni starania, 
aby nazwę tej posiadłości zmienić na popu- 
larną z „Rodziny Polanieckich* nazwę „Krze- 
mień*. Program jubileuszu już jest ułożony. 
W oznaczonym dniu odbędzie się rano w ko- 
ściele arehikatedralnym św. Jana nabożeństwo, 
poczem w sali ratuszowej nastąpi wręczenie 
aktu posiadania „Krzemienia*. 

Berlin, 12 lipca. Jak Norddeutsche 
Allgemeine Zeitung się dowiaduje, bezpod- 
stawną jest wiadomość, podana przez jedno 
z pism angielskich, jakoby przed mową, którą 
cesarz Wilhelm wygłosił w Wilhelmshaven 
przy odjezdzie piechoty marynarki, odbyła się 
wymiana depesz między cesarzem a królową 
angielską. i 

Helsingfors, 12 lipca. Dymisya 5 se- 
natorów zostala przyjętą. Gubernator Depont 
wręczył także swą dymisyę. 

Petersburg, 12 lipca. Rossyjski wice- 
admirał, Fedotow, umarł na udar sercowy 
w drodze z Sebastopolu do Włoch koło stacyi 
kolei Północnej Pisek. 

Petersburg, 12 lipca. Urzędownie do- 
noszą, że komunikacya na wielkiej syberyj- 
skiej linii telegraficznej w ostatnim czasie jest 
ntrudnioną, a to z powodu długotrwałych 
deszczów i burz, jakoteź z powodu uszkodzeń 
linii w kraju zabałkajskim. Oprócz tego wy- 
padki w Chinach spowodowały niezmiernie 
wielką ilość telegramów, tak że odesłanie 
w ciągu Jjenego dnia wszystkich depesz jest nie- 
możliwem i spaźniają się one o kilka dai. 

Bruksela, 12 lipca. Jak dzienniki do- 
noszą, prokurator zarządził aresztowanie Sipida. 

. Paryż, 12 lipca. Z powodu artykułu 
dziennikarskiego miał odbyć się tu dziś mię- 
dzy Geranlt-Riehardem a deputowanym Lasies 
pojedynek na szpady. 

„, Kopenkaga, 12 lipca. Jak donoszą 
dzienniki z Helsingsfors na rozkaz cara wy- 
brano komitet dla obradowania nad kwestyą, 
w Jaki sposób finlandzka taryfa cłowa ma 
być zrównana z taryfą rosyjską. W komite- 
cie, którego przewodniczącym mianowano człon- 
ka rady stanu Petrowa, wezmą udział zastępcy 
ministerstwa rolnictwa i skarbu. Senat fin- 
landzki został zawezwany, aby zamianował do 
tego komitetu reprezentantów Finlandyi. 


Wypadki w Chinach. 

Wiedeń, 12 lipca. Polit. Correspondenz 
donosi z Rzymu, że dwa bataliony włoskie w 
przyszłym tygodniu odjadą do Chin. Przy od 
use ich prawdopodobnie obecnym będzie 
ról Humbert, Oprócz tego rząd czyni przy- 
gotowania do wysyłki dwóch dalszych ba- 
talionów. 
Berlin, 12 li Komis i 
JE pea. Komisya rady zwią- 
zkowej dla spraw zagranicznych odbyła wezo- 


raj przed południem posiedzenie, na którem 
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sekretarz stanu hr. Bülow wygłosił mowę o 
sytuacyı w Azyi wschodniej. Nad wywodami 
Bilowa wywiązała się bardzo obszerna dy- 
skusya i wykazała ostatecznie zupełną jedno- 
myśiność zdań. 

Berlin, 12 lipca. Dyplomatycznym za- 
stępcą Niemiec w Chinach, w miejsce za- 
mordowanego br. Kettelera, zamianowany Zo- 
stał dotychczasowy nadzwyczajny poseł w 
Luksemburgu Mumm, który wyjedzie do Chin 
w dniach najbliższych, w towarzystwie sekre- 
tarza br. Goltza. 

Berlin, 12 lipca. Konsul niemiecki w 
Czifu telegrafuje: Gubernator w Szantung wy- 
stosował do obcych konsulów w Czifu depe- 
szę, w której donosi, że dnia 4 b. m. posło- 
wie w Pekinie nie byli już w niebezpieczeń- 
stwie, i że powstanie zmniejsza się. Wszyst- 
kich katolickich i ewangelickich misyonarzy 
w Szantung przetransportowano do Czifu i 
Jsingtau. 

Berlin, 12 lipca. Jak Biuro Wolffa do- 
nosi z Waszyngtonu, Ameryka wyszle nieba- 
wem około 6000 wojsk z Filipinów do Chin. 

Berlin, 12 lipca. Podług telegramów 
konsula niemieckiego w Tientsinie, tamtejsze 
kolonia cudzoziemców, w dniach od 5 do 8 
b. m. bardzo silnie bombardowane były przez 
Chińczyków. W dniu 6 b. m. Rossyanie od- 
parli 2000 Bokserów, którzy atakowali kolo- 
nię francuską. Nazajutrz -Anglicy i Japoń- 
czycy otsorzyli ogień na Chińczyków. Wie- 
czorem granat chiński wpadł do domu kon- 
sula niemieckiego i wzniecił pożar, który je- 
dnak rychło ugaszono. Okręt „Pei-ping* 6 b. m. 
wywiózł znaczną liezbę niemieckich rannych 
do Taku. Droga wodna z Tientsinu do Taku 
jest jako tako ubezpieczona. Także kolej że- 
lazna do Taku jest już prawie w zupełno- 
ści zrekonstruowana. Prawie wszystkie rodzi- 
ny bawiących tu Europejczyków mogły 4 b. m. 
wyjechać do Taku. 

Berlin, 12 lipca. Jak donoszą dzien- 
niki wieczorne, liczba wojsk, które z Niemiec 
wkrótee wysłane zostaną do Chin, będzie zna- 
cznie większą, niż powszechnie przypuszczano. 
Mianowicie nie odjedzie tak zwana mieszana 
brygada, ale cały korpus wojsk, liczący prze: 
szło 10.000 ludzi. 

Berlin, 12 lipca. Nadzwyczajne wyda- 
nie dziennika Militär Wochenblatt donosi: 
Generał-major Lessel został mianowany do- 
wódeą 28 dywizyi, przeznaczonej dla Chin. 
Równocześnie awansował Lessel na generał- 
porucznika. 

Wilhelmshaven, 12 lipca. Eskadra 
niemiecka, przeznaczona do Chin, odpłynęła 
przed poludniem. 

Paryż, 12 lipca. Tutejszy poseł chiń- 
ski zakomunikował ministrowi spraw zagra- 
nicznych Deleassó telegram Lihungczanga, 
który donosi na podstawie ostatnich, z Peki- 
nu otrzymanych depesz, że żołnierze i po- 
wstańcy, którzy otoczyli poselstwa, rozpra- 
szają się. 

Sidney, 12 lipca Angielski sekretarz 
stanu dla kolonij, Chamberlain, telegrafował 
do prezydenta ministrów nowej południowej 
Walii, że rząd niemiecki prosił o pozwolenie 
zakupna australskich koni dla Chin. Cham- 
berlain od siebie dodał prośbę o przyznanie 
w tej mierze agentom niemieckim jak naj- 
większych ułatwień. 

Londyn, 12 lipca. Biuro Reutera do- 
nosi z Waszyngtonu pod datą wezerajszą : 
Tutejszy chiński poseł wręczył sekretarzowi 
Stanów Zjednoczonych, Hayowi, pismo chiń- 
skiej rady państwowej, datowane dnia 9 
czerwca, w którem rada (Czungliyamen) od- 
piera od siebie wszelką odpowiedzialność za 
rozruchy. Po omówieniu rozruchów, wywoła- 
nych przez Bokserów, powiedziano dalej w tym 
dokumencie : „Pozwolenie Chin, aby wojska 
zagraniczne weszły do Pekinu, jest dosta- 
tecznym dowodem, że Chiny dążą do utrzy- 
mania przyjaznych stosunków z mocarstwami. 
Wojska zagraniczne jednak, zamiast ograni- 
czyć się do obrony poselstw, przeciągały uli- 
cami miasta. Stąd też ciągle wypływały ze 
strony mieszkańców skargi, oraz zażalenia, że 
kule wojsk europejskich zabłąkały się w dziel- 
nicach chińskieh i kilka osób zabiły. Obee 
wojska starały się nawet wtargnąć do jedne- 
go z pałaców. To sprowokowało żołnierzy chiń- 
skich i lud. Niegodni ludzie poczęli zabijać 
chrześcijan i palić cudzą własność. Rząd wy- 
dał natychmiast odpowiednie rozkazy dla po- 
skromienia żywiołów rewolucyjnych i zdecy- 
dował się poprosić posłów zagranicznych, aby 
w interesie własnego bezpieczeństwa eofaęli 
się przynajmniej chwilowo do Tientsinu. Nad 
tem właśnie obradowano w radzie, gdy po- 
spólstwo zamordowało niemieckiego posła 
Kettelera. > Ń 

Ketteler dzień przedtem zawiadomił w 
drodze pisemnej Czungliyamen © tem, że 
przybędzie na radę. Czungliyamen jednak nie 
zgodził się na tę zapowiedź, obawiając się, 
że poseł mógłby doznać w drodze przykrości. 
Żywioły powstańcze zajmowały coraz to gro- 
źniejsze stanowisko, w skutek czego zaniecha- 
no zamiaru, aby dyplomatów pod eskortą 
chińską wyprowadzić z Pekinu ; atoli chiń- 
skie władze bezpieczeństwa otrzymały polece- 
nie zarządzenia odpowiednich śródków ostro- 
ności. 


W Taku eudzoziemcy sami rozpoczęli 
kroki nieprzyjacielskie. Chiny nie myślą wca- 
le o prowadzeniu wojny z mocarstwami.* 

W końcu tego dokumentu zwraca się 
chińska rada państwa do posłów chińskich za 
granicą z prośbą, aby doręczyli odpowiednim 
rządom ten komunikat wraz z zapewnieniem, 
że chińskie wojska chcą do ostatka spełniać 
swój obowiązek dła ebrony posłów zagrani- 
cznych. 

Londyn, 12 lipca. Depesza, jaką o- 
trzymał Daily Express z Shanghaju, zawie- 
ra wyciągi z dekretu, nadeszłego do Skang- 
haju, który zdaje się być identycznym z do- 
kumentem, wręczonym wczoraj przez posła 
chińskiego sekretarzowi Hayowi w Waszyng- 
tonie. Dekret ten zawiera następujący ustęp, 
„Robimy wszystko, co tylko możliwe dla ra- 
towania poselstw, które jeszcze istnieją. Ale 
jeżeli my uważalibyśmy za niemożliwe obro- 
nę tę dalej prowadzić, to niech mocarstwa nie 
robią nam z tego zarzutu, bo gniew naszego 
ludu codziennie wzrasta, tem bardziej, że cu- 
dzoziemcy niszczyli kraj nasz i zabijali lu- 
dność naszą,. Daily Express dodaje, że do- 
kument powyższy podpisał „Tuan, cesarz“. 

Londyn, 12 lipca. Biuro Reutera do- 
nosi z Jokohamy dnia 11 b. m., że gabinet 
tamtejszy odbywa codziennie narady, na któ- 
rych roztrząsa kwestyę wysłania dalszej dy- 
wizyi wojsk do Chin. Decyzya dotąd jeszcze 
nie zapadła. 

Londyn, 12 lipca. Dzienniki wieczorne 
donoszą z Shanghaju pod datą 10 b. m.: 
Walka około Tientsinu w dniu 6 b. m. była 
najgwałtowniejszą ze wszystkich dotychczaso- 
wych. Sami Rossyanie mieli 200 zabitych. 
Chińczycy ciągle ostrzeliwają miasto. Jeśli nie 
nadejdą posiłki, wątpliwem jest, czy wojska eu- 
ropejskie będą się mogły utrzymać. Obrońcy 
Tientsinu są już ciągłemi walkami zmęczeni. 
Zawdzięczają głównie świetnej służbie reko- 
gnoscyjnej kozaków, że stanowiska połączo- 
nych wojsk nie zostały jeszcze szturmem 
wzięte przez nieprzyjaciela. 

Londyn, 12 lipca. Daily Express do- 
nosi z Tientsinu 6 iipea: Chiński generał Ma 
zdobył znów po 6-godzinnej walce arsenał w 
Tientsinie, ktory był obsadzony przez wojska 
sprzymierzone. Wojska te poniosły przy obro- 
nie arsenału ciężkie straty. 

Daily Mail donosi z Shanghaju: Li- 
hung-czang otrzymał dekret cesarski wzywa- 
jący go, aby natychmiast udał się do Pekinu. 
Generdł Yuamszaikai otrzymał wiadomości z 
Pekinu, że między przywódcami różnych stron- 
nictw chińskich panuje zaciekła nienawiść. 
Oficer generała Yunglu, który usiłował wy- 
konać zamąch na księcia Tuana, został ścięty. 
Chińscy urzędnicy opowiadają, że gen. Nich 
cofnął swe wojska z pod Tientsinu i masze- 
ruje na Pekin, by udzielić pomocy księciu 
Czingowi. 

Waszyngton, 12 lipca. Admirał Re- 
mey przybył dnia 9 lipca do Czifu, onegdaj 
zaś przybyły 2 bataliony piechoty i jeden ba- 
talion żolnierzy morskich, ażeby ruszyć ku 
Tientsinowi. Remey dowiedział się od Sey- 
Rem, że cudzoziemcy są w ciężkiem poło- 

eniu. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 12 lipca 1900. Zamknięcie 
giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 80. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 6/9 50, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 700:—, 
Akcye Anglobanku 277 —, Akcye Unionban- 
ku 561-50, Akcye Landerbanku 421 50, Akcye 
Bankvereinu 49850, Akcye Bodeneredit 860*—, 
Akcje galicyjsk. Banku hipotecznego —.—, 
Akcye Kolei państwowych 666—, Akcye Ko- 
lei Południowej 10950, Akcye Tramway 4 
301:—, Akcye Tramway B) 29%—, Akcye 
Kolei Elbethal 469'—, Akcye Kolei Pół- 
nocnej ——, Akcye Kolei Czerniowie- 
ckiej 529-—, Akcye Alpiny 45650, Akcye 
Rima Muranyi 530—, Akcye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 1769:—, Akeye Fabryki broni 
346—, Akcye Tureckie tytoniowe 299—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 90-40, 
Renta majowa 97:65, Austryacka Renta koro- 
nowa 97%—, Węgierska Renta koron. 91-—, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 90-75, 
4 pre. Listy Banku krajowego 93:—, 4%, pre. 
l. Listy Banku krajowego 99-25, 4 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 91—, 49/, pre. Listy 
Banku hipotecznego 98:50, 5 pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 109-50, 4 pre. Galic. Obli- 
gacje propinacyjne 96-60, 4 pre. Gal. poży- 
ezka kraj. z r. 1893 91-10, 4 pre. Pożyczka 
miasta Lwowa 89-50, Losy tureckie 108:75, 
Marki 11865, Ruble 255 50. 


Berlin, 12 lipca. Giełda poranna. 
(Vorbórse). Akeye kredytowe 218:—, Towa- 
rzystwo dyskontowe 17675. 

Tendencya: silna. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 
A o 2. a 
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Odznaczona w r. 1894 najwyższą honorową nagrodą 


e. k. Ministerstwa handlu 


Fabryka Szelici Łyszkiewicza inżyniera 


we Lwowie, nl. św. Marcina 29, 
poleca 


Nadesłane. 


COLOSSEUM 


Teatr Rozmaitości pod dyrekcyą 
Ernesta Thorna. 


Codziennie wielkie przedstawienie. W niedzielę 
i święta dwa przedstawienia. Co plątku „High - Life“. 
Występ najznakomitszych artystów świata. Od 1. lipca 
nowy olbrzymi program. Mme Weston ze swoimi tre- 
sowanymi psami morskimi. Marzello i Millay, nader 
komiezni gimnastycy na reku. Lona Hygyi, artystka 
w plastyeznem modelowaniu. Freres Giay, muzykalni 
ślufirze. Trupa akrobacka Daring, elektryczni ludzie 
Dante. Baronówny Odillon i t. d. 
Biłety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników 

W-go Plohna, ul. Karola Ludwika 9. 


poc m 


> =. am MY a M 
4 Mom na 


Dia jadących na wystawę paryską 


polecamy 


Listy kredytowe 


(Lettres de Crédit) 
które usuwają konieczność noszenia ze sobą 
znaczniejszych kwot pieniężnych. Listy kre- 
dytowe wystawiamy pod najkorzystniejszymi 
warunkami. 


SokaliLilien 


Dom bankowy i kantor wymiany, 
Zlecenia z prowincyi wykonpwujemiy 
odwrotną pocztą. 


Przyjechali de Lwces 
dnia 11 lipca 1900. 


HOTEL IMPERIAL 
PP. A. Horodyski z Rossyi, B. Rakowska z 
Kijowa, W. Knihinieki ze Studzieńca, S. Jędrzejo- 
wiez z Jasionki, B. Głębocki z Podola, F. Sulima z 
Paryża, Ks. K. Kaczowski ze Zbaraża, K. Magoński 
z Wisły, W. Korystyński z Biały. 


Wystawy i Muzea. 
Nieustająca Wystawa zjednoczonego 


Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha |. IC, pierw- 


sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny || 


10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 45 et. 
w dnie powszednie 30 et. — Dla członków 
wstęp wolny. 


| Asfalt w gorącym stanie do i izola- 
cyi fundamentów, oraz do osuszania zawil- 
goconych ścian w pomieszkaniach. — Ni- 
szczy bezpowrotnie gorącym asfaltem 
grzyb drzewny. 


Tekturę astialtoewą ogniotrwałą do kry- 
cia dachów od 20 cent. za 1 metr kwadr. 


6 


Lak asfaltowy! i smołę destylo- 
waną bezwodną do konserwacyi dachów 
i drzewa. 
Elastyczne płyty izolacyjne. 
| Fabryka wykonuie pokrycia dachów i repara- 
| eye swoimi robotnikami w całym kraju 
| Telefon nr. 250. 


Fabryka Szeligi ŁEyszkiewicza [ŻY 


we Lwowie, ul, św. Marcina 29 poleca 


Dachy holzeementowe nie wymagające wią: 
zań dachowych, bez konserwacji i reparacyi, WIE: 


cznej trwałości. __ _  _—_—_—__ 


Ruch pociągów osobowych e. k. kolei państwowych 


ebowiazujący z dniem 1. maja 1900 (Przyjazd i odjazd pociągów podany jest w czasie; środkowo-europejskim). 


Pociągi 


przyjeżdżają do Lwowa 


Pociągi 


[dworzec główny] 


posp.| osob. posp.| osob. 
jo godzinie o godzinie 
1205H Ze Stryja, Kałusza i Borysławia (ze Skolego od */; do *'/ę). 1812-40 Do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina). 
12:20 Z Czerniowiec, ltzkan, Constancy, Bukaresztu. EE 251 Do ltzkan, Czerniowiec, Stanisławowa, Bukaresztu, Constancy. 
2:31 Z Krakowa, Orłowa, N. Sącza, Tarnowa, Jasła i Rzeszowa, | |$ 415] Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Chyrowa, Sambora 
f Berlina, Wrocławia, Warszawy i Wiednia. | ? 5455 Do Brzuchowie, (od *°/s do *5/ę cedziennie). 
Z Podwołoczysk, Tarnopola, Grzymałowa, Kopyczyniec. 625 | Do Ławocanego, Munkacza, Pesztu, Borysławia. 
Z Krakowa, Berlina, Warszawy, Wiednia, Tarnowa, Rzeszowa, | 6:30| Do Podwołoczysk, Kijowa, Odessy, Brodów. 
Rymanowa, Sanoka, Przemyśla. I R 6:35 | Do Stanisławowa, Podwysokiego, Potutor. 
Z Czerniowiec, ltzkan, Stanisławowa, Husiatyna. gi 830 Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Lubaczowa. 
Z Brzuchowie, (codziennie od **/, do */, włącznie). i 8.40 | Do Krakowa, Wiednia, Warszawy, Chyrowa, Przeworska, 
Z Janowa. Rozwadowa, Stróża, Tarnowa. 
Z Tarnopola, (Krasnego, Brodów). 9:00 | Do Skolego, Chyrowa, Kałusza, (do Ławocznego od */, do 15/,) 
Z Ławoeznego, Stryja, Chyrowa, Sanoka, Kałusza i Pesztu. 9:15| Do Janowa. 
Z Sokala i Rawy ruskiej. 9:25| Do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, Grzyma- 
Z Krakowa, Zagórza, Łupkowa, Przemyśla, Wiednia, Berlina, i łowa, Kozowy. i 
Wrocławia, Warszawy, Orłowa, Tarnowa, Pesztu. 4 9.55 | Do Czerniowiec, Stanisławowa, Potutor. 
Z Rzeszowa, (Lubaczowa, Jarosławia, Sambora i Przemysła). a 10:20 | Do Sokala, Bełzca, Lubaczowa, Rawy ruskiej. 
7, Stanisławowa, (Kóresmezó, Potutor, Chodorowa). | 125| Do Janowa (od '/, do '*/, w niedziele i święta). 
Z Janowa. | 1-55 Do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy, Brodów). 
Z Skolego, Stryja, Kałusza, Chyrowa, (z Ławocznego od "es | A 2'15j Do Brzuchowie (od 15, do *%/ w niedziele i świeta). 
do 15%). H 2-45 | Do Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiatyna. 
Z Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Tarnowa, Rzeszowa, | (M 2-55 Do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, 
Rozwadowa, Przeworska, Sanoka. | | 3:05; Do Stryja (do Skolego tylko od */, do 39). 
Z Czerniewiec, ltzkan. Bukaresztu, Gałacu, Jass, Husiatyna | [R 315| Do Janowa (codziennie od */, do *5/,). 
i Stanisławowa. j 3:26 | Do Brzuchowie (codziennie od */, do +8). 
Z = O Eh Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, 3:30: Do Rzeszowa, Chyrowa, Przemyśla, Lubaezowa, Jarosławia. 
arnopola i Brodów. Z ; — 
3:14] Z Braci (od */ do 1j w niedziele i święta). 61 Do Rona 3% dni F A s 
5:40 | Z Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Kozowy, Brodów. 6:1 pl 1001 codeiagifs) |» w dnie powsze.nie, a od "*/, do *0/, 
Pk p R er EIE 6308 Do go Am, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Orło- 
d y i a rys 5 . 
6001 Z Sokala, Bełzca, Lubaczowa, Rawy Ruskiej, 6:50] Do Ławocznego, Munkacza, Pesztu, Chyrowa, Kałusza. 
T240 Z Brzuchowie, (od 15/, do *5/ w niedzielę i święta). 7:10] Do Tarnopola i Brodów. 
628] Z Janowa (od 7/, do *5/ w niedziele i święta). 7:25% Do Sokala i Rawy ruskiej. 
Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wrocławia, Tarnowa, Iubaczo- 7:484 Do Brzuchowie (od ™/s do 18/5 w niedziele i święta). 
czowa, Sanoka, Pesztu, Przemyśla. 912] Do Janowa (od *j, do */, w niedziele i święta). ` 
Z Brzuchowie (od **/, do 16/3). 10:50$ Do Czerniowiec, ltzkan. 
Z Janowa (codziennie od */, do */,) 10:404 Do Krakowa, Wiednia, Warszawy, Przeworska, Rozwadowa, 
Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wrocławia, Tarnowa, Jasła, Rzeszowa, Orłowa, Tarnowa. 


Przeworska i Rozwadowa. 


N 


resmezó. 
Ławocznego, Pesztu, Chyrowa. 


NN 


Z Podwołoczysk, Tarnopola. 

Z Tarnopola. 

Z Podwołoczysk, Kijowa, Odessy. 
n n n n 


[10138 , 5 5 n 


Uwaga: 


go. Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych w gmachu Dyreke 


Czerniowiec, Itzkan, Bukaresztu, Husiatyna, Potutor, Kö- 


Podwołoczysk, Kijowa, Odessy, Brodów, Kopyczyniec. 


na dworzec „Podzamcze 


9:42 


2:08 


sprzedaje bilety i karty okrężne, jakoteż i książeczki m rozkładem jazdy. 


| 11:004 Do Pedwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Grzymałowa. 


z dworca „Podzamczeć 


H Do Podwołoczysk, Kijowa, Odessy. 


Do Podwołoczysk. 
Do Podwołoczysk, Kijowa, Odessy. 


Do Tarnopola. 


l SZ | Do Podwołoczysk. 


Nocna pora oznaczoną jest ramkami. Powyższy czas środkowo-europejski jest wcześniejszy o 36 minut od czasu lwowskie- 
yi przy ul. Krasiekich l. 5. udziela bliższych wyjaśnień 


Ë Ta p płacą żądają płacą żądają | płacą żądają 
kiej u >| N IK t „|Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 168.— Ma Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 UE je = ae" A WSE. Spik 5 ai RE A 
i andłowejiprzemystowe 5 „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 134.25 1355—| „ n»n » „ 1893za 200 kr.4pr. 5 91: osy fund. arc. Rudolfa zł. , „£ 
Iwows iej y E I prromySN 03 > „ 1860 o 100 zł. 5 pr. . 162.— 164.— „ 0bl.prop.zr.1889za 100zł.4pr. 95.80 96.40 | Salma 40 Akame a 175.25 177.25 
Lwów, dnia 12. lipca 1900. płacą żądają || » + 1864 po 100 zł. - 194.— 195.— | Pożyczka m. Lwowa z r. 1896 za Pożyczka m. Salzburga 20 zł. 80.25 61.25 
zę walutą koron. n » 1864 po 50zł. . .194.— 195—| 100 zł. 4 pr.. . . . . . . . 89.30 90.30 |St. Genois 40 zł. mk. a. 183.— 185.— 
I. Akoye za sztukę. kw "Kl Listy zast. domen. państ. 120 a Renta wloska za 100 lirów (96 kor.) Pożyczka m. Gtanitarina, ar i 130.-- == 
= zł. 5 pre. . m ESSOTGK295:5) —— Pr. . <adEW.. . a mszą ZA 5 SRy złmk4*/apr. — = 
Banku hip. gal. po 200 zł.(400k.) |óżu — 650 — 5 r : Pożycz. sebr. prem. za 100 frank. 2 pr. 73.50 76.50 ń > „ 50 zł. 4 pr. 1680.— — — 
Banku gal. dla handlu i przem. B. Dług państwa (wszystkich w Radzie pań- [Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 108.— 109.— | Waldstein 20 zł. mk. * . . .. 1I8— == 
o zł. 200 (400 k.). . . . «. {850 — 360 — stwa, reprezentowanych krajów koronnych). = ka: > 
K i g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. Austr. renta złota wolna od podatku a. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne p RY PL (o A | 
(400 koron) +. «wano BL - a N za 100%Ł £pr.. ©. 306 115.60 115.80 (za 100 zł. Nom.) Banku Anglo-austr. 240 koron . 276.50 „211.50 
Kol. Lwów -Czern.-Jassy po 200 f foc ren w Gail ere Gi * gł AS Peszt. banku handi. 500 zł. . . 2605,— 2610.— 
zł. w. a. w srebrze (400 k.) . [531 — 589 —|| podatku za 200 kr. 4 pr 9.— 9720 TE RE banku losa ni A W Zakł. EL > a przem. , > (EB 
(Garb. w Rzeszowie po 200 zł.(400k.) — — 150 — r Powy 2%, i ust. zakź. kr. ziem. los. w 50 1. 4 pr. 94.3 „20 | Weg. banku kredyt. zł. = 707.— 708.— 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- O. Obligaoye kolejowe. b „ Obl. prem. z r. 1830 3 pr. 238. — 240.— | Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . 1420.— 1430.— 
x Ea T olekkcy- 480 — 500 —|| Kol. Arcyks. Albrechta za100zł.4pr.  95.— 9580] pokowidski Zakł Prod demas a ri Gal banku kipot. aaa sa Lo Ś8— 
. dla gal. . = ; G - - . . - 3, 7 . : : 3 
a e zł (400 S E a Aa 0 MMO n», |»  „ los4pr. 95.— 95.40 f Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 422.— 423.— 
k za 200 zł. mk. 5°/, pr de ; i È Gal. ake. ban. hip. 10 pr. prem. los5pr. 109.50 110.— „ Austro-wẹg. 600 zt.. . . . 1710.— 1718.-- 
II. Listy zastawne za 100 K. akcye) tomas e: © P; — agp | » n n nlos 50 lat 4a pr. 98.50 99.50] „ Związkow. (Unionbank)200z}. 561.— 563.— 
Banku h. g.59/, wa. wyl. z 10% pr. © f109 30 110 —|| z Osara Franciszka Józefa za Í p n O n» n 60 lat za 200 Czesk. banku związk. 100 zł. 259.— 259.50 
n n nkeh”jon lo w50L -9 |9880 99 || go zł BY Pr. o a FA 12075 1215] Kron 4 pre > - . e « e e s BL- 92— |Zivnostenska banka 100 zł, . 259.— 260.— 
40, „ „ 601. po200K. "| 91 30 92 — Ej | OE Paagc JENIE i “=H f Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat. 91.— 92.— sa 
n ETA] Ahh w.a. los w511 *| 99 — 9970 Kol. Areyks. Rudolfa w wal. kor. aoaea a oe  92.% L. Akoys Przedsiębiorstw transportowych. 
m Goa w. a los.wSTl.= | 98 — 9370 NK CE p AG U pWżów aw W karo) SECJI A0b"62.40 | Buk. KOLIE ako Wm AMO zła 4d88.- 286.— 
Tow. kred. gal. ziem. 4”/, (pierwsza © gz pł o UE” gów M K 4 4 pr. za 200 kor. 90.25 90.75 akcye zakład 200 zł 284.—  — — 
emisya) . | u- a - -af9150 9220 (ostemp. akcye) 5 pr.  . . 4BB=- 426.— Banku krajowego dla Galieyi Lodom. Kolei półn. ces. Ferdyn.1000 zł.nk. 6160.— 6170.— 
Tow. kredyt. galie. ziemsk. 4", Obligaoys pierwszeństwa (kolejowe). 4a pr. 51'Ją lat zwrotne - . . 99.20 996v | Kołomyj. kol. lok. (ake. pierw.) 200zł, —.—  —.— 
los w 411; lat . . . . = ||9150 9220 E Banku krajowego oblig. komun. 2 Kol. Lwów-Bełzec ai pierw. 200 zł}. —.— —.— 
49, los w 56 lat . . .mf 9060 91 30ffKol Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr. —— —.—| Emisya 5 pr.. . . . . . . . 100.50 10150] „ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 530.— 535.— 
o w złocie za 200 zł. 5 pr. . —.—  ——| Banku krajowego oblig. komun. 3 „ wsehodn.-galie.-lokaln. 200 zł. . 392.— 400.— 
III. Obligi za 100 K. m Kol. Czeskiej zach. za 200, 10001 | „„_|_ Emisya 42 lat za 200 kor.4*/, pr. 99.75 100.75] „ państwowych 200 zł. i 
Zm onnaa = a ron OEG a aga Banku kraj, losy 57a]. za200kr. 4 pr. 91.90 LN południowej 200 at. EE 
É Oskun W | =a ASKo Czeskiej emisa, zr. z R „ Obl. kol. łos.za r. 4 pr, 3.— = „ węg. galic. l. 200 zł. . . . . 408.— 410.— 
lua Banku kr Bo, (dom) „ [100 — 100 70 kor. á Prei Ikain, za gob 1 POYO | Austro-weg. banku 40'/a lat los. 4 pray a840 99.40 | Austr. Tow. żegi.na Dunaju500ł.mk. 741.— 44. — 
1/49) ero s | 99 50 100 20 Kol. bukowińskiej łokaln. za : E A » 50 lat los 4 pr.f "+" 4. r Wien r t 
n n n* [a l0 vo : kora ps mo... ODZDNACOGÓD i : 5 oye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
Komunalne banku kr. Ka ko'l „œ | 93 — gd 70] | gol. gal. Karola Ludwika za 200 H. Obligaoye z prawem pierwszeństwa zał00zł.nom. Tow. kopai węgla Btu "00 A. SIR 035 — 
Kolej. Jorane w, wa z r. 188 hose = JJG f00 Sb Apr e e a gara; gepa 05 97.26 | Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 p. —— —— Gal karpackie naft, tow. 500 kor. 295— 1000 — 
SA), po 200 koron OO Enso A saóiz Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200 „,  |Anstr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 46250 468.50 
% oT 91 50 92 20l] 72 209 kor. 4 pr. . zz - 9360 9460] gł. 6 pr. . . . . . . . = . 105 — 106.— |Prazkiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 1790.— 1800.— 
Ran Loona 4oj,po200kor. |8850 — — Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- Tow. żegl. par. po Dun. Em.z18864pr. 104.50 109.— |Sehodniey 500 kor. . . . . . . 1640.— 1652 — 
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odjeżdżają ze Lwowa [dworca głównego]. | 


__ Lieytacye. 


Obwieszczenie. 

Celom oddania w przedsiębiorstwo þu- 
dowli wodnych kamiennych i faszynowych 
wykonać się mających na rzece Sole między 
Rajcza a ujściem Soły do Wisły w latach 
1900, 1901 i 1902, odbędzie się 28. lipca 
1900 o godzinie 12 w południe w c. k 
Starostwie krakowskiem licytacya ofertowa. 

Koszta budowy wyniosą rocznie około 
250.000 kor. Warunki przedsiębiorstwa i ceny 
jednostkowe przejrzeć można w godzinach 
urzędowych w wymienionem Starostwie, gdzie 
także do godziny 12 w połudkie wyżej ozna- 
czonego dnia wnoszone być mogą oferty spo- 
rządzone według przepisanego wz0ru a za0pa- 
trzone marką stemplową na 1 kor. i we wa- 
dyum wynoszące 10.000 kor. z wyrażeniem 
opustu z cen fiskalnych cyframi i słowami. 

Oferty oddane po terminie lub w innym 
urzędzie albo nie zaopatrzone w wadyum, 
wreszcie nie sporządzone ściśle w sposób prze- 
pisany lub zaopatrzone dopiskami wyrażają- 
cemi opusty dla różnych robót osobno nie 
bedą uwzględnione. l 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 5. lipca 1900. 


(Wzór oferty). 

OFERTA M 

mocą której ja niżej podpisany obowięzuję się 
wykonać budowle wodne na Sole między Raj- 
czą a Wisłą za opustem - procen- 
tów słownie . procentów z cen fi- 
skalnych. f y 
Warunki licytacyjne znam dokładnie i 
poddaję się im bez jakiegokolwiek zastrzeżenia. 
Jako wadyum składam 


Kraków, 28. lipca 1900.. 
(Imię i nazwisko). 


L. 59.110. (5769 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na drodze strategicznej Siwka- 
Halicz w stanisławowskim okręgu budowniczym 
w latach 1901, 1902 i 1908 odbędzie się dnia 
19. lipca 1900 w e. k. Starostwie w Stani- 
sławowie ponowna licytaeya ofertowa. 

koszta fiskalne szutru w roku 1901 do- 
stawić się mającego wynoszą za 515 m% szutru 
1737 kor. 80 hal. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nem c. k. Starostwie, gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godz. 12 w 
południe wnoszone pyć mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na | kor. i we wadyum 
wynoszące 5*/, kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
cen jednostkowych nie tylko cyframi ale i li- 
teraml. T 

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
bez żadnych dopisków, wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze- 
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po- 
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś 

o terminie licytacyi nie będą oferty przyj- 
mowane. 
c. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 5. lipea 1900. 


L. cz. E. 95/00 6 |_| (6709 3—3) 
Na żądanie powiatowej Kasy Oszezędno- 
ści w Wieliezce odbędzie się dnia 14. sier- 
pnia 1900 o godz. 10 przed południem, w 
sądzie biuro Nr. 6, licytacya realności lwh. 
4 Wieliczka, wraz Z przynależnościami, skia- 
dającemi się z drzwi, okien, kluczy. 
Nieruchomość, Wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 15590 kor., przynależności 
zaś na 234 kor. 20 hal. | ||. 
Najniższa cena wynosi 1099 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tejże nieruchomości dokunenia może każą 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie biuro Nr. E. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
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Te osoby, dla których jakie prawa lub i npuómrem B cyjqi, Ak Óm OHH ani He Memka- j 


| ciężary na powyższej nieruchomości bądź | xm B oódacrm auamie osHadeHoro cyny, AHi, 


(5768 3 —3) | 


obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawisdamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i mie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wieliczka, dnia 81. maja 1900. 


L. cz. VI. 587/00 (8D (5711 3—3) 
Dnia 2. sierpnia 1900 o godz. 8 reed po- 
łudniem odbędzie się w biurze Nr. IV. sądu 
tutejszego li ytacya realności objętej wyk. hip. 
1. 136/11 gm. kat. Sniatyn z przynależnościami. 
Nieruchomość tę oceniono na 450 kor. 
Nieruchomość ta przy tym terminie za 
jskąkolwiekbądź cenę sprzedaną zostanie. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można sądzie tut. w biurze 
NĘTV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Śniatyn, dnia 30. czerwca 1900. 


L. cz. E. 516/00 (7) (5712 3—3) 

Dnia 7. sierpnia 1900 o godz. 9 przeł 
południem odbędzie się w biurze Nr. IV. sądu 
tutejszego licytacya 1/5 części realności obję- 
tej wyk. hip. 1. 119/1 ks. gr. gm. kat. Snia- 
tyn z przynależytościami. 

Nieruchomość ta ocenioną została na 
1425 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 712 kor. 50 gr. 

Warunki lieytacyjne i iune odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu Z8- 
mieszkałego. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sniatyn, dnia 15. czerwca 1900. 


HU. em. E 416/99 2 (5734 2—8) 

Ha monrapaBe oómoro piabHmqoro kpe- 
ĄMTOBOrO JaBereAA AZJA Daandnan i Byko- 
BAHH B JIukszAanui y JI5BOBI 3ACTYNLIEAGTO 
depe3 Apa JIbBa IIaBeutkoro ags. y JI5BOBI 
Biąóyne ca 27. aunsa 1900 o roauni 10 
nepeg IonyqHeM B HzeME O3HATCHIM CYĄI, 
KkoMHara 4. 5. y Taycerim. neperopr peasb- 
Mocru 4. Buk rin. 7. i 8. ka rpom Koma- 
AOBrqi. 

.  IIpoqaru ca marsi HeĄBA:KAMOCTU CYTE 
onimeni a) peaTbHieTE 4. BAK. rim. 7 ma 560 
KOP, 6) pea.IbHiCTE u. Buk. rin. 8 ma 2280 
KOpom 

Hakpausna uNoqaia, BUHOCHTE ag a) 
378 kop. 32 toT, ag 6) 1520 xop, 1u0Hus- 
Me TOÏ kBoru He BinÓyjje CA Upogaw. 

. VeJroBia neperopry i rpaMora, B'ĄH0- 
GASI CA JO HeĄBMKRUMOCTA (BHTAV TIMOTE- 
THni, BATAL KATACTpPAIDHAÑ, ApoToKOJU OLi- 
HeHA 1 T. 4.) MOCYTB TI, IXO MAIOTb OXOry 
RJIOBATu, UepelIARYTA B HAZME OZEATEHINE 
Cya, Kommata 4. 6. miygac TOqUH yPANOBAX. 

Ipasa, korpi óm npoqam poómaiu He- 
ABIJETAMOW, HaICWwuTE Hajinianiknie Ha 4AA 
CYĄOBIM, BUSHA1EHIM g0 IepeTopry, nrepeą 


J, | teperoprom aro.rocaru B cyji, 60 uHakme 


INO 40 HeXĄBAHKHUMOCTH CAMOI Bike Gibe He 
Moryre óyrm niaHomeki. 

O passmnx BHINAĄKAX NOCTYNoBAHA 
UepeToproBoro yBiĄOMJIATA CA ye OcoóM, 


| 8 hal., 
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He BCKa3AJIH IIOIMEAHO IIGBHOBJIĄCTĄA XA 
KOPydeHB, MEMIKAIOYOTO B MiCEHNEBOCTH CYNY. 
I. x. Cya noBirosuń, Binxiua IL. 

Taycre, Aaa 21. mororo 1900. 


L. cz. E. 28/93 (3) (5736 2—3) 

Na żądanie Mosesa Dawida Strobera, 
odbędzie się dnia 27. lipca 1900 o godz. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 6 licytacya 1/12 części realności 


(whl. 375 i 1/6 części realności whl. 376 ks. 


gc. gm. Latacz objętych. 

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytacyę, są ocenione a to: 1/12 część real- 
ności whl. 375 na kwotę 11 kor., zaś 1/6 
część whl. 376 na 73 kor. 

Najniż-za cena wynosi za 1/12 część 
re:lności whl. 875 kwotę 6 kor. 66 hal., zaś 
za 1/6 część whl. 376 kwotę 48 kor. 66 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
lerny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy. mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obac których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby,! dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane be- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tłuste, dnia 27. lutego 1200. 


L. ez. E. 1072/99 (6) (5754 2—3) 
Na żądanie Filipa Mielnika odbędzie się 
dnia 30. lipca 1900 o godz. 9 rano, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 9 w Ha- 
liczu licytacya realności whl. 134 ks. gr. gm. 
kat. Wiktorów wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 2420 kor. zaś przy- 
należności na 138 kor. 20 hal. 

Najniższa cena wynosi 1618 kor. 32 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 9 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
heytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

Z. e. k. Sądu powiatowego, Oddz. IV. 

Halicz, dnia 24. czerwca 1900. 


L. cz. E. 532/00 (5) (5841 1—3) 

Na żądanie Zwierzehności gminy w Suł- 
kowicach odbędzie się dnia 24. lipca 1900 o 
godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8, w Myśleniesch 
licytacya 31/28 części realności lwh. 47 ks. 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo- 
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie są- 
du zamieszkałego. 

Q. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Myślenice, dnia 20. maja 1900. 


L. cz. E. 2931/00 (4) (5823) 
Dnia 13. sierpnia 1900 o godz. 8?/, 
przed południem w biurze Nr. 10 sądu tutej- 
szego odbędzie się lieytacya 1/6 realności w 
Siemakowcach wyk. hip. 473 ks. gr. gm. 
Siemakowce z przynależnościami. 
Nieruchomość tę oceniono na 156 kor. 
60 hal., zaś dożywocie na 7 kor. 20 hal. 
. Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 104 kor. 40 hal. 
Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta można przejrzeć w biurze Nr. 9 sądu 
tutejszego. 
. Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczainą, należy zgło- 
sić najpóźniej przy terminie inaczej pozo- 
stałyby bez skutku. 
~ Osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości istnieją, 
lub przed lieytacyą powstaną zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu tutejszego i nie 
wskażą pełnomocnika w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kołomyja, dnia 28. czerwca 1900. 


L. ez. E. 3062/99 (10) (5745) 

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Tarnopola, zastąpionej przez adw. dra Glogiera 
odbędzie się dnia 8. sierpnia 1900 o godz. 
11 przed „południem, w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. I. w Tarnopolu, | licy- 
tacya a) '/, części realności wyk. hip. l. 6 
ks. gr. gminy Dołżanka i b) */, części z po- 
łowy realności wyk. hip. l. 5. l. konskr. 25 
gminy kat. Dołżanka, składającej się z parceli 
bud. ikat. 182/1 z budynkami i gruntowych 
lkat. 247/1 i 315/2. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę są ocenione a to: ad a); na 1349 kor. 
951 h., zaś ad b) na 63 kor. 23%, h. 

Najniższa cena wynosi ad a) 899 kor. 
97 hal, zaś ad b) 42 kor. 157/, hal., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
iarny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. I. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

„. "Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościachbądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 


za mieszkałego. | 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Tarnopol, dnia 7. czerwca 1900. 


L. cz. E. 639/00 (8). (5726 1—3) 
Dnia 10. sierpnia 1900 o godz. 10 ra- 
no odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu tutej- 
szego licytacya połowy realności lwh. 71 gm. 
Książnice, ocenionej na 1217 kor. 50 hal. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 


gr. gm. kat. Sułkowice wraz z przynależno- | nie nastąpi wynosi 811 kor. 66 hal. 


ściami. 


a m OE Z O ZA Z O En 
m a a A AE OT A A ZE a a m a wa 


Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 


Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- į kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
cyę, jest ocenioną na 2038 kor., przynależno- | w biurze Nr. 1. 


ści zaś na 17 kor. ) | 
Najniższa cena wynosi kwotę 13593 kor. 


dzie do skutku. se . 
Warunki licytacyjae i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia 


poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- ; 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielec, dnia 27. czerwca 1900. 


L. cz. E. 982/0) (4) (5727 1—3) 

Dnia 10. sierpnia 1900 o godz. 10 ra- 
Ro odbędzie się w biurze Nr. 2 sąau tutej- 
szego, lieytacya połowy realności lwh. 71 gm. 


przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie | Książnice, ocenionej na 1217 kor. 50 hal.: 


niżej wymienionym, w biurze Nr. 3. 
Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 


ATA KOTpnx nią Toft ae mo g0 HeqBAxKuMO- ; sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 


Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 811 kor. 66 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 


minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego CIEŃ AKICE pasa aĝo Tarapi cyrk ycramoBzeni | minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego jw biurze Nr. 1. 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- |aśo B rowy nocrynosaza neperoprosoro y- | rodzaju co do samych nieruchomości nie mo- | C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. STAROBIEBI 6yayry, s rim sanagky Timo głyby być już ze skutkiem podnoszone. | Mielec, dnia 27. czerwea 1900. 


Gazeta Lwowska Nr. 157 z dnia 123lipca 1900, 


Nr. 2575 (5549 1—2) 


As Vao 0; 


Auf die in der Nr. 152 vom 6. Juli 1900 
vollinhaltlich verlautbarte Kundmachung der 
k. und k. Intendanz des 10 Corps Nr. 3473 
vom 25. Juni 1900 betreffend die Sicherstel- 
lung der Arendirung von Heu und Stroh für 
den 19. Corps-Bereich für das Jahr 1909/1901 
wird mitidem Beifigen hingewiesen, dass die 
hierauf beziiąlichen gedruckten Arendierungs- 
bed'ngnishefte zum Preise 8 heller per Druc- 
bogen, Kundmachungen und Offertfomularien 
jedoch unentgeltlich bei der M'litar-Verpflegs- 
magazinen in Przemyśl, Jaroslau, Rzeszów, 
Stryj und Gródek bezogen werden kónnen. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. ez. O. II. 166/00 1 (5842) 

Przeciw niew adomym z miejsca pobytu 
Pawłowi Machalskiemu i Maciejowi Machal- 
skiemu przedtem w Zołyni wniósł Wawrzyniec 
Machalski przez adw. dra Dymidowicza pozew 
o zniesienie współwłasności realności lwh. 
416 gm. Zołysia objętej. 

Rozprawa wyznaczoną została w tut. są- 
dzie na dzień 13. lipca 1900 o godz. 11 rano. 

Dla niewiadomych z miejsca pobytu 
Pawła i Macieja Machalskich, ustanawia się 
kuratorem adw. dra Zygmunta Herbsta w 
Łańcucie, który ich zastępywać będzia dopóki 
w sądzie sami się nie zgłoszą lub pełno- 
mocnika nie zamianują. 


Imię i nazwisko 
wyborcy. 


Nazwa tabularnej 
posiadłości. 


| Lipnik, Zasań, Droginia z Bamowicami. 
Pisarzowice górne. 

Koźmiezki czyli Koźmice małe. 
Niedary wielkie i małe. 


Bzowski Bogusław 
Bulowski Jerzy 

Chełmecka Teresa 
Chrzanowski Konstanty | 


Chrząszcz Ludwik Graboszyce. 
Chwalibóg Jan | Grojec i Zaborze. 
Chwalibóg Andrzej Bolęcin. 


Czartoryski Marceli 
Qzetsch Lindenwald Karol 
Czetsch Lindenwald Herman, dr. 


Wola justowska. 
Bierzanów, Kaim, Płaszów i Płaszów część. 
Kobiernice, i Hałenów. 


Przemyśl, am 30. Juni 1900. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Łańcut, dnia 25. czerwca 1900. 


nee p r rz 


(5808) 


L. 7185/pr. 


Obwieszczenie. 


Z powodu rozpisania uzupełniającego wyboru jednego posła na Sejm 
krajowy z ciała wyborczego większych posiadłości okręgu wyborczego kra- 
kowskiego ogłasza się niniejszem listę wyborców tego okręgu z nadmienieniem, 
iż reklamacye mogą być wnoszone do Prezydyum e. k. Namiestnictwa we 
Lwowie w ciągu dni czternastu (14) licząc od dnia niniejszego ogłoszenia 

Reklamacye wniesione po upływie tego terminu, nie będą uwzględnione. 

Pełnoletni współwłaściciele dóbr tabularnych, uprawniających do wyboru 
w wzmiankowym okręgu wyborczym mają w celu wydania kart legitymacyj- 
nych przedłożyć c.k Staroście w miejs*u wyboru pełnomocnietwo wystawione 
przez nich dla tego, którego do wyboru upoważanili. 

Uprawnieni do wyboru stale w kraju zamieszkali otrzymają karty legity- 
macyjne wprost z urzędu. Tych zaś do wyboru uprawnionych, którzy w kraju nie 
mieszkają wzywa się, aby zgłosili się o karty legitymacyjne do e. k. Starosty 
w Krakowie. 

W y k a z 
posiadłości dóbr tabularnych uprawnionych do wyboru posła na Sejm krajowy 
w ciele wyborczem większych posiadłości okręgu wyborczego krakowskiego. 


Nazwa tabularnej 


Imię i znawisko 
posiadłości. 


wyborcy. 


Rn ZZ ZYTA OAZIE ZZZROZEDZE CO AAZEA POZZO AE DZY ZA AE) TZT CWA AYO 2 


Jego (Cesarska Wysokość Arcyksiąże Karol | Kamecznica, Pewel mała, Rycerka górna i 
Stefan dolna, Sól, Nieledwia, Szare, Ujsoły, Wieprz 
ad Żywiec, Bystra, Brusnik, Ciecina, Cisiec, 
Czernichów, Juszęzyna, Lipowa, Leśna, Mię- 
dzybrodzie ad Żywiec, Milówka, Ostre, 
Pietrzykowice, Radziechowy, Sienna, Sło- 
twina, Żywiec stary, Trześnią, Zabłocie, 
Zadziełe, Zarzecze, Żabnica, Zywiec, Hu- 
cisko, Isep, Jeleśnia, Korbielów, Koszaro- 
wa, Krzyżowa, Mutne, Pewel wielka, Przy- 
borów, Przyłęków, Sporysz, Sopotnia wielka 
i mała, Świnna, Trzebinie, Bestwinia, Be- 
stwinka, Biała (Przedmieście), Brzeszcze, 
Czaniec, Dankowice, Jawiszowice, Janowice, 
Kaniów górny, Komonowiee, Komorowice, 
Barg, Lipnik, Międzybrodzie lipnickie, Po- 
rąbka, Przecieszyn, Skidzin, Straconka, 
Wilczkowice, Maków, Biała, Grzechinia, Za- 
woja, Kojszówka, Wieprzec, Juszezyn, Osie- 
lec, Sidzina i Skawka. 

Pleszów z Osadą Kujawy. 


p A A = 


Atteslaender Stanisław 


Araten Markus Przebieczany. 
Badeni Stanisław Grabie z przyl. Szczurów, Zymbrzeg, Branice 
cum att. 


Jasień, części dóbr Jasień „Wyków i Zago- 
rzyce* tudzież Kopaliny i Grądy. 


Bałtaziński Kazimierz Tadeusz Mikolaj 3 im. 


Baranowscy Józef i Maryanna Trzebinia. 
Barańscy Michał Floryan 2 im. i Zofia Lusławice, Imsławice średnie i Kończyska. 
Bank austr. centr. kredytowy ziemski we) Płoki. 


Wiednin 


Batkowie Antoni i Marya, Batkowie Józef i| Ludwinów z przyl., Katarzyńsko i Podo- 


Teresa i Wacławkowie Wojciech i Marya.|  bieńsko. 
Baumanowa Walerya, br. Kopytówka, Brzezinka. 
Bracia Miłosiedzia w Zebrzydowicach Zebrzydowice. 


Branicki Władysław Michał 2 im., hr. Ślemień, Gilowice, Kocoń, Kueów, Las, Pe- 
wel, Pewelka, Rychwałdek, Sucha, Kize- 
szów, Lachowice, Kukoń, Stryszowa i Tar- 
nawa. 

Barwald średni, Marcyporęba, Stanisław gór- 
ny, Wielkie drogi, Wysoka z Trzebolem. 

Kalwarya, Brody, Bugaj, Przytkowice. 

Ochmanów, Staniątki, Sucharaba, Węgrzec, 
Podborze, Slemiróg, Zakrzów, Brzeźnica, 
Gorzków stary, Kółko, Podłęże, Fazy, łesz- 
kowice, Chrość, Bodzanów. 

Sułków, Wola sułxowska. 

Wola duchacka i Kurdwanów dolny. 

Siercza, Klasno. 

Skotniki. 

Kierlikówka. ; 

Półwieś, Ryczów, Woźniki, Zygodowice. 

Brzezie szlacheckie i Brzezie narodowe. 


Brandys Jan Stanisław Fryderyk 8 im. 


Brandys Wojciech Józef 2 im. 
Benedyktynek konwent w Staniątkach 


Beyma Albina masa spadkowa 

Bielińska z Zawiszów Kazimira 

Bieliński Józef 

Biesiadecki August Władysław Karol 3 im. 

Biesiadocki Stanisław, dr. 

Błażowska z Drohojowskich Józefa, hr. 

Bogusz z Ziemblie Ludwik i Boguszoma z Ba- 
ranowskich Leontyna 

Bobrowski Stefan, hr. Andrychów cum att., Sułkowice, Targowica, 
Wieprz, Brzezina czyli Brzezińka i Zagór- 
nik II. część. 

Biskupice, Oharzewice, Faliszowice, Domosła- 
wice, Melsztyn, Grwoździec las. 

Jodłówka, Krzeczów, Rzezawa. 

Prusy. 

Łazany i Wola podłażańska. 


Bobrowski Władysław, hr. 


Bondi Karol 

Brzeski Kazimierz 

Brzezińscy Dunin Zdzisław i Ewelina z Mo- 
rawskich 


Bronec Karol i Julinsz Kuhn Szczepanów i Niedzieliska. 


Czetsch Lindenwald z Kluekich Wilhelmina, 
Klucki Stanisław dożywotnik */, części 

Qystersów konwent w Mogile 

Dąbska z Niedzielskich Helena 

Dettlofowie Karol i Wiktorya z Kwiecińskich 


Dębicki Juliusz, hr. 

Dębscy Antoni i Anna Teobalda 2 im. 

Denkerowie Kazimierz i z Boguszewskich 
Jadwiga 

Dobrzańska Rozalia 

Dominikanów konwent w Krakowie 

Dolański Henryk 


Dunikowski Adam 

Dunin Stanisław 

Dydyński Maryan 

Dziekan katedralny krakowski 

Ktterlein Władysław i Olga z hr. Gostkow- 
skich. 

Ktterlein Zygmunt 

Franciszkanek konwent (św. Andrzeja) w Kra- 
kowie 

Feil Aleksander 

Feil Rudolf 

Fihauser Stanisława, Grossowa z Fihauserów 
Róża, Fihauserówna Bogumiła przez kura- 
tora, Hlabichtowie Władysława, Kazimierz 
i Ernest, Starzewska Henryka, Szulowa 
z Grossów Róża, Grossowie Marya Ludwika 
2 im. i małoletnie Zygmunt, Helena, Zofia 
i Anna. 

Fihauser Marya 

Fink Adam 


Finder Manel 

Gaszyński Antoni i Feliks 

Gettwertowie Hugo i Filipina 

Greyberowie Aleksander i Wanda 

Galicowie Maciej i Wiktorya, Hadowscy Jan 
i Anna, Nykazowie Jan i Katarzyna, Nyka- 
zowie Józef i Zofia, Rzepkowa Anna i Ma- 
mak Franciszek 

Giwarectwo Jaworznickie 


(ierzowa z Leśniaków Marya i Papierski 
Józef 

Głębocki Dolina Enzehiusz 

Goldberg Juda 

Goldberger Dawid 

Górski Antoni 

Górczyński Bronisław 

Gorczyński Józef 

Gorczyńska z lugockich Henryka 

Gorczyńska Marya 

Górkiewicz Józef 

Górkiewicz Czesław i Zofia 


Gostkowska Walerya 
Gostkowsey Aleksander i Ludwika małoletnie 
Gótz-Okocimski Jan Albin 2 im. 


Gross Jakób 


Górniak Oskar 

Grzimek Fioryan Stanisław Adolf 3 im 

Dr. Gmńikiewicz Bronisław 

Ginter Antoni 

Hadera funiacya 

Hampel Karol 

Hämpel Oskar 

Hallerowie de Hallenbürg Stanisław. Elżbieta 
i małoletni Mieczysław i Władysław, tu- 
dzież Giinterowa z Hallerów M rya 

Hallera Hallenburg Henryka masa spadkowa 

Horn Nepemucena 

Horoch Kajetan br. 

Hosz Kar. 


Jakubowicz Mieczysław i Stanisław 

Jakubowski Stanisław 

Jałbrzykowski Zygmunt 

Janik Józef, A'a: c:yk Stanisław, Katsrzyna, 
Wojciech, Regina i Jan, Rapła Marcin 
i Tekla, Rapeiak Jan, Potaczek Wojciech, 
Krzysztofiak Michał, Kowal Jan, Kielusiak 
Jan, Cicho:z Jacenty, Natonek Maryanna, 
Niedospiał Sebastyan, Malarz Antoni, Mysz 
Jędrzej, Haras Jędrzej, Łupka Piotr i Ma- 
ryanna, Wojtyczka Onufry i Katarzyna, 
. Babuśka Jan i Wiktorya, Żając Jędrzej. 

Jankowski Robert 

Jankowski Karol syn, Fiałkowska Agnieszka, 
Twerdy Kamila, Wenzl Charlota, Keler 
Marya i Sperk Anna 

Jasiński Ludwik Witold 2 im. 


Kozy i Kozy górne i dolne. 


Czyżyny, Mogiła, Łęg i Zasławice. 

Zaborów, Kwików. 

Wiśniowa, Wierzbanowa, Kobielniki i We- 
glówka. 

Nieznanowice i Jaroszówka. 

Czulice. 

Strzelce małe, Wrzępia z przyl., Radziejów 
i Michale. 

Krzyszkowice. 

Prądnik czerwony. 

Radłów, Wola radłowska, Biadoliny, Lęto- 
wice, Niwka, Ruda z Osadą i Smietaną. 

Wojakowa, Rajbrot. 

Gierałtowiczki, Chocznin i Głębowice. 

Raciborsko z przyl., Witkowice. 

Kobylany z przyl. Brzezinka. 

Górka. 


Niezdów. 
Regulice, Dziekanowice z Sndełem i Węgrzce. 


Podolany, Zręczyce. 
Zagórzany ad Zręczyce. 
Gdów VI. scheda. 


Krzyworzeka i Stadniki. 

Komorniki, Falkowice z Zarębiem i Zagajem 
i Grzybową, Gdów, Kędzierzynka. 

Rajsko część. 

Karniów. 

Jankowice folwark. 

| Pękowiee. 

| Wolica. 


Jaworzno z przyl., Długoszyn i Podłęże, By- 

czyna folwark i wieś, Dąbrowa narodowa, 

Szczakowa, Zeleń z wójtowstwem, Luszo- 

į; wice i Góra luszowska, Ciężkowice wieś i 

i folwark. 

hobylee sors., Jakobówka także Jakobowska 
czyli Janikowska zwana. 

Filipowice z przyl. Dogale. 

Sufezyn. 

Chorągwica. 

Gosprzydowa. 

Bereźnica, Marcyporęba, Wysoka. 

Nowodwory, Marcyporęba część. 

Brzeźnica. 

Sawa. 

Toporzyska. 

Lgota część, Witunowice górne częśr, Średni 
dwór, Zawale i Czartoryszczyzna. 

Lustawice małe. 

Tonice, Stawy w Barwaldzie. 

Poręba mała, Uszwica, Okocim, Pomianowa, 
Nowa wieś, Uszew, Porębka i Zawada 
uszewska. 

Kańczuga z przyl., Nowa wieś i Twierdza 
ał Wieprz. 

Nidek górny, dolny i średni. 

Batowice. 

Raawanowice i Słotwiny. 

Facimiech, Krzęcin. 

Dwory Maniowne. 

Malec. 

Górka osiecka. 

! Polanka, Haller i Goluchowice. 


Jurczyce. 

| Borek fałęcki. 

Siepran, Kawęc ny. 

Witanowice część, Zakrzewszezyzna i Wita- 
nowice górne. 

| Sosnowice i Pęcze (część). 

| Zabawa i Zdarzec. 

| Ujazd. 

i Grabie i wola grabska czyli erabiańska. 


Starawieś dolna. 
Międzybrodzie kobiernickie. 


Bieńkowice. 


z 
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Imię i nazwisko 
wyborcy. 


e) 


Jastrzębski Stanisław Leopold 2 im. 


Jelonka Marya dożywotniczka 
Jordan Roman i Adam Fraaciszek 2 ita. 
Jordan Zygmunt 


Jordan Adam Franciszek 2 im. 


Dr. Kaden Kazimierz 
Kisielewscy Ludwik i Stafania 
Kraków probostwo św. Floryana | 
Krakowski Archipresbiter kościoła p. Maryi j 
Kraków szpital św Łazarza. | 
rasucki Antoni 
Kałuski Stefan 


Kamedułów klasztor w Bielanach 
anonicy Laterańscy w Krakowie 

K»rpiński Władysław 

asa oszczędności w Wieliczce 

Krakowskie biskupstwo 

Krakowska kapituła katedralna 


Krzemień Jerzy i 
tarmelitów konwent w (zerny 
Kępiński Władysław 
Kwiatkowscy Karol i Marya 
Kochanowska Ludwika 
Kaczanowicze Jan Józef 2 im. i Anna z Kwie- 
eińskich | 
Komorowska z hr. Krasiekieh Teofilia hr. | 
Konopka S'efan i 
Konopkowa Stefanowa dożywotniezka 
Konopka Julian | 
Konopka Tadeusz , 
r. Kopf Józef i Kopfowa z Przyborowskich 
Altalia 
Kopfowa z Bilińskieh Marya 
Kozieł Paweł syn | 


Krobicka z Fiszerów Łucyna 


Klobasowa Klementyna <cożywotniczka i ma- | 
łoletnie Paweł, Otton i Rudolf Kłobasowie. 


Kusinowie Józef i Anna | 
Lamensdorfowie Chaskel i Mariem 


Łangje Tadeusz i Helena z Wojtowskich 

Laris Edmund br. 

Lasccka Janina hr. małoletnia | 

Lasoccy Bronisław, Wneław j Marya kr. ma- j 
ioletnie j 

Lasiúski Józef 

Lech Jędrzej, Pilehowie Wojci ch, Marya, 
Jakób i małoletnie Teofila, Krystyna, Jan, 
Julian i Olimpia 

Leduchowscy hr, Marya Teresa 2 im. Erne- 

Made Franciszka i Ignacy 

"owski Włącysław dr. 


ukocey Aleksander, Adolf i Bmilia 


R. Adolf bar 
Lipowska z Drokojowskich Wiktorya bar 
Lisowscy Władysław r. i Mic} i = 
Lowonfald SR. w dr. i Michalina 
Löwentfeld í Hentyk 
Lubomirski Kazimierz k 


NE siążę 
Lubomirska Cycylia ks, aze 


Łubieńska z Gorezyńskich Rozalia 
Łucki Leon 
łmszczkiewicz Marek 


Marasse Adam 

Malinowska Felicya Eleonora Józefa 3 im, 
z Grabowskich 

Martynowiczowa z Korytowskich Teodora 

Meysner Tytus 


Moysnerowie Tytus i Antosina z Podlewskich 
Merczynński Emil dr. 

Mieroszowski Henryk hr., | 
Miętta-Mikołujewiczowie Ludwik i Felicya 
Michełowski A! tont 

Midowicz Teofil ks. kan nik 

Migula Ewald 

Mikos Micbał 

Milieski AJfred 


Milieski Witold MarS. 
Młodkowscy Józef Władysław 2 im. I Alojza 
lelkowie Jen i Regina, Melkowa z Tatarów 
Anna, Steczulowie Józef i Regina. Witkowie 
Jan i Kunegunda, Bukowsey Wojciech 1 Re- 
gina, Samkowie Józf i Maryanna. Sam- 
kowie (także Głąsienica) Jędrzej 1 R=-gina, 
Plewa Michał i Maryanna, Błasinscy Józef 
i Anna, Stopka Józef i Zofia, Krzysiakowa 
Bronisława, Krzysiak Józef małoletni 
Mogiła rz. kat. probostwo 
onderer Hersch Dawid 2 im. i Salamon 
Mycielski Władysław hrab. 
onderer Leon 
Monderer Dawid 


Ani anan CZ MOON ZBÓŻ 


Nazwa tabularnej 
posiadłości. 


Dębno, Biadoliny szlacheckie, Jastew, Perła, 
Sterkowiee, Wola dębińska. 

Liplas. 

Roztoka. 

Wojniez, Ratnawy, Zamoście cum Łopań, Mar- 
cinkowce i Przybysławice. 

Więekowice, Grabna, Rudka, Lukanowice i 


sep. 

Bibkań Słonne, Skomielna biała i Zaryte. 

Barezków. 

Bieńczyce. 

Bronowice małe. 

Prądnik czerwony część. 

Piaski, Drużków. 

Zegartowice z przyl., Kwasowice, Bigoszówka, 
i Krzesławice. 

Bielany i Mnichów. 

Kamień, Przeginina duchowna. 

Wola nieszkowska. 

Pawlikowice, Taszyce i Rożnowa. 

Sulechów i Zastów. 

Bosatów, Grrembałów, Raciborowice, Witko- 
wice, Rudawa. 

Pisarzowice dolne. 

Czerna, Paczołtowice, Siedlec z przyl. Zbik. 

Moszczanica, Łysina. Kocierz ad Moszezanica. 

Radocza scheda I. 

Olszyny, Sukmanie. 

Sławkowice z przyl. Sosnówka i Brzozowa. 


Gwożdziee, Niedzwiedza, Złota i Pałeśniea. 
Głogoszów. 

Mogilany. 

Modlnica wielka. 

Tomaszowice, Podskałany. 

Zakliczyn. 


Raciechowice z Sosnową. 

Frydrychowice część, Kluczyna czyli Szwar- 
eowiana zwana. 

Jaroszowice, Zaskawie, Wojtówstwo, Mikołaj, 
Gorzeń dolny, Świnna, Poręba. 

Bystra, Szczyrk, Hucisko, Wilkowice, Ry- 
barzowice, Buczowiee, Mikuszowice i Łody- 
gowice. 

Poznachowice górne 

Pierzchowice część osada l. w Pierzchowi- 
cach zwana 

Sidzina. 

Bujaków, Bulowice, Heczmarowic e, Nowa wieś 

Spytkowice, 

Dębniki, Rybaki i Pychowice. 


Przyborów Łęki i Rudy rysie. 
Pierzchów i Pierzchowiec. 


Lipnica górna i dolna, Lipnica murowana 
i królewska. 

Radziszów, Wola radziszowska, Brzesko, Słc- 
twina, Jadowniki, Maszkienice i Brze zowiee. 

Tymowa część, Batkowszezyzna, Pawłosz- 
WE Baszówka zwane i Tymowa scheda 
zgi "UL. 

Hucisko i Rudniki 

Winiary i realność Młyn w Winiarach. 

Korabniki dolne i górne. 

Kąty. 

Balin, Chrzanów, Libiąż mały. 

Jawornik, Trzemesn'a, Poręba i Łęki. 

Bieńkowska, Bogdanówka, Borzęta, Bysina, 
Che'm, Dolna wieś, Górna wieś, Jasienica, 
Krzeczonów, Krzeszów, Lubień, Pcim, Polan- 
ka, Rudnik, St:óża, Tenczyn, Trzebunia, 
Więciszka, Zawadka, Przegorzał część. 

Stryszów i Dąbrówka. 

Chronów część, Gorliczyzna zwana. 
Frydrychowice część Polezkowszczyzna i Ru- 
tkowszczyzna także „wielki dwór" zwana. 
Tworkowa, Jurków, Wytrzyska. 

Konary. 


Łoniowa, D ły, Biesiadka i Zerków. 

Brzezowa, Wieruszyce, Wola wieruszycka i Ts- 
panów. 

Olchowa. 

W esołów. 

Biskupice, Trąbki i Darszyce. 

Wola przemykowska. 

Okrajnik, 

Mistrzejowice. 

Sanka, 

Przewóz i Rybitwy część. 

Rychwald. Kocierz ad Rychwald, Łękowica 
część, Piekury. 

Sciejowice. 

Nieprzesnia 

Kępanów. 


Wrożeniee Folwark, Wyspa i folwark. 

Kopacze, i 

Łuczanowice, Głęboka, Dojazdów i Koćmyrzów. 

Nieszkowiee małe i Buczynia. 

Górka część i drugie ciało tabularne, Dąbró- 
wka morska i Korolówka dąbrowska. 


Imię i nazwisko 
wyborcy. 


Mondererowie Izak i Anna 


Nazwa tabularnej 
posiadłości. 


; Gierczyce. 


Morawski Kazimierz dr. i Kazimierz Maryan | Wadów. 


2 im. małol. 
Morawiecki Stanisław 
Morawska z Bzowskich Janina 
Neumajer Franciszek 
Neumajer Karol Józef 2 imion 


Neusserowie Antoni i Matylda 
Dr. Niedzielski Stanisław, Niedzielska z Ko- 
marów mma dożywotniczka "/, części 


Niemczewski Franciszek 

Niewiccy Władysław, Karolina, Marya, Euge- 
nia, Zygmunt i Szybalska z Niwiekich Leo- 
kadia 

Norbertanek konwent w Krakowie na Zwie- 
rzyńcu 


Oraczewscy Edmund, Stanisław i 
Brzowska Emilia 

Dr. Olearski Kazimierz 

Oświęcimskie probostwo 

Oświęcimscy Wiktor i Kazimira z Suskich 

Otowski Józef 

Ożegalski Józef 

Ożegalska Jadwiga 

Padlewski-Skorupka Stanisław 

Padlewscy Józef i Amelia 

Paszkowski Franciszek dr. 

Pawełka Józef i Józefa 

Perlberger Izrael i Monderer Kiwe dożywot- 
nik Y, części 

Penkała Rozalia 

Parnas Emil dr., Jakubowska z bar. 
wskich Wiktorya 

Plesnarowie Ignacy i Aniela 

Piwocka Aniela dożywotniezka 

Popiel Zofia 


Helena, 


Boro- 


Popielowa z Wiersińskich Paulina 

Popielowa Marya 

Popiel Antoni 

Potocka z Braniekich Katarzyna hr. dożywo- 
tniczka 


Potocka Karolina hrab. 

Potocka z Florkiewiczów Marya hrab. 

Przychocka z Dydyńskich Anna kar. 

Przyłudzki Józef 

Plessnar Ignacy 

Plessnerowie Izak Leib 2 im. Hany, Maurycy, 
Jakób, Emanuel, Samuel, Adolf recte A- 
braham i małoletnia Anna Urabin z Pless- 
nerów Charlotta i małoletnie Salomea, E- 
manuel, Juliusz, Jakób, Herman i Karolina 
Weiserowie 

Radomyscy Jan i Marya 

Rzdomyska Marya 

Radziwiłł Aleksander książe przez kuratora 

Rainer Jego ces. król. Wysokość Arcyks. 


Rappaport Adolf 

Rettingerowa Marya z Czymiańskich, Bednar- 
ska z Rettingerów Helena i małoletnie Emil, 
Juliusz, Marya i Józef Rettingerowie 

Religijny fim?nsz 


Rogojski Leonard Stefan 2 im. 


Rogoszowa z Wilezyńskich Józefa 

Romerowa z Szołajskieh Katarzyna, Rome- 
rowie Józef Remigiusz 2 im., Stanisław Wil- 
helm 2 im. i Michalina, Zaleska z Rome- 
rów Marya, Zalewska z Romerów Zofia 
i Zaleska z Romerów Bronisława 

Romerowa Eugenia 

Romer Adam hr. 

Roztworowska z br. Moszyńskich Helena hr. 

Rozmanit Anteni 

Rudziński O:kar 


Ruebenbauerowie Franciszka, Miehalina, Mie- 
czysław, Zygmunt i umysłowo ehory Ka- 
zimierz, tudzież Skrzyszowska z Ruenbau- 
erów Marya A = 4 

Ruenbauerowie Zygmunt i z (irzesiekich Jó- 
zefa i 

Rutowscy Klemens i Aleksandra z Armało- 
wiczów 

Soldinger Herman 

Schönker Abraham, Izak, Benjamin, Samuel 
Leib 2 im. i Cirla deżywotniezka, Landau- 
owa z Behönkerów Margulie i Sobolewska 
Konstancya, 

Seuta Hermina, Emilia, Marya, Aniela, tu- 
dzież małoletnie Schaferowie Stanisław, Bo- 
lesląaw, Zofia i Olga 


Kurnice część I. 

Brzączowice z Popowicami. 

Klecza dolna i średnia. 

Raków z folwarkiem Swoboda, Witaaowice 
CZĘŚĆ. 

Pogwizdów i Nieszkowice. 

Bogucice, Węgrzee mały czyli Strumiany, 


Kokołów, Czarnochowice,  Sledziejowice, 
Brzegi i Zabawa. 

Chorowiee. 

Zawada. 


Modlniczka, Zabierzów, Grotowa, Jezierzany, 
Olszanica, Wołowice, Zwierzyniec, Bibice, 
Lubocza, Czałkowiee. 

Kawiec czyli Kawie, Kawiec krukowski. 


Zborczyce i Czyżów. 
Młosienica. 

Kobyle. 

Chełm. 

Kamienna i Pasie*hbiec. 
Bolechowice. 

Gaj. 

Libertów. 

Tonie. 

Podolany. 

Sokółki. 


Rudze, Trzebieńczyce. 
Stróże, Zdonia, Borowa i Czchów. 


Zelczyna. 

Stara wieś górna. 

Ruszcza z przyległ., Kempa rusiecka i przy- 
lasek rusiecki. 3 

Zielonki część. 

Zbydniów II. 

Zbydniów I. 

Spytkowice, Miejsce, Bachowice, Bródło, Czer- 
na, Czyżówka, Filipowice, Frywald, Grojee, 
Krzeszowice, Ligota, Mirów, Myślachowice, 
Nielepice Nowa góra, Oklejna, Ostrzeżnica, 
Pisary, Psary, Rudno, Biersza, Tenczynek, 
Wodna, Wola filipowska, Zales, Zary, Dubie, 
Buczyn, Brzoskwinia, Budzyń, Cholerzyń, 
Chrosno, Morawica, Russocice, Grodzisko. 

Więckowice. 

Młoszowa, Dulowa i Karniowice. 

Bilczyce, Surówki i Kawki. 

Gorlica murowana. 

Kosowa i Chrząstowice. 

Łazy. 


Tarnawa. 

Ostrów szlachecki, Zatoka i Zatoka mała. 

Sieraków i Dziekanowice. 

Jastrzębia górna i dolna, Izdebnik, Lancko- 
rona, Skawiaki, Baczyn, Harbutowice, Le- 
śniea, Paleza, Stronie, Zakrzów, Budzan. 

Lewniowa. 

Płaza z Oblaszkami i Nieporaż. 


Buków, Gołkowice, Kostrze, Opatkowice, Brzo- 
zów, Samborek, Sidzina, Tyniec, Łączany 
(Pozowiec), Siedliska, Jaworsko, Łysa góra, 
Ruda, Niepołomice, Chobot, Bogucice, „Da- 
mieniee, Dźwinia, Grobla, Kołanów, Mikłu- 
szowiee, Okulice, Świniary, Trawniki, Wola 
dźwińska, Zabierzów, Zabierzowska Wola, 
Targowisko, Woła batorska, Ksiarnie, Sie- 
dlee, Chełm, Łapczyce, Wyżyce. a 

Druszków pusty z przyl. Burdzak, Koziny, 
Grabie i Kąty, Jurków i Wytrzyszezka. 

Zborówek. 

Wiatowice. 


Ochodza i Stanisław, 

Inwald, Zagórniki 

Rybna. 

Rakowice. 

Osiek, Papiernia w:rszowiecka, Konieczny wło- 
ścisński, repowski średni i dolny. 

Proszówka i Krzyżanowice. 


Kobylec część „Borowiecka i Studzieńska*. 
Bytomsko i Łąkta górna. 


Rajsko. 
Oświęcim, Babice, Brzoskowiee. 


Jawczyce. 


Imię i nazwisko 
wyborcy. 
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Nazwa tabularnej 
posiadłości. 


Silberbachowie Roman i Jetti 


Swoszowice. 


Skrzyńskiego Zaremby Lubomira masa spad- | Kobierzyn. 


kowa 
Skrzyńska z Gorczyńskich Helena 
Sadowski Konstanty 


Karniowiee. 
Borzęcin z Borzęcinkiem. 


Slapa Władysław Józef Konstanty 8 im. i| Łusina. 


Marya z Wilkoszewskich 
Sliwiński Bronisław 


Stawiński Przecław 


Smiałowski Feliks 

Stadnieki Jan hr. 

Dr. Sterkowicz Jan, Sterkowiczowa z Brze- 
skich Janina, tudzież Hoschowie małol Fry- 
deryk i małol. Feliks 

Straszewska Jadwiga 

Sternlichta Izaka masa spadkowa 

Struszkiewiczowa Olimpia Kunegunda 2 im. 

Swidowski Wojciech 

Serkowscy Emil i Rozalia 

Sękowski Karol 

Schmelz Ozyasz i Reich Herman 

Schmelz Zygmunt 

Schmidt Wincenty Jan 2 im. 

Schón Adolf 

Skarzyński Mieczysław Władysław Teodor 
3 im. 

Skarbkowa z Witniekich Stanisława Anna 2 
im. hrab. 

Skirliński Jan 


Ślizowscy Feliksa, Władysław, Kamila, Ma- 
rya, Sobiesław i Bolesław. 

Słonawscy Ewa i Paweł 

Smietańska Helena 


Smolarscy Czesław i Jadwiga Stanisława 2-im. ; 


małoletnie 
Stachoń Józet 
Szezerbowscy Antoni i Maryan dożywotniczka 


Targowski Tomasz 

Tetsehel Franciszek 

Thenowie Antoni i Zuzanna 

Trzeciakowa z Kopeckich Maryla 

Tomaszewska Helena, Darowska z Fihauserów 
Anastazy, Rostafińska z Tomaszewskich 
Marya 

Towarzystwo akcyjne fabryki Portland ce- 
mentu w Bernie 

Tomalikowski Antoni 

Dr. Trybulee Józef 


Turnau Henryk 

Uleniecki Alfons i 

Wajdowieze Kazimierz i Franciszka z Za- 
werdzkich 

Walencinowicze Paweł i Antonina 

Wątorek Piotr ! 

Wierzbieniec Konstanty, dr. Czajkowski Fe- 
liks i Jaciewicz Marya. 

Wilkoszewski Bolesław Saryusz 2-im 

Wiśniewski Konstanty 

Wiśniez probostwo rzym. kat. 

Werblowie Adolf i Antonina 

Wizytek konwent w Krakowie 

Włodek Bolesław 

Włodek Zdzisław 


Wodzieka Marya br. z hr. Potockich 


Wodzieki Antoni hr. 
Wolska z Giintherów Ludwika 
Wolf Krzeczunowicz Włodzimierz 


Wollenowie Willibald Feliks 2-im. i Antoni- 
na Elżbieta 2-im. 

Wrotnowski Antoni 

Wysocka z hr. Załuskich Zofia 

Wysocka z Szybalskich Stefania 

Wysocki Józef 

Wysoccy Andrzej i Marya z Chilewskich 

Zapalski Czesław `; 

Zawadzka Bronisława z Zelechowskich 

Zduń Jan 

Znamięcka Teofila 

Zimendowie Leib, Chaskel, Józef i małoletni 

„_ Mojżesz, 

Żeleński Władysław i Słonecka Anna Marya 
Barbara 38-im. 

Żeleński Stanisław 


Zeleński Robert hr. 

Zwillingowa z Nowotaych Marya 
Zwilling Wincenty 

Żubrzyeey Antoni i z Dwernickich Marya 
Zduń Marya z Borowskich 


Kossocice, Kossocice część, Strzałkowice, So- 
bonowice i Barycz. 

Klęcza górna, Ostalówka, Zagórze i Barwald 
górny z przyl., Chlewna, Delachowice i Ka- 
mieniec. 

Witkowice część I. IL, II. i IV. 

Wielka wieś, Milówka. 

Radocza górna i dolna, Witanowice część. 


Zdrohec z przyl. Isep. 

Łąkta dolna. 

Niewiarów. 

Koło tynieckie. 

Jugowice. 

Leksandrowa. 

Brzńkówka. 

Tłuczań górna. 

Krzywaczka i Borek szlachecki. 
Mydlniki część „Sehónów* zwana. 
Markowa. 


Przegorzały. 


Kaszów, Liszki, Kryspinów, Nowawieś szla- 
checka. 
Zielenka część. 


Tomaszkowiee. 

Głębowice górne część. 

Przybradz górna część i średnia część (za- 
mek). 

Chronów część „Kudelszczyzna”* zwana. 

Frydrychowice część Lelowszczyzna i Hebdo- 
WSZCZYZNA ZWANĄ. 

Przybradź część folwark Swińka zwany. 

Jaszezurowa, Jamnik i Mucharz. 

Czaniec mały czyli folwark Łążna. 

Dąbrówka morska. 

Stadniki. 


Ciężkowice folwark. 


Wesołów 

Trzeiana, Bełdno, Libichów, Glinik, Zernió- 
wka. 

Brzezowa, Dobezyce. 

Dołuszyce i Kurów. 

Zakrzów i Dębina. 


Bojańczyce. 
Gruszów. 
Besów, Cerekiew i Czasłowice. 


Bystra. 

Wrząsowice. 

Stradomka. 

Kamyk. 

Giebułtów z Projadynem. 

Sygneczów 

Dąbrowica, Chrostowa, Wieniec i Podegro- 
dziec. 

Kościelniki z przył. Wolica, Stanisławice z 
przyl. Wyciąże. 

Kościelee, Piła. 

Dołęga. 

Janowice z przyl. Podbereże, Gierowa i Ža- 
dziele. 

Wiatowice, Olszyny. 


Bielany i Łęki. 

Demblin, Jagodniki, Nowopole, Pałnszyce. 
Folwark Wygiełzów czyli Lipowiec 
Polanka wielka. 

Leneze górne i Zarzyee wielkie. 
Węgrzynowice. 

Rzeszotary. 

Raba wyżna. 

Zembrzyce, Skawee, Bodzów. 

Faściszowa. 


Pogórzyce. 


Brzezie, Gruszki, Dąbrowa, Szarów, Grodko- 
wice, Łysokonie. 

Malejowa i Wysoka. 

Rojsko. 

Hormęzy. 

Jaśkowice. 

Bielanka, Naprawa, Skawa. 


Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 


Lwów, dnia 9. lipca 1900. 


Konkursa. 
(5784 2—3) 

K o nk URAR 
Celem obsadzenia opróżnionej przy e K. 
Zakładzie karnym w Wiśniezu posady nauczy- 
ciela z poborami XI. kłasy rangi, pomieszka- 
niem służbowem i deputatem na opał i świa- 
tło w rocznej kwocie 120 K. rozpisuje się 

konkurs. 


Komprtenci należycie  ukwalifikowani 
i obznajomieni z nauką spiewu i grą na or- 
ganach mają wnieść podania na ręce e. k. 
Nadprokuratoryi Państwa w Krakowie do dnia 
25 lipca b. r. 

Bliższych wyjaśnień co do zakresu słu- 
żbowego udziela Dyrekcya e. k. Zakładu kar- 
nego w Wiśniczu. 

C. k. Naprokuratorya Państwa. 

Kraków, dnia 29. czerwca 1900. 


L. cz. Praes. 256 6/00 
Konkurs. 
Sąd powiatowy Jaworzno przyjmie od 
1 sierpnia w manipulacyi cywilnej rutyno- 
wanego dyeiaryusza za miesięeznem wyna- 
grodzeniem 60 koron. 
Egzaminowani mają pierwszeństwo. 
Podania należy udokumentować. 
Jaworzno, 7. lipca 1900. 


(5772 2—3) 


KONKURS. 

Wydział powiatowy w Sanoku roz- 
pisuje niniejszem konkurs na posadę 
lekarza okręgowego z siedzibą w Mrzy- 
głodzie, z płacą roczną w kwocie 1000 
koron i ryczałtem na objazdy rocznie 
w kwocie 700 koron. 

Okrag w Mrzygłodzie obejmować 
będzie następujące miejscowości: Mrzy- 
głód, Liszna, Tyrawa solna, Wola kre- 
cowska, Siemuszowa, Hołuczków, Ty- 
rawa wołoska, Rakowa, Kłomeza, Ło- 
dzina, Dębna, Międzybrodzie, Trepcza, 
Dąbrówka polska, Dąbrówka ruska, Za- 
błotee, Ozerteż, Śrogów dolny, Srogów 
górny z Jurowcami i Popiełami, Fale- 
jówka, Raczkowa, Sanoczek, Płowce z 
ludnością 12568 głów i obszarem 15502 
kilom. kwadr. 

Lekarz okręgowy w Mrzygłodzie 
będzie miał obowiązek utrzymywania 
apteki domowej. 

Podania o tę posadę należy wnieść 
do Wydziału powiatowego w Sanoku 
w przeciągu 30 dni zaopatrzone w Świa- 
dectwa : 

1. dostatecznej fizycznej zdolności, 
stwierdzonej przez c. k. lekarza po- 
wiatowego ; 

2. że petent posiada prawo oby- 
watelstwa austryackiego ; 

3. dyplom doktora medycyny, u- 
prawniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej; 

4. nieskazitelnego charakteru ; 

5. znajomości języków krajowych ; 

6. świadectwo praktyki przynaj- 
mniej dwuletniej w zawodzie lekarskim 

Z Wydziału Rady powiatowej, 

Sanok, dnia 1. lipca 1900: 

Prezes, Truskolawski. 


3% z 
Upadłości. 
L. cz. V. 31,96 (5844) 
W sprawie konkursowej kupieckiego 
eskontowego towarzystwa w Peczeniżynie stow. 
rejestr. z ograniezoną poręką zawiadamiam 
tych wszystkich wierzycieli, którzy pretensyi 
do masy zgłosili, że projekt rozdziału fundu- 
szów masy można przejrzeć, lub odpisać u 
komisarza konkursowego, i że możliwe zarzuty 
przeciw temu projestowi można wnieść ustnie, 
lub pisemnie tutaj najdalej do dnia 14. lipca 
1900, w którym to razie rozprawa nad zarzu- 
tami na audyencyi 18. lipca 1900 o godz. 10 
rano się odbędzie i na takowej rozdział masy 
zostanie ustalonym. 
Peczeniżyn, 30. cz*rwca 1900. 
C. k. Komisarz konkursowy. 


L. 1034 (5745) 


Księgi gruntowe. 


Do Prez. 6606 19 R/00 (5399 2—3) 

©. k. sąd krajowy wyższy we Lwowie 
wprowadza w myśl ustawy z 25. lipea 1871 
Nr. 96 Dz. ust. p., tudzież rozporządzenia c. 
k. Ministerstwa Sprawiedliwości z 9. stycznia 
1889 1. 621 dw. 4 Dz. rozp. min. postępowa- 
nie sprostowawcze w celu uzupełnienia nastę- 
pujących ksiąg gruntowych: 

1. księgi gruntowej gminy kat. Słochy- 
nie, położonej w okręgu c. k. sądu powia'o- 
wego w Starej soli, przez wpisanie do wyka- 
zu hipotecznego, liczbą porządkową oznaczyć 
się mającego pare. gr. l k. 793/1, 798/2, do- 
tąd do żadnego wykazu hipotecznego nie wpi- 
sanych; 

2. księgi gruntowej gminy katsstralnej 
Starzawa położonej w okręgu e. k. sądu po- 
wiatowego w Mościskach przez dopisanie do 
wykazu hipotecznego 931 tej księgi gruntowej 
parceli gr. l. k. 5287/3 dotąd do żadnego 
wykazu bipo'ecznego nie wpisanej. 

Od dnia 1. sierpnia 1400 wszelkie nowe 
prawa czy to własności czyli zastawu, lub ja- 
kiebądź inne prawa hipoteczne, odnoszące się 
do nieruchomości powyżej pomienionych, je- 
dynie przez wpisanie do ksiąg gruntowych 
ograniczone, na innych przeniesione lub uchy- 
lone być mogą. 

Zarazem wzywa e. k. sąd krajowy wyż- 
szy wszystkieh, którzyby: 

a) na podstawie jakiego prawa przed 


dniem otwarcia nowego wykazu wyżej ad Í! 
wspomianego względnie eo do nieruchomość! 
pod 8. poszczególnionej przed wp'saniem onej 
do istniejącego wykazu hipotecznego nabytego; 
domagali się jakiej zmiany wpisów hipote- 
eznych, odnoszących się do stosunków własno” 
ści lub posiadania, a to bez różniey czyli 
zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub prze: 
pisanie, przez sprostowanie oznaczenia nieru- 
chomości lub połączenia ciał hipotecznych, 
lub w jakibądź inny sposób nastąpić miała; ` 

b) już przed dniem otwarcia nowego. 
wykazu hipotecznego, względnie przed dopisa- 
niem parceli gr. pod 2. powołanej do istnie- 
jącego już wykazu hip. nabyli do którejkol- 
wiek z powyżej poszczególnionych nierucho- 
mości lub do ich części jakie prawa zastawu, 
służebności, lub w ogóle inne jakiekolwiek 
prawa do wpisu hipotecznego przydatne, o ile 


prawa te jako do dawnego stanu biernego na- 


leżące wpisane być mają, a już przy założeniu 
nowego wykazu bip. względnie przy dopisaniu 
do istniejącego wykazu hip. wpisane nie zo- 
stały, sżeby z temi prawami do dotyczących 
c. k. sądów powiatowych najdalej do dnia 1. 
listopada 1900 się zgłosiły, gdyż inaczej utracą 
prawo do poszukiwania zgłosić się mającej 
pretensyi przeciw osobom, które na mocy nie- 
zaprzeczonych wpisów w wykazach hip. za- 
wartych prawa hipoteczne w dobrej wierze 
nabędą. 

Od obowiązku zgłoszenia się w tym ter- 
minie z wymienionemi wyżej prawami lub 


roszczeniami nie uwalnia okoliczność, iż zgło- | 


sić się mające prawo mogło być wiadomem 
z dawnych jakichkolwiek wpisów, lub że było 
ono wiadomem z jakiej rezolucyi sądowej, lub 
że jest przedmiotem dochodzenia wskutek po- 
dania do sądu wniesionego. 

Termin wyżej ustanowiony nie może być 
ani przedłużony, ani też w razie zaniedbania 
do pierwotnego stanu przywrócony. 

C. k. Sąd krajowy wyższy. 

Lwów, 12. czerwca 1900. 

Tehorznieki. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. ez. T. TI 1/00 1 (5558 3—3) 
C. k. obwodowy jako handlowy w Jaśle 
na prośbę niezarejestrowanej spółki „Szymon 


——— m 


i Henryk Offnerowie, handel towarów żela- 


znych w Tarnowie* wzywa obecnego posia- 
dacza trzech zaginionych weksli a to: 

a) weksla wystawionego w kwietniu 1900 
(prawdopodobnie 1% kwietnia 1900) opiewa- 
jącego na 600 koron, p tnęgo 8 lipca 1900. 
akceptowanego przez . Wolfa, 2 ` 
Herr M. Wolf ji Jasło, da 273 

b) weksla wystawionego w kwietniu 
1900 (prawdopodobnie 12 kwietnia 1900) o- 
piewającego na 600 koron, płatnego 15 sier- 


— 


pnia 1900, akceptowanego przez M. wolfa | 


z adresą: Herr M Wolf in Jasło, 
c) weksla wystawionego w kwietniu 


1900 (prawdopodobnie 12 kwietnia 1900) o- ` 


piewającego na 118 koron płatnego 15 sier- 
pnia 1900, akceptowanego przez M. Wolfa, 
z adresą: Herr M. Wolf iń Jasło, aby takowe 
w przeciągu 45 dni począwszy od dnia po pła- 
tności każdego z powyższych weksli tutejszemu 
c. k. sądowi obwodowemu przedłożył, gdyż po 


bezskutecznym upływie powyższego terminu na l 


ponowne żądanie proszącej spółki weksle te 
za umorzone uznane zostaną. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Jasło, dnia 16. czerwca 1900. 


L. cz. IV. 321/95 6 (5577) 
„0. k. sąd powiatowy w Winnikach za- 
wiadamia, że dnia 22. marca 1893 zmarła 
w Biłee królewskiej Brygida Pastuch bez po- 
zostawienia ostatniej woli rozporządzenia. 


Ponieważ temu sądowi nie jest wiado- - 
me mie'sce pobytu córki śp. Brygidy Pastuch | 


Franciszki zam. Wilczyńskiej, przeto wzywa 


się ją, by w przeciągu jednego roku od dnia | 
niżej podauego zgłosiła się w tym sądzie i | 


wniosła deklaracyę do spadku w przeciwnym 
razie spadkowa pertraktacya z spadkobiercami, 
którzy swoje prawa zgłosili i z kuratorem dla 
niej ustanowionym Jędrzejem Wojdyłą z Biłki 
szlacheck'ej przeprowadzoną będzie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Winniki, dnia 15. września 1899. 


L. cz. A. 543/98 57 (5556 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż Ania 3 maja 1898 roku 
zmarł w Tarnowie Mojżesz Rosenfeld, a gdy 
do jego spadku jest powołanym na mocy u- 
stawniczego porządku dziedziczenia Markus 
Manes dwóch im. Rosenfeld, którego pobyt 
jest niewiadomym, przeto wzywa się tegoż, 
aby w przeciągu jednego roku od ogłoszenia 
edyktu niniejszego licząc, zgłosił się w tutej- 
szym sądzie i wniósł oświadczenie się dzie- 
dzicem. w przeciwnym bowiem razie, spadek 
byłby przeprowadzonym z dziedzicami zgła” 
szającymi się i z kuratorem Izydorem Bran- 
dem, dla niego ustanowionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tarnów, dnia 11. maja 1900. 


Zi 


Że! 


XXXVI. ZAMKNIĘCIE RACHUNKOWE 
NARZYSTWA WZAJEMNYCH UBEZPIECZE 


W KRAKOWIE 


od 1. Kwietnia 1899 roku do 31. Marca 1900 roku. 


TO 


za CZAS 


(Dział gradowy). 


Rachunek Zysków i Strat z działu gradowego za czas od 1. kwietnia 1899 do 51. marca 1900 r. 
Przychód. 


Rozchód. 


s K. 
I. [Szkody i koszta likwidacyi wypłacone . . . . . 676.742/06 I. |Fundusze przeniesione z roku 1898/9: | | 
mniej zwrot od Tow. kontrasekuracyjnych Fundusz rezerwowy, stan z dniem 1 kwietnia 1899 | 1,921.673/86 
i Przyrost funduszu rezerwowego w roku bieżącym .| 68724 
II. | Koszta administracyi : ~ 
1. 2), agentów (mniej prowizya kontraseku- II. {Fundusz na szkody nieuregulowane . . : : : - 
racyjna) » . . . . a © «© © SJ. « ASSJĘ 
2 Wydatki administracyjne bieżące . . . . . . . NI |Zaliezka zebrana . . . . . ... 4.1.11: 965.34118: 
3. Podatki rządowe i gminne . . . naon mniej kontrasekuracya . . . . 4011: 474.457 490.884 
III. [Odpisy i inne wydatki: 1V. |Dochód z lokacyi kapitału; | 
Przepadłe załegłości . . . . . . . .... .. . Procenta od gotówki lokowanej w Bankach i Za- 
kiadach SA5W CEE PTE 
IV. |Fundusz na szkody nieuregulowane . 
i - Y. |inne dochody : 
V. |Stan funduszów z końcem roku 1899/900: 1. Należytości wpisowe i stemplowe . . . « « - . 
indnsz<rezetwówy . Po... -... «4 1,990.398 2. Różne dochody z administracji: 
i a) Procenta od weksli stron ubezpieczonych . . . 
Vi. [Czysta pozostałość . . . . . . ......... 103.814/78 b) Odzyskane odpisy . . 9. 2 . . . . . - 
koi. ©) Różneswplywya A a ou. n 33.866 
2,521.493 EEOREDE 


Kraków, dnia 31. marca 1900 r. 


DYREKRCY A: KOMISYA RACHUNKOWA: 


Miecz. Urbański. Michał Garapich. Włodzimierz Gniewosz. 
Klemens hr. Dzieduszycki. Andrzej hr. Potocki. 


Zenon Słonecki. 


Ignacy Głażewski. Dr. G. Romer. 


Naczelnik centralnego biura rachunkowego : 


W. Gablenz. 


Rachunek bilansu z działu gradowego z dniem 31. marca 1900 roku. 


Stan czynny. Stan bierny. 


WORSE oopupozoooowoGNGEĆ EE EE ZZ ZA NE A 
| E b. Ka s [ij EW 1. 
1. {W Bankach i Zakładach na rachunku bieżącym . . | 17.968189] | 1. [Fundusz rezerwowy . - - « - 4 2 2.12... 1,990.898/03 
2. | Papiery wartościowe po kursie z d, 31 marea 1900 r.| 1,267 657|— 2 [Różni wierzyciele ........1...oSB 137.605103 
Wartość kuponów bieżących |. aaa. 15.883521 1,283.540/52 
A 83 |Czysta pozostałość”. m, mm ms an a | 105,814/78 
8. | Weksle stron ubezpieczonych . , | |... 51.27 10t == 
4. | Towarzystwa kontrasekuracyjne ,,....., | 
5. | Zaległości po Ageneyach i Reprezentacyach kozę SR | 
6 PRm dluz .-. | 70M... . 7. 176.726/07 | 
7. |Niepokryty niedobór z lat dawnych . |... 702.310168 
RE 72,231 81787 2,231.817/84 
m a m mim oan "ane mn | 


Kraków, dnia 31. marca 1900 r. 
DYREKRCY 4: 
lgnacy Głażewski. 


KOMISYA RACRHUNKOWA: 


Zenon Słonecki. Miecz. Urbański. Michał Garapich. Włodzimierz Gniewosz. 


Klemens hr. Dzieduszycki. Andrzej hr. Potocki. 


Dr. G. Romer. 


Naczelnik centralnego biura rachunkowego: 


W. Gablenz. 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazi pełitem 19/, conis, Wustym 


petitam 2? renty. 
przerabia najmoeniej zbite mate- 
Za 2 zł. race zupełnie jak nowe. Drelichy 
na pokrycia. począwszy od 50 et. za metr, polera 
specyalna pracownia kołder i materaców Józefa 


Scl astera, Lwów, ul. Kopernika l. 5. | 


NS pożyczki dia wszelkich de | 
kretowych urzędników, profesorów, oficerów | 
(urzędników wojskowych) wyrabia się i informuje 
bezinteresownie. dyskretnie ijak nejrychlej. Jisto- 
wne zgłoszenia za załąc'eniem portoryum pod „Po- 
Życzki* biuro Ogłoszeń Hollindera, Lwów. 


najlepsze gatunki o 

AWY smaku czystym i aro- 

matycznym po ct. 90, 96, zł. 1, 
zł. 1.04 i 1.08 za pół kilegr. 
1009 


poleca 


handel herbaty i kawy 
Kdmunda Riedla, Lwów. 


ać 

| „Glanzine” | 

najpiękniejszą bieliznę 
prastwaną 


Tabliczką Glanzine" za 10 hal. w pół litrze 
ciepłej wodzie rozpuszczoną, prasuje się bez $ 
H wszelkich innych dodatków całkiem pewnie: $ 
6 koszul średnich, 12 mankietów i 12 kołuierzy p 


tak ładnie jak nowe! 


W tabliczkach po 10 hal. do nabycia prawie 
we wszystkich sklepach korzennych, handlach 
mydła i drogueryach. 
Wyłączny fabrykant 


Fritz Schulz jun. 
Eger u. Lipsk. 


e 

Ogłoszenie. | 
W myśl uchwały Walnego Zgro- 
madzenia z dnia 28 marca 1900 zo- 
stało stowarzyszenie losowe „Felicité“ 

w Rzeszowie dnia 28 marca 1400 r.) 
rozwiązane i z tym dniem zaprzestaćo 

swoich czynności. 
Za zarząd 
Wilhelm Sperling. 
| 


ar CP rac © ana a TA TEZ © 


(5773) 


L. 3064 ' 
Ogłoszenie. 


Celem obsadzenia jednego miejsca bezpłatnega 
w Małem Seminaryum we Lwowie, przez Ś. p. ks. 
Jana Kucharskiego, byłego probsszcza o.ł. w Trem- 
bowli, fundowanego, Konsystorz metropolit. obrz. łac. 
ogłasza niniejszem konkurs po dzień 20 sierpnia 
1900 r. 

Ubiegać się o to miejsce mogą chłopcy obrz. 
łac. w dyecezyj lwowskiej urodzeni, którzy od Słu: į 
bnych, uczciwych i ubogich, narodowości polskiej, 
pochodzą rodziców; najmniej 10 a najwięcej lat 13 
wie.u liczą, z eelującym postępem ukończyli naj- 
mniej 4 klasę szkoły pospolitej. a najwyżej 3 klasę 
gimnazyalną i dobrem cieszą się zdrowiem. Między 
takowymi mają pierwszeństwo, podług postanowienia 
$. p. fundatora, synowie biednych ale prawych urzę- 
dników prywatnych. między tymi zaś przy równych 
warunkach tacy, którychby rodowód szlachecki hył 
udowodniony. 

Ubiegający się o to miejsce kandydaci mają | 
odania swoja w potrzebne zaopatrzone Świadectwa | 
1 dokumenta, mianowicie: metrykę chrztu, świadee- | 
two ubóstwa, świadectwo z ostatniego przynajmniej 
półrocza szkolnego i świadectwo zdrowia, Gi zaś, 
którzy na szlacheckie powołują się pochodzenie, tak- ¿ 
że dokument stwierdzający rodowód szla hecki, | 
wnieść w termiuie powyżej oznaczonym do Kousy- | 
storza lwowskiego bez łać | 
d Konsystorza metropolit. obrz. łać. ! 
We Lwowie, dnia 6 lipca 1900. i 


á ać s F = Sj 1 o. An: 
( 4 drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnisekiego 1. 12, Telefon ur. 257. 


miesięcznik Muzyczna = iBIEŚWWY: 
Wychodzi w zeszytach, zawierających ed 20—24 stronic nut. 


12 


OTIST -AOM RIEZWACRTAAIK WTO. 


poleca 


Magazyn dekoracyjny 
A. Krzysztofowicza 


Lwów, płae Halicki 1. 2. 


Zu verkaufen 
4-jahriger Fuchs, Wallach, Reitpferd 
Preis 300 fl. 


Tapety najnowsze we 
Sztużaterye sufitokazy 
| Story samoczynne drelichowe i patyczkowe 


9-jihrige Vollblutstate, Damenreitnferd f Zaiuweye deszczułkowe lekkie najlepszej 
Preis 200 fi. 

9-janriger Haibblut Waliach, Pr. 200 A. 

Näheres Mickiewiczg. Nr. 8 Hof rechis. 


konstrukcyi 

i Bepiaii kokosowe, weiniane i dywanowe 
HBrmiy do schodów mosiężne i niklowane 

E zSEz 0 RLGPONOO WY ZO cm = 


<riiaiiwiwiĆ 


— m „— Koza wz 
ALPE" że 
©bwieszczemie. 

 Dyrekcya Towarzystwa zaliczkowego w Źmigrodzie zaprasza niniejszem 
P. T. członków Towarzystwa na 


Walne Zgromadzenie, 
które się odbędzie dnia 19. lipca 1900 r. o godz. 3 po południu a w razie 
braku kompletu o godzinę później. 
Na porządku dziennym: 
1. Odczytanie protokołu z ostatniego walnego Zgromadzenia. 
2. Sprawozdanie komisyi szkontrującej z rachunków za rok 1899. 
3. Rozdział czystego zysku z r. 1899. 
4. Wybór jednego dyrektora. 
5. Wnioski członków. | 
Towarzystwo zaliczkowe w Zmigrodzie stowarzyszenie zarejestrowane z poręką 
i ograniczoną. 
Zmigród, dnia 10. lipca 1900. 
ks. Walenty Wojtalik. 


poleca p 
przeprowadzenia 
w wozach patentowazych 


koleją 1 w miejsen 
ręcząc za staranną. szybką i rzetelną | 


USZY rn PRE ZO YA CZ 
A ZE ASOS SZ 


Ed 
Takze 

i na spłaty częściowe 

bez podwyższenia cen. 

Najtzńsza żródła zakugag 

wszelkich możliwych gatunków dzwa- 
nów, firensk, portyer, chodników, kap, 

"na konie 


Juliusz Terlikowski. 


rh 


KL ŁAPORCOEK: 


w 
Eiai As mahtia neua aija. ni č 


znakomita powieść 


R | p A U R t K A Władysława Lubicza 


456 stronnie druku. (Biblioteka Macierzy Polskiej.) 
Do nabycia w Kikspedzeyi Wydawnictwa Macierzy Polskiej, Lwów, 
Pasaż Miansmmama 9. (ena 50 ct., z przesyłką 60 ct. 
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wychadzi w miesięcznych zeszytach, z których każdy za- 
wiera 8 obrazów na kartonach. 


wydawnictwie tem 


Specyalny oddział sla prawdzi- 

sey ` . P Š 
wych perskich i oryrntalnych dywa- 
nów i porter. Wysoriowase dywany 
! pertyery, tudzież wieia r i 
dników vpo hsjsennie niskich censch. 
ć 


a 


ajustrowane cenniki gratis i franco. 


Ww 


r TATEA RESI OLEG AZS WORK FRATNY KL R A TET. 


omiesztzone będą: 


S szólkie liuty 1 aapytana=ndrcsowić 4 widoki najpiękniejszych coke, lwajohrazów i typów mieszkańców wszystkich 
Boć Zarządu wWisszedńdskicya $ wol M Epee "ay k 4 "ea popr EC" i e a 
2 Toa | wa s! Bus oryginalnych „adZęĆ 6 ogradżczaych w kalorach naturalnych, 
sowie. uliez żykstuska | 6, alho we $ tak, że po wwiścin każda serya utworzy 

Filii: Przemyśl, uł. Miekiewicza 1.4. $ MA SŻAĘ RE s) 

so | ar ANIAĄGE ALBUM 
een a a a | za oc is żę 
me MAT tm AAA $ajodyńcze zaś obrazy, sprawisme © ramy, stanowić mogą piękną ozdohę 


Łążdege salony. 

Przypomnieć piękności Świata całago ty:a, którzy ja widzieli, pokazać je 
tym, których nie stać na kosztowne podróże, to cel i zadanie tego wydawnictwa. 

Umiejętnynn doborem i uporządkowaniem ogromnego materyału, dokładnem 
i pięknem wykonaniem iiustracyi, wreszcie zajmującem ich objaśnioniem, cel 
ten będzie osiągnięty. 

W ten sposób stworzy się prawdziwie wartościowa wydawnictwo, które 
wszystkim znawcom Í miłośnikom sztuki, artystom, uczonym, słowem wszystkim 
ludziom inteligentnym odda niepospalite usługi, jako jedyne w swoim ro- 
|dzaju wydawnictwo, dotychczas w języku naszym nie istniejącem. 


Cena zeszytu wyiiasi £5 ct., Z przesyłką 50 ct. 


Ogłoszenie. 


Zwierzchność gminsa miasteczka 
Zarudzie podaje niniejszem dc pne 
chnej wiadomości, że na podstawie na- 
danych miasteczku temu praw nadal 
odbywać się będą w miasteczku tem 
zwykłe targi tygodniowe co czwariek 
i targi roczne w dniach: 

10 stycznia, 12 luiego, 


22 marca, 15 kwietnia, r ` j i 
17 maja, 3 czerwca, Prenumerata na cały rocznik składający się z 12 zeszytów wynosi 


24 CZEFWCA, 18 lipca, 5 u «© ct. z przesyłka 6 zł. 


|opis a „Ek Premmoratę przyjmują wszystkie znaczniejsze księgarnie w kraju i za granicą, 
września , istopa i | pr zE en 
rudnin eo FIG, Administracya „Na Około Swiata“ 
Zwierzchność gminna Lwów, Pasaż Hausmama 9. 
w Zarudziu, 28 czerwea 1900. Nowi prezmmeratorowie nabywać mogą o ile zapas starezy l-szą Seryę wyda- 
E. Gliński, wnietwa (12 zeszytów) zawierającą 96 obrazów kolorowanych z osobnym tekstem. 
naczelnik gminy. W nader ozdobnej oprawie 7 zł. (14 koron). 
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„Molonań rozpowszechnia tylko wyborowe nowości muzy- 
czne, daje rocznie 100 utworów meisdyjnych, wdzięcznych do 
gry ius do śpiewu. 

Na ireść każ łego zeszytu złożą się 4—5 kompozycyj salonowych na forte- 
pian, Ż--3 do śpiewu, po jednej: na skrzypee i do tańca. Utwór na 4 ręca będzie 
ZAaiilieszezony raz ma kwartał. 

Współprecawnietwo „.Rieluzzewzanwi* przyrzekli pp.: Adamowski W., Bar- 
cewicz St, Barkawski B., Dworzaczek A., Grossman L., Jotsyko T., Konopasek F., 
Maszyński P., Miyrareki E., Minchheimer A, Noskowski Z., Różyczki A., Rzepko W., 
Saunanieid A, Zełański W i wielu innyen. 

Niezależnie od utworów swojskich, Kedakcya, w miare ukazywania się war- 
tozejowych noweści zagranicznych, podaje takowe ułezwdecznies tym sposobem 
wydawnietwo to stanowic będzie: bibtiotekę wyborowyeh utworów muzycznych, 
umiejętnie wybranych i dostępnych pod względem trudności dla najszerszego ogółu, 
interesującego sie dobrą muzyką. 

Redaktor i Wyduwea: Leou Chojecki w Warszawie. 
Cena prenumeraty: ve Lwowie i na prowineyi z przesyłką pocztową: kwartalnie 
2 zi., pólrocznie 4 zł., rocznie 8 zł. 


Główny sklad i ekspedysya „MELGMANAĆ dla Galicyi: 
Sokołowskiego biuro dzienników we Lwowie Pasaż Hansmana 9. 
Kompleta z roku zeszłego nakywać można o ile zapas starczy pa cenie 8 zł. 
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(tarządca WŁ. J. Weber). 
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Papier fabryki pspieru J. Fiałkowskich. 
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